Nr. 77. 


Czwartek, 6 Kwietnia 1899. 


Wychodzi codziennie o godzinie 5 po połu- 
dniu z wyjątkiem dni poswiatecznych. 


Numer pojedyńczy kosztuje w miejscu5 cen- 
tów, pocztą 8 centów. — Biuro Redakcyi i Admini- 
siracyi ulica Czarnieckiego 1. 8. — Ekspedycya 
miejscowa w Agencyi dzienników St. Sokołowskie- 
go; Pasaż Hausmanna I. 9. — Listy należy franko- 
Wać. 


Reklamacye otwarte wolne od opłaty. 
Telefon Redakcyi nr. 8. 


Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi rocznie 16 zł., półrocznie 8 zł, kwartalnie || 
4 zł, miesięcznie 1 zł. 35 et. W miejscu: rocznie 12 zł, półrocznie 6 zł, kwartalnie 
3 zł, miesięcznie I zł Prenumerata zagraniczna: W Niemczech 1 zł. 60 ct. miesie- 
cznie. We wszystkich innych państwach 1 zł. 90 ct. miesięcznie. 


„Przewodnik naukowy | literacki“, dodatek miesięczny do «Gazety Lwowskiej», otrzymają cało- 
i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do końca czer- 
wca lub od 1 lipca do końca grudnia, ćwierćroczni i miesięczni za dopłatą pierwsi 75 ct., drudzy 
80 ct. — Przewodnik prenumerowany osobno kosztuje 4 zł. 


Jednorazowe inseraty obliczają się po 7 cen- 
tów, kiikorazowe po 6 centów od miejsca 1 wiersza 
miarą petitową. ogłoszenia zaś tabelaryczne i liczbo- 
j| we po !0 ct. sd Jednego wiersza miary petitowej. 

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj- 
muje wyłącznie Agencya dzienników Stanisława 
Sokołowskiego Pasaż Hausmanna l. 9; we Francyi 
| w Paryżu wyłącznie Agencya pana Adama Boule- 
vard Raspail Nr. 106 bis. 


Zaproszenie do przedpłaty. 


PPPOE 


Przedpłata na „Gazetę Lwow- 
ska“ wynosi za drugie ówierćrocze, 
w miejscu 3 zł, pocztą 4 Zł. 
za miesiąc kwiecień: w miejscu 1 
zł, pocztą 1 zł 35 ct. Z „Prze- 
wodnikiem* za drugie ćwierćrocze 
w miejscu 8 zł. 75 ct, pocztą 4 
zł. 95 ets za miesiąc kwiecień: w 
miejscu 1 zł. 30 ct, pocztą 1 zł. 
65 ct. Prenumeratę miesięczną przyj- 
muje się tylko od 1 lub 16 każdego 
miesiąca. 

(Prenumeratę miejseową przyjmuje 
Agencya dzienników Stanisława Sokołow- 
skiego. Pasaż Hausmana |. 9. — prenume- 
ratę zamiejscewą upraszamy nadsyłać wprost 
do Administracyi Gazety Lwowskiej). 

W celu ustalenia nakładu prosimy 
o wczesne nadsyłanie prenumeraty. 
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CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA 


Lwów, 5 kwietnia, 


Nie pamiętamy już po raz to który rząd 
centralny w Petersburgu odracza znowu na 
rok cały zaprowadzenie samorządu ekonomi- 
cznego na Litwie, Białorusi, Wołyniu, Podolu 
iw gubernatorstwie kijowskiem. Czyni on tym 
sposobem zadość podnoszącemu od pewnego 
czasu coraz smielej głowę kierunkowi reak- 
cyjnemu i nawoływaniu prasy szowinistycznej, 
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Z głębin leśnych, od strony polan i ługów, 
dochodziło poświstywanis koniuchów, kiedy 
niekiedy podniósł się wiatr, przysłaniając dy- 
mami obozowisko i napełniając szumem bór eje- 
mny. Ale noe czyniła się eoraz późniejsza, więc 
ogniska poczęły mdleć i gasnąć, i cisza za- 
padła jeszcze większa, potęgując owo wraże- 
nie smutku i jakby pognębienia. 

Zbyszko wydał rozkaz ludziom, którym 
przywodził i z którymi łatwo mógł się rozmó- 
wić, albowiem była między nimi garść Po- 
łocczan, poczem zwrócił się do swego giermka 
i rzekł: 

_—— Napatrzyłeś się dowoli, a teraz czas 
wrócić pod namiot. 

„ o = Jaużci się napatrzyłem, — odpowiedział 
giermek — alem niebardzo rad z tego, com wi- 
dział, bo zaraz znać, że to pobici ludzie. 

— Dwa razy: cztery dni temu przy 
zamku i onegdaj u przeprawy. A teraz chce 
się Skirwoille trzeci raz tam iść, by trzeciej 
porażki doznać. 


A ZZO O ZOO Z ZZ W A ON OD O Z O OOO NN NE, 


która występuje ze staremi przestrogami i u- 
pomnieniami, że Polacy chociaż w guberniach 
południowo-zachodnich i północno-zachodnich 
stanowią mniejszość, to jednak w skutek swo- 
jej znajomości kraju, solidarności i wro- 
dzonego sprytu potrafiliby niezawodnie opano- 
wać instytucye autonomiczne, eo zaszkodziło- 
by niesłychanie interesom rossyjskim i obró- 
ciło w niwecz wszystką dotychczasową pracę 
russyfikacyjną. 

Sprawa zaprowadzenia samorządu w rze- 
czonych guberniach przechodziła już najroz- 
maitsze koleje; dotychezas wypracowano aż 
cztery projekty, lecz żaden z nich nie wyda- 
wał się szowinistom i zwolennikom reakcyj- 
nego kierunku takim, aby użyczał rękojmi 
przeciw niebezpieczeństwu „intrygi polskiej“. 
Gdy pierwszy projekt zawierał mniej więcej 
taką samą autonomię, jaką posiadają od lat 
dwudziestu wewnętrzne gubernie caratu, to o- 
statni wypowiadał zasadę, że „członkami za- 
rządów autonomicznych mogą być wyłącznie 
osoby, mające prawo nabywania ziemi w kra- 
ju zachodnim; a gdzie takich osób nie ma, 
członków mianuje rząd; wszystkie stałe posa- 
dy w zarządach obsadza władza administra- 
cyjna“. Lecz z przeprowadzeniem i tego pro- 
jektu, który przecież wyklucza bez ogródki z 
zarządu Polaków, gdyż żaden z nich nie ma 
prawa nabywania ziemi, zawahano się i o- 
droczono go, jak powiedzieliśmy wyżej, na 
rok cay. 

Ta mochęć i obawa, jaką okazują w Pe- 
tershurgu, gdy chodzi o zniesienie choć w 
części wyjątkowego położenia, w jakiem znaj- 
dują się ciągłe kraje z ludnością polską, mu- 
szą tem bardziej zastanawiać, że w gruncie 
rzeczy nadanie im ziemskich instytucyj nie 
stanowi bynajmniej jakiejbądź politycznej re- 
formy.. Samorząd wprowadziłby jedynie tę 
zmianę, że gdy dotychczas ukladanie na całe 
trzyłecie budżetów podatków niestalych prze- 
znaczonych wyłącznie na lokalne potrzeby od- 
nośnych prowineyj, należy do zakresu t. zw. 
„komitetów gospodarczych“ złożonych z urzę- 
dników, których mianuje gubernator, to po 


zaprowadzeniu autonomii układanie wzmian- | Austryi, Niemiec, Ameryki, Danii, Hiszpanii, 
kowanych budżetów przypadloby radom po- | chce poznać prezesa komitetu, senatora Ro- 


— Jakże to on nie rozumie, że z takiem 
wojskiem przeciw Niemcom nie wskóra? Po- 
wiadał mi to już rycerz Maćko, a teraz i sam 
miarkuje, że liche to muszą być i do bitki 
pachołki. 

— I w tem się mylisz, bo to lud chro- 
bry, jak mało który w świecie. Jeno się ku- 
pą bezładną biją, a Niemcy w szyku. Jeśli 
się uda szyk rozerwać, to częściej Zmujdzin 
Niemca, niż Niemiec Zmujdzina położy. Ba, 
ale tamci to wiedzą itak się zwierają, że jako 
ściana stoją. 

—- A już o zamków dobywaniu, to pewnie 
nie ma co i myśleć — rzekł Czech. 

— Boć nijakiego sprzętu do tego nie 
ma — odpowiedział Zbyszko. — Sprzęt ma kniaź 
Witold, i póki ku nam nie nadciagnie, nie 
ugryziem żadnego zamku, chybaby trafunkiem 
albo zdradą. 

Tak rozmawiając, doszli do namiotu, 
przed którym płonął duży, podsycany przez 
czeladź ogień, a w nim kopciły się przygoto- 
wane przez czeladź mięsiwa. W namiocie 
chłodno było i wilgotno, więc obaj rycerze, 
a z nimi i Hlawa, pokładli się przed ogniem 
na skórach. 

Zaczem, posiliwszy się, próbowali zasnąć, 
lecz nie mogli. Maćko przewracał się z boku 
na bok, a następnie ujrzawszy, że Zbyszko 
siedzi przed płomieniem, otoczywszy ramio- 
nami kolana, zapytał : 

— Słuchaj! Dlaczegoś ty radził iść da- 
leko pod Ragnetę, nie tu blizko, pod ten Gottes- 
werder? Co masz w tem? 

— Bo tak mi coś do duszy gada, że 

Danuska jest w Ragnecie.— i tam się mniej 
strzegą, niż tu. 
Nie było czasu się rozgadać, bom 
i sam był utrudzon, i tyś ludzi po boru po 
klęsce zbierał. Ale teraz mówże, jako jest: 
chcesz-li ty zawsze tej dziewki szukać? 


DOS A NSA TOS LI, DAC ENTRAR EEE 


jal mówić: 
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wiatowym i rady te decydowałyby o ich u- 
życiu. 
Zwolennicy reformy oddawna  juź| 


mualda Bonfediniego (publicystę), kilku człon- 
ków pyta się, jak to będzie? pyta o listy, 
które tu kazał adresować, chciałby zajrzeć do 
przedstawiają fatalne skutki teraźniejszej go- | g>zot miejscowych, rozpatruje się i szuka to- 
spodarki biurokratycznej, która pogarsza się | warzystwa. Więc komitet daje objaśnienia, 
jeszcze przez to, że na mocy niezłiczonego | programy, bilety, wskazuje na biuro poezto- 
mnóstwa wyjątkowych postanowień, najdro- | we, urządzone umyślnie w lokalu na czas kon- 
bniejsza sprawa musi być ostatecznie rozstray- | gresu, radzi jak może, bo w tych warunkach 
gana w Petersburgu i to nie przez jakiś je- | trudno dać każdemu radę. Przedewszystkiem 
den, lecz przez wiele różnych urzędów. Upiy- | jest trudność o mieszkanie. Rzym jest naszpi- 
wają tedy niekiedy całe lata nim taka spra- | kowany cudzoziemcami, tłok jak na odpuście, 
wa sama w sobie częstokroć bagatelna docze- | wszystkie hotele i pensyony, prywatne mie- 
ka się ostatecznego załatwienia. Są atoli je- | szkania, zajęte są szezelnie, jak to zwyczajnie 
szcze ważniejsze wady teraźniejszego stanu | ma miejsce w Święta Wielkanocy, kiedy tu- 
rzeczy. W guberniach rossyjskich, posiadają- | ryści z calego Świata zjeżdżają się na Wielki 

i 


cych samorząd, powiaty są podzielone na eyr- | Tydzień do Rzymu. Wobec tego kongresiści, 
kuły lekarskie. W każdym eyrkule, w jego | czy to specyalni delegaci najrozmaitszych Sto- 
środkowym punkcie, mieszka płatny przez | warzyszeń prasy wszystkich narodowości, czy 
ziemstwo, czyli radę powiatową, lekarz; ma | też po prostu dziennikarze, którzy przyjechali 
on pod ręką aptekę, szpitalik i stacyę opa- | do Rzymu, stoją wobec zawiłego zadania wy- 
trunkową Nie podobnego nie istnieje na Li- | nalezienia sobie kwatery. Rzymski klub pra- 
twie, Białorusi, Wołyniu, Podolu i w Kijow-|sy ustanowił na stacyi kolei osobne biuro, 
szczyźnie. To też w tych okolicach wypada | mające ułatwić przybywającym dziennikarzom 
jeden lekarz, licząc już rządowych i wszyst- | znalezienie mieszkania, różne adresy prywa- 
kich miejskich, na 87 tysięcy mieszkańców; | tnych chambres meublées, ale i o te już jest 
a w guberniach rossyjskich jeden na 35 ty-| dzisiaj trudno. Nie trzeba zapominać, że tych 
sięcy. t. mw. kongresowiczów przyjeżdża przeszło 
czterystu, a tych znowu, mniej więcej poło- 
wa, z żonami i rodziną. 

Ogrom gości jest też powodem, że so- 
lenna inauguracya kongresu nie odbędzie się 
w lokalu klubu prasy, na placu Colonna, ale 
w sali Horacynszów | Kuryacyuszów na Kapi- 
lolu, w uajbliższem Sąsiedztwie wilezycy, skały 
Tarpejskiej, areydziel diuta i zasytków staro- 
zytnosei. Same zaś posiedzenia delegatów kon- 
gresu będą miały miejsce w wielkiej sali ba- 
iowej klubu; ponieważ rzymskie stowarzysze- 
nie prasy ma wspaniałą siedzibę, salę, salony, 
pokój bilardowy, czytelnię i t. d., przeto nasi 
goście będą mieli wszelkie wygody o ile się 
znajdą w mieszkaniu klubowem. Obrady kon- 
gresu toczyć się będą, tak jak na poprzednich 
kongresach, w języku francuskim. Może tam 
Niemey trochę będą narzekać, ale trudno! tak 
było w Bordeaux, Anvers, Peszcie, Sztokholmie, 
a ostatnio w Lizbonie. 

A więc ogólny program przyjęć, uro 


= KORESPONDENCYE 


Rzym, 2 kwietnia. 


(Przygotowania do kongresu prasy. — Kongre- 
sowicze. — Fizyognomia Rzymu. — Uroczysto- 
ści. — Program obrad. — Wycieczki). 


W klubie prasy rzymskiej, na placu Co- 
lonna, panuje ruch, gwar niebywały. Komitet 
urzędujący, szósty międzynarodowy kongres. 
nie ma eal; wypoczynku, co chwila jakiś 
kolega — któremu notabene, jako dziennika- 
rzowi, bardzo się spieszy — przychodzi się 
przedstawić, przyjechał z Francyi, Anglii, 
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— Dyć to nie żadna dziewka, jeno moja 
niewiasta — odpowiedział Zbyszko. 

Nastało milezenie, albowiem Maćko ro- 
zumiał dobrze, że niemasz na to odpowiedzi. 
Gdyby Danuśka była dotychczas panną Ju- 
randówną, byłby niechybnie stary rycerz na- 
mawiał bratanka, by jej poniechał, ale wobec 
świętości sakramentu, poszukiwanie stawało 
się prostą powinnością, i Maćko nie byłby 
nawet zadawał takiego pytania, gdyby nie to, 
że nie będąc obecny ni na ślubie, ni na weselu, 
mimowiednie uważał Jurandównę zawsze za 
dziewkę, 

— Jużei! — rzekł po chwili. — Ale o com 
przez te dwa dni mial czas się spytać, tom 
się spytał, i rzekłeś mi, że nie nie wiesz. 

_ — Bo nie nie wiem, jeno to, że chyba 
gniew Boski jest nademną. 

„ Wtem Hlawa przypodniósł się z niedź- | 
wiedziej skóry, siadł i, nastawiwszy uszu, 
począł sluchać pilnie a ciekawie. 

A Maćko rzekł: 

„. —— Pókić sen nie zmorzy, gadaj: coś wi- 
dział, coś robił i coś wskórał w Malborgu? Lecz stary rozgniewał się. 

l Zbyszko odvarnal włosy, które da vno! — A ty znasz li całą moc polską! Wi- 
niepodcinane z przodu, spadały mu aż na |qzialeś wszystkie chorągwie w kupie? Nie 
brwi, chwilę posiedzial w milczeniu, poczem | widziałeś. A ich potęga na krzywdzie ludz- 
kiej i na zdradzie stoi, bo tam i piędzi ziemi 

. _— Dalby Bóg, abym ja tyle mógł wie- |nie ma, którahby była ich. Przyjęli ci ich 
dzieć 0 mojej Danuśce, ile wiem o Malborgu. | książęta nasi, jak się ubogiego w dom przyj- 


Pytacie: com tam widział? Widziałem potęgę | muje — iobdarowali, a oni, porósłszy w moe, 
pokąsali tę rękę, co ich żywiła, jako psi þe- 


dusza zdrętwiała we mnie, bom sobie pomy- 
ślał: gdzie się tam komu na nich porywać? 
kto ich zmoże? kto się im oprze? kogo ich 
sila nie przełamie? 

— Nas? zatracona ich mać! — zawołał, 

| nie mogae wytrzymać, Hlawa. 

f Maćkowi dziwne wydały się także słowa 
| Zbyszka, więc choć chciało mu się poznać 
wszystkie przygody mtodzianka, jednakże prze- 
i rwaf mu i rzekł: 

— A toś zapomniał o Wilnie? A mało 

to razy zderzaliśmy się z nimi tarczą o tarcz 
i łbem o łeb! A toś zabaczył, jako im nie- 
sporo bywało ku nam -— i jak na zatwardzia- 
Ilość naszą narzekali: że to nie dość było ko- 
j nia zapocić i kopię pokruszyć, jeno trza było 
eudze gardło wziąć, albo swoje dać! Byli 
tam przecie i goście, którzy nas pozywali — 
a wszyscy z hańbą odeszli. Cożeś to tak 
zmiękł ? 

— Nie zmiękłem ja, bom się i w Mal- 

i borgu potykal, gdzie też i na ostre gonili. Ale 


ac ich wszystkiej potęgi nie znacie. 


krzyżacką niezmierną, przez wszystkieh kró- | 
low i przez wszystkie narody wspomaganą, | zeeni i wściekli. Ziemię zagarnęli, miasta 
z którą nie wiem, czyli kto w świecie mie- | zdradą pobrali i ot ich moc! Ale choćby 
rzyć się zdoła. Widzialem zamek, jakiego | wszyscy królowie świata szli im w pomoc — 
chyba i sam cesarz rzymski nie ma. Widzia- | nadejdzie dzień sądu i pomsty. 

łem skarby nieprzebrane, widziałem zbroje, | ae : 

widziałem mrowie orężnych mnichów, ryce- | (Cigg dalszy nastąpi). 
rzy i knechtów — i relikwie, jakby u Ojca | 
Świętego w Rzymie, i mówię wam, że aze} 


czystości i posiedzeń przedstawia się tak: 4 
kwietnia wieczorem przyjęcie dla kongresowi- 
czów w klubie prasy; nazajutrz uroczyste o- 
twarcie kongresu w wielkiej sali Kapitolu, w 
obecności króla Humberta i królowej Małgo- 
rzaty. Królestwo włoscy odłożyli nawet na 
kilka dni wyjazd do Sardynii, aby wziąć u- 
dział w tej uroczystości. Po obiedzie tegoż 
dnia pierwsze posiedzenie delegatów w sali 
prasy, a wieczorem feta w lokalu raiędzyna- 
rodowego klubu artystów na Via Margutta, 
gdzie powita gości prezes p. Apolloni, znany 
rzezbiarz. 

We czwartak 6 kwietnia: Drugie posie- 
dzenie kongresu, zaś o godzinie 5 garden par- 
ży, w ogrodzie Kwirynału. Wieczorem przed- 
stawienie galowe w teatrze Costanzi, gdzie bę- 
dzie daną „Cyganerya* J. Pucciniego,?z Gem- 
mą Bellincioni, w roli Mimi. 

W piątek: Dwa posiedzenia kongresu, 
jedno ranne, drugie wieczorne, oraz przyjęcie 
w salach muzeum kapitolińskiego, oSwieco- 
nych elektrycznością, staraniem burmistrza 
Rzymu, ks. E. Ruspolego: Wieczorem piąte po- 
siedzenie i to zamknie obrady. 

W sobotę: Archeologiczna przechadzka 
po Forum; w południe śniadanie na Palaty- 
nie, ofiarowane przez ministra oświaty, dr. 
Bacellego; wieczorem bankiet w klubie prasy. 

W niedzielę: wycieczka do Tivoli, Fra- 
scati i zamków rzymskich, a w poniedzia- 
łek 10 kwietnia, kto chce, rusza do Neapolu, 
Sycylii i t. d. 

Notabene delegaci kongresowi mają na 
40 dni bilet wolnej jazdy na wszystkich ko- 
lejach włoskich, więc mogą swobodnie obje- 
chać całe Włochy, na wstępie zaś do klubu, 
otrzymują dwie pamiątki: wspaniały prze- 
wodnik po Rzymie, ilustrowany i specyal- 
nie przygotowany na kongres i niemniej 
/spaniały czerwony pugilares, z napisem, datą, 
wyciśniętą wilczycą rzymską i t. d. Kilkunastu 
wielkich producentów win włoskich nadesłało 
kilkadziesiąt koszów najrozmaitszych win po- 
cząwszy od piemonckiego Barolo. toskańskiego 
Chianti, aż do ognistych: Lagrima Christi 
i Marsali — jestem tedy przekonany, że choćby 
dla tego samego, humory będą świetne... 
W Neapolu goście powitani będą bankietem 
przez miasto. spędzą wieczór w teatrze S, Carlo 
na operze, pojadą do Pompei i na Capri; zbio- 
rowa wycieczka na Wezuwiusz, bardzo nę- 
cąca, musiała być wykluczoną z programu, 
gdyż tamtejsza „funicolare* (kolej linowa do 
krateru) nie zdoła wywindować tak licznej 
kompanii, więc różne techniczne trudności 
stanęły na przeszkodzie. Samych bowiem de- 
legatów będzie około 450 i połowa z nich 
z damami. 

Proszę mi pokazać drugi kraj, gdzieby 
tak bogaty program dał się złożyć? 
i w Wenecji, na wstępie, czekają pp. dzien- 
nikarzy różne powitania. 

Z Towarzystwa dziennikarzy polskich 
we Lwowie spodziewani są tutaj: pp. Kazi- 
mierz Skrzyński, dr. Adam Bieńkowski, (Ga- 
zeta Lwowska), Ludwik Masłowski (Przegląd), 
Ignacy Nikorowicz, Ed. Lilien; z Wiednia: 
Alfred Szezepański; z Warszawy: Józef Drze- 
wiecki i Leon Gadowski. 

Francya niezwykle licznie występuje. 
Cały kwiat dziennikarstwa zjeżdża do Rzymu, 
z Paryża i prowincyi, przedstawiciele gazet 
najrozmaitszych barw, istna mozajka rzymska, 


począwszy od skrajnych klerykałów do maso- 
nów i socyalistów. Na jej czele stojący Al- 
bert Bataille (Figaro), Adryan Hebrard se- 
nator (Temps) i Taunay (Vérité); za nimi, 
dwóch Clareties, Jollivet, i t. d. a więc mo- 
narchiści, republikanie, prasa plebiscytarna, 
z departamentów. parlamentarna, noweliści, 
odcienia chrześciańsko - socyalnego, prasa ko- 
lonialna, literacka, artystyczna — caly legion 
i to najtezszych. Z% Rossyi, zjeżdżają: Seme- 
now z Nowosti i korespondent Swieta; z Pa- 
ryża: Halperyn - Kamieński. 

Czytelnicy nie będą oczywiście żądać, 
abym im tutaj podał spis ezterystu kilkudzie- 
sięciu dziennikarzy-delegatów, a tem mniej, 
całej hałaśliwej rzeszy ludzi od pióra; bę- 
dą z całego świata, nawet z Turcyi (jeden pu- 
blicysta) Emir Emin Arslan, mieszkający w 
Brukseli. 

Ważniejszą jest kwestya, o czem będą 
mówić i radzić? Otóż na porządku dziennym 
obrad są różne, ważne sprawy dziennikarskie. 
Idąc więc koleją: 

1. Zaprowadzenie międzynarodowego świa- 
dectwa identyczności dla członków różnych 
stowarzyszeń prasy, podróżujących po za gra- 
nicami swej ojczyzny. 

2. Założenie biuletynu petyodycznego dla 
ogłoszeń i zawiadomień biura centralnego pra- 
sy (istniejącego w Paryżu) i dla setek roz- 
maitych stowarzyszeń, rozsianych na obu pół- 
kulach. 

3. Studyum porównawcze nad rozmaite- 
mi prawodawstwami, tyezacemi sie prasy. 

4, Ułożenie prawideł w sprawie artysty- 
cznej własności malarzy i rysowników wzglę- 
dem prasy, a więc uchwalenie prawa własno- 
ści rysowników do ilustracyj i towarzyszących 
tekstów. Dotychczas bowiem rysownicy rzu- 
ceni byli na pastwę dziennikom, powtarzają- 
cym, albo co gorzej, wykoszlawiającym rysun- 
ki, zamieszczone w jednem z pism. Toż samo 
tyczyłoby się autorów artykułów przedruko- 
wywanych przez inne pisma. 

5. Znizenie pocztowych kosztów stempla 
przy wysyłce dzienników za granicę. 

6. Przyjęcie międzynarodowego formula- 
rza (w skróceniach) dla telegramów praso- 
wych. W tym celu rozpisanym zostanie kon- 
kurs z nagrodą 1.000 franków za najlepszy 
podręcznik w tym kierunku. 

7. Uregulowanie prawnego stanowiska 
dziennikarzy wobec dzienników i to według 
prawodawstwa każdego kraju, tak, aby zaró- 
wno dziennikarz, jak i dziennik mieli w da- 
nym razie sporu lub strat, prawo do odszko- 
dowania. 

Na ostatnim kongresie prasowym w Li- 
abonie ustanowionym został międzynarodowy 
syd sozjemezy; o rezultatach, jakie osiągnął 


Pono jw toku kilku lat, referować będzie p. Torelli- 


Viollier, były redaktor medyolańskiego kon- 
serwatywnego dziennika Corriere della Sera. 
Sprawa obniżeń opłat telegraficznych nie jest 
tag łatwą, gdyż zależną jest od rozmaitych 
traktatów, jakie państwa między sobą zawarły. 
Mniejsze kwestye, oraz przygotowywujące się 
inne wnioski, pomijam tutaj. 

Kongres będzie wreszcie miat do uchwa- 
lenia, gdzie następny zjazd prasowy się od- 
będzie. 

Miejmy tedy nadzieję, że choć będzie 
gwarno i gorąco w sali obrad, przecie o ża- 
dnych nieporządkach nie usłyszymy. A była 


chwila, że się ich obawiano. Mianowicie, trze- 
ba wiedzieć, że po rozruchach i barykadach 
medyolańskich w maju roku zeszłego, skaza- 
nych zostało, za wysoce podburzające arty- 
kuły socyalistyczne 1 republikańskie, kilkuna- 
stu dziennikarzy. Jeden z tych dziennikarzy 
ks. Dawid Albertario jest klerykalem wojuja- 
cym, nieprzejednanym. Kara była słuszną, 
gdyż panowie ci bardzo miary przebrali 1 
wprost wzywali lud do powstania. Większa 
część skazanych przez sądy wojenne została 
następnie ułaskawioną, ale dotąd siedzą w 
twierdzy w Finalborgu dziennikarze: Chiesi 
(republikanin), de Andreis (republikanin), Tu- 
rati (socyalista), ksiądz Albertario (klerykab), 
a kilku, jak Ohiesa, Pirolini, Fontana, Ron- 
dani i inni, uciekli przed karą więzienia, do 
Szwajcaryi. Na kilka tygodni przed zwołaniem 
kongresu poczęły odzywać się głosy w dzien- 
nikach, w których pracowali, nawolujace mo- 
narchę do amnestyi. Król Humbert nie udzie- 
lił jej jednak i — powiedziawszy prawdę — 
nie mógł jej udzielić, pomimo całej łagodno- 
ści tutejszego prawodawstwa. Ztad kwasy, a 
następnie wystąpienie z komitetu kongresowe 
go kilku republikanów. Obawiano się także 
krzyków, wołań o amnestyę na posiedzeniu 
inauguracyjnem, na Kapitolu, w obecności 
królestwa. Zdaje się jednak, iż zarówno 
dziennikarze socyaliści, jak i republikańscy, 
obiecali zachować się spokojnie, więc kongres 
popłynie pełnymi żaglami i garden party w 
Kwirynale się odbędzie. Nie ręczę jednak, czy 
na ostatniem posiedzeniu którykolwiek z 
interesowanych dziennikarzy nie postawi wnio- 
sku i nie będzie chciał wywołać votum na 
rzecz tej amnestyi. Pono, nie oddałby przy- 
slugi ani tym eo siedzą w więzieniu, ani 
tym, co siedzą za granicą. 

Przybędzie, pomiędzy innemi, pani An- 
na Kauliszjow, socyalistka rossyjska, zamieszka- 
ła w Medyolanie, pisząca artykuły, towarzy- 
szka życia najsamprzód socyalistycznego po- 
sla Costy, z którym miała eórkę, a teraz ży- 
jąca z tym Turatim, który siedzi w więzieniu. 
Skrajne dzienniki medyolańskie, zarówno re- 
publikańskiej barwy, jak i soeyalistycznej, nie 
moga się dotąd uspokoić z powodu odmowy 
amsestyi, nazywają kongres prasy „mistyfi- 
kacyą*, ale Żadnej mistyfikacyi nie będzie, 
tylko — miejmy nadzieję — zadanie zorga- 
nizowania, ulepszenia tego kolosalnego bra- 
etwa międzynarodowego, szóstej potęgi świata, 
postąpi naprzód i w końcu doprowadzi do jak 
najlepszych rezultatów. D. 
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Z Poznania. 


(Przemysł poiski i miejska własność polska w 
Poznaniu, — Jak wydawnictwo Posener Ziq. 
wyszło na hakatyzmie). 


Wydany niedawno kalendarz adresowy 
miasta Poznania na rok 1899 zawiera wiele 
ciekawych szezegółów o polskim przemysle i 
polskiej miejskiej własności w stolicy Wiel- 
kopolski. 

Z ogólnej statystyki podajemy, że we- 
dług ostatniego liczenia ludnosci wynosiła li- 
czba mieszkańców miasta Poznania 75.137; 
przedmieścia Jezye 15.829; przedmieścia Wil- 
dy 6021 i przedmieścia św. Łazarza 3331, a 


ponieważ ostatnie trzy gminy mają być do 
miasta wcielone, przeto będzie Poznań nie- 
bawem liczył przeszło 100.000 mieszkańców. 

Najwięcej interesu przedstawia dla nas 
dział obejmujący wykaz osób zarobkujących, 
ułożony podług alfabetu ich zawodu zarobko- 
wego. W najważniejszych gałęziach przemy- 
słu nie ma jeszcze niestety polskich przed- 
stawicieli. Fabryk mało, a w pewnych galę- 
ziach nie ma ich wcale, jako to: asfaltu, ce- 
mentu, tektury, nie ma garbarń, gorzeln, 
sprytown; cegielń jest 2 polskich na ogólna 
liczbę 12, tak samo nie posiadają Polacy bro- 
waru piwa bawarskiego. Fabryk maszyn 1 skła- 
dów narzędzi rolniczych jest tylko 5 na 17, 
fabryka octu 1 na 6. 

Tak samo handel płodów rolniczych 
znajduje się przeważnie w rękach obcych, ja- 
ko to: zboża (5 na 47), wełny, spirytusu (1 
na 9), paszy (1 na 25), nasion (2 na 19), w 
handlu drzewa znajduje się zaledwie jeden 
Polak na 33, a w handlu materyałów budo- 
włanych jeden na 16. 

Za to w dziedzinie kupieckiej ruch wśród 
Polaków ożywił się i rzec można śmiało, że 
kupey polscy z małyıni wyjątkami odpowia- 
dają swemu zadaniu a sprostać umieją wszel- 
kiej konkurencyi. 

W rękach polskich nie ma natomiast 
ami jednego składu fortepianów, składów skór 
jest 8 na 19, łopat jeden na 7, farbiarń je- 
dna na pięć, mebli 4 na 16, domów komiso- 
wych jest na 54 tylko 8 w ręku polskiem, 
a interesów spedycyjnych 4 na 18. 

Przypatrzmy się teraz rzemiosła pol- 
skiemu. Na 448 szewców jest aż 484 Pola- 

i ków, ale otwartych składów obuwia posiadają 
Polacy tylko 14 na 38. Po szeweach licze- 
bnie najwięcej jest krawców Polaków, bo na 
347 jest ich 218, ale składów garderoby mę- 
skiej jest na 60 tylko 15 polskich. Dowodzi 
to, że przeważna liczba tej klasy rzemiećlni- 
ków walczy z biedą i tylko skromnym bytem 
zadowalniać się musi. i 

Tak samo i stolarze, których jest 116 
na ogólną liczbę 198, ale mało ich tylko pro- 
wadzi większe warstaty, zatrudnia więcej cze- 
ladzi, dostarcza robót wielkim budowlom i 
doprowadza często interes do fabrycznych 
rozmiarów, jak to z chlubą powiedzieć m.żna 
o olbrzymiej fabryce Zeylandów, jednoczącej 
w sobie wszelkie gałęzie tego przemysłu. 

W stosunku liezebnym przedstawiaja się 
następnie najkorzystniej rzeźnicy (92 na 147) 
i piekarze (56 na 110); wielu z nich stoi 
zupelnie na wysokości swego zadania, kilku 
nawet swój interes do wielkich doprowadziło 
roziniarów. 

Nie wykształcenie, ale siły fizyczne da- 
ją Polakom przewagę w kowalstwie (26 na 
34), w przedsiębiorstwie dorożkarskiem (18 na 
30), w kolodziejstwie (13 na 18)! Nie brak 
Polakom siodlarzy (12 na 31), kuśnierzy (8 
na 82), zegarmistrzów (15 na 41), złotników 
(18 na 37), pewien zbytek nawet wykazują 
modystki i modniarki (bo ich 42 na 90); 
mniej przedstawicieli mają mosieznicy (2 na 
1). puszkarze (2 na 15), powroźnicy (1 na 
6), rękawicznicy (4 na 25), szezotkarze (2 na 
L'), szklarze (7 na 81), powroźnicy (4 na 
11), młynarze (5 na 20). 

Tak się przedstawia polskie rzemiosło; 
stwierdzić można, że coraz więcej się dźwiga i 

i rozwija, ale daleko mu jeszcze do sprostania 
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Duszę miał nanowo mocną i świeżą, i 
to go radowało. Jedyny prawdziwy, realny 
kłopot — pieniądze, weale nieprzedstawialy 
mu się jako znowu tak bardzo groźna kwe- 
stya. Wystarczy mu tylko jadać obiad co 
drugi dzień, aby o dwa razy powiększyć spo- 
kój swojej egzystencyi. Ostatecznie dadzą mu 
przecież jeść w domu. Robił sobie wyrzuty, 
że ta sprawa odstraszała go tak mocno kilka 
dni temu, wczoraj jeszcze. Ot, co to jest mie- 
rzyć życie małą duszą. 

Jak śmiało dziś uderzył ręką w redak- 
cyjną klamkę. 

W pierwszym pokoju siedzi za kratą 
drewnianą pani z administracyi, pani sztywna 
i chłodna. Eustachy składa jej grzeczny ukłon, 
jak zwykle. Jaka dziś uprzejma! Spojrzała na 
Eustachego z kokieterya bodaj; ukłoniła się 
tak wyraźnie, uśmiechnęła się. 

To mu jeszcze ducha dodało. 

— Jeżeli Drewnowskiego nie ma — po- 
myślał — poproszę o rekomendacyę kogokol- 
wiek. 

Wszedł do dużego pokoju. 

Przy dużym stole, otoczony papierami, 
siedział sam korektor. 


Eustachy z daleka rzekł mu: 

— Dzień dobry ! 

Korektor oderwał od rękopisu swoje wo- 
łowe, zawsze niezadowolone oczy i ujrzawszy 
Eustachego, zapytał go z jakąś słodyczą w 
głosie : 

— Pan chciałby się z redaktorem wi- 
dzieć ? 

Kustachego zadziwiło to zapytanie. 

Nie — odrzekł. 

I zapytał po chwili: 

— Drewnowski już wyszedi ? 

— Wyszedł, proszę pana. 

To dziwne. Stary korektor, który przez 
wszystkich lekceważony, zaznaczał swoje miej- 
see w redakcyjnej hierarchii, okazując lekce- 
ważenie Mustachemu, wydawał się dziś in- 
nym, bez pozy, przystępnym, wyjątkowo grze- 
cznym. 

Eustachy zazwyczaj unikał z nim ze- 
tknięcia. Dziś pozwolił sobie na nowe zapy- 
tanie, prawie zbyteczne : 

— Wienkowiez nie przyszedł ? 

— Nie, i napisal, że dziś nie przyjdzie. 

Eustachy przez chwilę doznawał uczucia 
złości. „Ja nigdy się nie dowiem jego zda- 
nia“. I przyszło mu na myśl napisać do Wień- 
kowieza kilka słów krótkich, a węzłowatych 
z prostem żądaniem zwrotu rękopisu. 

W tej chwili wszedł szybko, jak zwykle 
z rozwianemi niby skrzydła połami długiego 
surduta, Jański, sekretarz redakcyi. 

Na widok Eustachego uśmiechnął się i 
podszedł do niego z wyciągniętą z daleka 
ręką. 

— Czy widziałeś pan „U wrót raju ?* — 
zapytał. 

— Nie — odpowiedział Eustachy, zdzi- 
wiony tą niezwyczajną uprzejmością człowie- 


SRDA Z ZZOZ ZZA OZ EZ A Z A ZZ ZZ ZZA ZZA SR DT ZZ AO 


ka, który jawnie i skrycie był mu zawsze 
wrogi. 

Jański zaczął zaraz opowiadać mn o 
tem dziele młodego poety holenderskiego , 
wchodzącego w modę. Podkreślił oryginalność 
pomyslu, potem podniósł piękność zakończe: 
nia. W końcu powiedział, że Eustachy powi- 
nien zobaczyć to koniecznie. 

Eustachy słuchał jego mowy, spodzie- 
wając się ciągle czegoś. Ale niczego się nie 
doczekał. 

Jański chciał ot, tak powiedzieć mu 
tylko swoje uwagi o nowej sztuce. 

Potem odszedł do swego biurka. 

Ztamtąd zaraz znowu zwrócił się do Eu- 
stachego: 

— Ozytal pan artykuł o studentkach ? 

— Nie... 

— Bardzo ciekawy. 
pan zechce przejrzeć? 

I podał mu długi pasek zadrukowanego 
na jednej stronie papieru. 

Eustachy zrozumiał, ze Jański zupełnie 
inaczej go dziś traktuje. Ostuielony postano- 
wil skorzystać z tej niespodziewanej i niezro- 
zumiałej zmiany w jego usposobieniu i po- 
prosił go o rekomendacyę do biblioteki Kra- 
sińskich. 

Jański natychmiast wziął blankiet re- 
dakeyjny i pisać począł: 

„Pan Eustachy Zurski, nasz stały współ- 
pracownik...“ 

— Zamierza pan pracować widocznie ? 

— Tak, piszę studyum.... 

— Historyczne? literackie? 

— 0 Starowolskim. 

Jański, lekko zdziwiony, spojrzał na 
niego : 

— O Starowolskim? 

— 0 Starowolskim. 


Dziś idzie. Może 


Jański uprzejmie się uśmiechnął, pod- 
pisał papier, przycisnął pieczątkę i podał go 
Hustachemu. 

Eustachy, ujęty jego uprzejmościa i uczyn- 
nością, uścisnął mu serdecznie rękę Z podzię- 
i kowaniem. Jański na ten mocny uścisk odpo- 
wiedział jeszcze mocniejszym. 

Eustachy rarazem żegnał sie, 

— Do widzenia! — rzekł. 

— Nie pójdzie pan zobaczyć się z re- 
daktorem ? — zapytał Jański. 

Nie — powiedział Eustachy. 

I zastanowił się nad tem pytaniem, które 
po raz drugi słyszy. Dlaczego miałby się zo- 
baczyć z redaktorem? Ale pilno mu było do 
pracy, więc się nad tem dlużej nie zastana- 
wiał, sehował blankiet rekomendacyjny do 
kieszeni, ukłonił się korektorowi i pożegnany 
uprzejmym uśmiechem Jańskiego, wyszedi. 

W pierwszym pokoju otrzymał znowu 
kokieteryjne spojrzenie pani z administracji, 
spojrzenie tak wyraźne, iż pomyślał sobie: 
Co n licha? Czyżbym wpadł nagle babie 
w oko? i 

Kiedy zbliżył się do klamki, ukazał się 
we drzwiach redaktor. Eastachy złożył mu 
ukłon pełen uszanowania, on zaś zmienił się 
cały w jednej chwili, nachylił głowę ruchem 
uprzejmości, twarz uľożył do uśmiechu i roz- 
lożył ręce w powitalnym geście. 

— Pan już wychodzi? — ‘zaprotesto- 
wał. — Ależ ja mam właśnie do pana in- 
teres. 

Podał mu rękę i nie wypuszczając jego 
ręki ze swojej, zaprowadził do swego gabinetu. 

— (Chciałem właśnie pomówić z panem 
o „Hallali...“ 

(Ciąg dalszy nastąpi). 
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swym niemieckim współzawodnikom, bo mu 
brak jeszcze większej nauki, większego wy- 
kształcenia. 


Nie zbyt wesoło przedstawia się polska 
własność miejska w samem mieście Poznaniu 
(bez przedmieść). Na 1300 domów (licząc już 
i domy rządowe) zaledwie 270 jest w posia- 
daniu polskiem. Liczebnie byłaby to mniej 
więcej jedna piąta, ale zważywszy, że prze- 
ważna ilość polskich realności w pośledniej- 
szych znajduje się dzielnicach, że najwspa- 
nialsze i najdonioslejsze kamienice przeważnie 
są w posiadaniu niemieckiem, przeto warto- 
ściowo stosunek ten daleko się gorzej przed- 
stawia. 

Rzadko pewnie ktokolwiekbądź w Niem- 
czech wyszedł tak źle na hakatyźmie jak 
właścicielka Posener Ztg., pani Róstlowa. Ga- 
zeta ta cieszyła się pod redakcyą p. Wagnera 
uznaniem i poparciem wszystkich bezstron- 
nych Niemców i rozwijała się bardzo po- 
myślnie. Nienawidzili ją jedynie hakatyści, 
którym psuła szyki i odkrywała karty. To 
też wytężali wszelkie siły i używali wszelkich 
sposobów, ażeby Wagnera z redakcyi usunąć 
i spowodować zmianę w kierunku gazety. 
Właścicielka drukarni i gazety Posener Zig. 
uległa wreszcie ich wpływom, — p. Wagne- 
ra pozbyła się a zaangażowała p. Goldbecka, 
który nadał organowi temu skrajnie hakaty 
styczną a równocześnie antimonarchiczną bar- 
wę. Ta zmiana zapatrywań i zasad zemściła 
się ciężko tak na p. Goldbecku, jak i na pani 
Róstlowej. Pierwszy przypłacił swe napaści 
na naczelnego prezesa, podejmowane pod na- 
ciskiem hakatyzmu, dwoma miesiącami wię- 
zienia; teraz przyszła kreska i na własciciel- 
kę pisma. Drukarni Posener Zig. wypowie- 
działy kontrakty co do dostawy druków i 
formularzy, z powodu procesu przeciwko na- 
czelnemu prezesowi, trzy władze: naczelna 
dyrekcya kolejowa w Wrocławiu, wyższy sąd 
ziemiański w Poznaniu i naczelna dyrekcja 
kolejowa w Poznaniu. 

Jest to dla drukarni rzeczonej klęska 
wprost ogromna, gdyż roboty te przynosiły 
rocznie dziesiątki tysięcy marek! To też na- 
gła ta decyzya owych władz uderzyła w Po- 
sener Ztg. jak grom z pogodnego nieba. Wy- 
dawnietwo Posener Ztg. zapewnia wprawdzie, 
że mimo tej straty nie zmieni dzisiejszej ha- 
katystycznej barwy, lecz przeciwko wyrządzo- 
nej mu krzywdzie chee apelować chociażby 
do monarchy. 


Z Królestwa polskiego. 


(Wzrost drobnej własności w Królestwie. — 
Sprawa wynagrodzenia obywateli wiejskich za 
utracone prawo propinacyi). 


O wzroście drobnej własności w Króle- 
stwie Polskiem podają dzienniki następującą 
notatkę: „Drobna wlasność ziemska w kraju 
ciągle się zwiększa. Od czasu uwłaszezenia 
powstało 78.000 nowych osad ogólnej prze- 
strzeni 810.000 morgów rossyjskich (diesia- 
tyn); w ten sposób z 10,085.000 m. r., u- 
właszezonych, lub które poprzednio należały 
do kolonistów, posiadłość ta doszła w roku 
zeszłym do 11,825.000 morgów. Po uwła- 
szezeniu stanowiła 48:5 procent obszaru rol- 
nego Królestwa Polskiego, teraz przeszło 52 
procent. Do tego jeszcze dodaćby należało ma- 
jątki szlachty tak zwanej zagonowej, która 
posiada około 670.000 morgów i mieszczan 
volnikéw 289.000 morgów, nie liczące już in- 
nych jeszcze raałych właścicieli, nie należą- 
cych do klasy włościan i pominiętych w po- 
wyższem obliczeniu urzędowem*. 

Drobna własność zwiększa się skutkiem 
parcelacyi, której sprzyjają warunki ekono- 
miczne 1 współdziałanie Banku włościańskiego. 

Korespondent warszawski dziennika No- 
wego Wrem. donosi, że prawo propinacyjne 
w Królestwie Polskiem od roku 1864 nie 
istnieje, a przynajmniej istnieć nie powinno, 
że więc pretensye właścicieli ziemskich do 
wynagrodzenia za prawo utracone są bezpod- 
stawne. Ponieważ tego rodzaju założenia pra- 
wnie dowieść się nia da, więe korespondent, 
wyczerpawszy zapas argumentów rzekomo pra- 
woznawczych, ucieka się teraz do wywodów 
ekonomiczno-finansowych i tak rzecz naciąga: 

„Domagania się właścicieli ziemskich 
w Polsce są zgoła nieuzasadnione już choćby 
dlatego, że sprzedaż skarbowa trunków wcale 
nie ma na celu zysków. Sprzedaż ta, z któ- 
rą idą w parze: zmniejszenie sklepów z trun- 
kami i tworzenie kuratoryów trzeźwości, a 
więc środki, wprost skierowane do ograni- 
czenia sprzedaży trunków. zgoła nie dąży 
do celów handlowych, to też w cenach sprze- 
daży zysk przedsiębiorey zupełnie jest wyklu- 
czony“. 

Na te tendencyjne argumentowania tak 
odpowiada Kuryer Warszawski: „To co pi- 
sze korespondent Nowego Wremient pozostaje 
w rażącej sprzeczności i z budżetami państwo- 
wymi i z najpoddańszym raportem ministra 
skarbu. Korespondent zapewnia, że skarb pań- 
stwa rezygnuje z „zysków przedsiębiorcy“ w 
takich regaliach, jak koleje lub monopol wód- 
czany! Tymczasem jest właśnie wprost prze- 
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ciwnie, a wprost przeciwnie dla tej prostej 
przyczyny, że skarb przyjął system imonopo- 
low — czy to kolejowego, ezy propinacyjne- 
go — właśnie dla powiększenia środków bu- 
dżetowych. Korespodent utrzymuje, że skarb 
państwa wziął w swoje r:.ce sprzedaż trun- 
ków nie dla zysków, więc i właściciele ziem- 
sey nie powinni szukać zysków w propinacyi, 
a więc nie powinni domagać się odszkodowa- 
nia za utraconą propinacyę. Zupełnie eo inne- 
go utrzymuje minister skarbu. „Skutki dotych- 
czasowe reformy trunkowej — czytaliśmy w 
wydrukowanym w Praw. Wiest. raporcie bu- 
dżetowym — świadczą zarówne o wpływie 
reformy na siły moralne i materyalne naro- 
du, jak i o jej pomyślnych rezultatach finan- 
sowych.* Co zaś należy rozumieć pod rezul- 
tatami finansowymi, pouczają budżety, wyka- 
zujące, że w roku 1898 skarb państwa wydał 
z tytułu monopolu wódczanego 78 milionów 
rubli, osiągnął zaś dochodu 851, milionów ru- 
bli, na rok bieżący zaś przewiduje w wyda- 
tkach około 79 milionów rubli, w dochodach 
zaś 92 milionów rubli. Tak wiee już dzisiaj, 
gdy monopol wédezany dopiero w części pań- 
stwa został wprowadzony, skarb otrzymuje z 
tego źródła prawie taki sam dochód czysty, 
jaki dają n. p. poczta i telegraf. I jest to rze- 
czą arcynaturalną, monopol bowiem, zaliczo- 
ny w budżecie do ,regalidw“, ma na celu za- 
RE. skarbowi nie strat, lecz coraz wię- 
szych dochodów.“ 

Przypomnieć tu należy, iż z podobnej 
treści argumentacyą wystąpił także w War- 
szawskim Dniewniku p. Drużinin, a w odpo- 
wiedzi na nie tenże Dniewnik wydrukował 
dwa listy p. Lubiekiego, które wykazały do- 
wodnie, że prawo obowiązujące i ukazy 1864 
roku uznawały bez żadnych zastrzeżeń prawo 
propinacyi. 
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Lwów, 5 kwietnia. 

— W obchodzie rezurekcyjnym te- 
gorocznym, w zastępstwie JE. P. Namiestnika 
hr. Pinińskiego, wziął udział JW. Wiceprezy- 
dent Namiestnictwa p. Jan Lidl, oraz genera- 
licya. W procesyi, która z powodu niepogody 
odbyła się w kościele, uczestniczyły liczne rze- 
sze pobożnej publiczności. 


G) Z e. k. kolei państwowych. JE. 
Pan Minister kolei żelaznych przeniósł starszego 
inżyniera, p. Jana Kremera, zastępcę naczeluika 
e. k. kierownictwa budowy wschodnio-galicyjskich 
kolei lokalnych we Lwowie (Lwów II), do c. E. 
kierownictwa budowy kolei Przeworsk-Rozwadów 
w Jarosławiu. 


— Stypendyum. P. Stanisław Nieza- 
bitowski z mocy przysługującego mu prawa roz- 
dawnictwa nadał stypendyum opróżnione z fun- 
dacyi im. Ludwiki Niezabitowskiej, w kwocie 
rocznych 210 zł., Stanisławowi Wincentemu Pio- 
trowi Rudolfowi Lekczyńskiemu, uczniowi IV kl. 
V gimnazyum we Lwowie. 


— Ukonezyli Akademie weterynaryi 
we Lwowie ze stopniem lekarzy weterynaryjnych 
pp: Włodzimierz Czubaty z Tarnopola, Chaim 
Hersch Falk z Czortkowa; z odznaczeniem zaś 
pp.: Jan Stanisław Pawlin z Rzeszowa, Jan 
Włodzimierz Terlecki z Przemyśla, 


— Magistrat lwowski ogłasza: Odno- 
śnie do obwieszczenia z 28 stycznia 1899 po- 
daje się do powszechnej wiadomości, że Wydział 
krajowy reskryptem z 17 marca 1899 zatwier- 
dził po myśli $. 89 i 92 statutu miasta Lwo- 
wa uchwały Rady miejskiej, któremi postano- 
wiono nałożyć i pobierać w roku 1899 dodatki 
do podatków bezpośrednich w następującej wy- 
sokości : 

l. sześć procent dodatku do podatku grun- 
towego: 

2. sześć procent dodatku do podatku do- 
mowo-czynszowego od wszystkich w obrębie 
miasta położonych domów i budynków, z wy- 
jątkiem uwolnionych czasowo, zupełnie lub czę- 
ściowo od podatku domowo-czynszowego; 

8. trzydzieści procent dodatku do podatku 
pięcioprocentowego od domów i budynków, któ- 
rym z tytułu nowej budowy przysługują wolne 
lata ; 

4. trzydzieści procent dodatku do podatku 
powszechno-zarobkowego ; 

5. trzydzieści procent dodatku do podatku 
zarobkowego od przedsiębiorstw obowiązanych 
do składania rachunków publicznie; 

6. trzydzieści procent dodatku do podatku 
rentowego ; 

7. trzydzieści procent dodatku do podatku 
od płac, wymierzonego na mocy § 233 ustawy 
z 25 października 1896 Dz. p. p. nr. 220 oso- 
bom, które co do ich płac, pensyi i t. d, w 
myśl §. 91 lit. a) i b) statutu m. Lwowa i 
ustawy Z 24 czerwca 1898 Dz. u. kr. nr. 75, 
nie są uwolnione od opłacania dodatku gminnego 
do podatków bezpośrednich. 

Powyższe dodatki gminne pobierać będzie 
w myśl §. 94 statutu dla miasta Lwowa c. k. 
urząd podatkowy. 

— Koncert spacerowy. Przypomina- 
my, że staraniem Towarzystwa prawniczego od- 
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będzie się dnia 11 b. m. w Kasynie miejskiem 
koncert spacerowy. 


— Komitet jubileuszowy dla uczcze- 
nia setnej rocznicy urodzin Klementyny z Tań- 
skich Hofmanowej, na posiedzeniu, odbytem w 
końcu marca, powziął szereg ważnych uchwał 
i zajął się niezwłocznie wprowadzeniem ich w 
życie. 

Między innemi: ustalono termin obchodu 
jubileuszowego na dzień 5 maja b. r. i uzupeł- 
niono jego program. Deputacya pań złożyła na 
ręce p. inspektora Tokarskiego prośbę o udział 
gremialny szkół wydziałowych żeńskich w so- 
lennem nabożeństwie i ceremonii poświęcenia 
tablicy pamiątkowej w kościele Archikatedral- 
nym obrządku łacińskiego, oraz wniosła poda- 
nie do Rady m. Lwowa o nadanie jednej z 
ulic naszego grodu imienia Klementyny Hofma- 
nowej. 

Komitet postanowił także, co też i czyni 
niniejszem, zwrócić się w gorącem i serdecznem 
słowie do Polek, aby spieszyły ze swoimi, 
choćby najdrobniejszymi datkami dla przyspo- 
rzenia funduszu na koszta tablicy, pomnac, że 
ta pamiątka wzniesioną być winna za grosz o0- 
szczędzony niewiast i dziewic polskich, jako du- 
chowych spadkobierczyń Tej, co uczyła czynem 
i słowem, jak kochać ojczyznę i wiarę. 

Szanowne panie, które raczyły przyjąć li- 
sty składkowe, zechcą łaskawie przyspieszyć i 
rozwinąć działalność swoją, a tak pomienione 
listy składkowe, jako też wszelkie na ten cel 
ofiary odsyłać należy do skarbniczki komitetu 
p. Wiktoryi Niedziałkowskiej, ul. Kościuszki nr. 
14 we Lwowie. 


— Z Kola literacko-artystyeznego. 
Zwyczajne walne zgromadzenie członków „Koła“ 
odbędzie się w sobotę, dnia 8 b. m. o godzinie 
7 wieczorem w lokalu Towarzystwa. 

więcone w „Kole literacko -artystycznem* 
odbędzie się w niedzieło, dnia 9 b. m. o go- 
dzinie 1 z południa. 


— Na XIV walnem zgromadzeniu 
członków gal. Towarzystwa weterynarskiego po- 
ruszono między innemi dwie ważne sprawy, 
mianowicie znaczenie i obecny stan szczepień 
dyagnostycznych tnberkuliną i program pracy 
mającej na celu opracowanie projektu ustawy 
policyi weterynaryjnej, 

Wybory daly wynik następujący: prezesem 
został p. Ludwik Timoftiewiez, e. k. weterynarz 
krajowy, wiceprezesem dr. Mieczysław Grabow- 
ski, prof. Akademii weterynaryi; skarbnikiem p. 
Dyonizy Herasymowicz, c. k. inspektor wetery- 
naryjny; sekretarzem administracyjnym p. Józef 
Kubicki, starszy weterynarz miasta Lwowa, prof. 
Szkoły agronomicznej w Dublanach; nakoniec 
sekretarzem naukowym dr. Włodzimierz Kul- 
czycki, weterynarz miejski, docent e. k. Akademii 
weterynaryi. 

Komitet redakcyjny pozostał w poprzednim 
komplecie. 


— Instytut ubogich chrześcian. 
Otrzymujemy następujące pismo z prośbą o umie- 
szczenie : 

Lwowski Instytut ubogich chrześcian urzą- 
dził jak w dawnych latach, tak i w bieżącym 
roku wielkopostna kwestę na tutejszy Dom 
ubogich, przy pomocy pań z Towarzystwa św. 
Salomei, która przyniosła 1525 zł. 90 ct. 

Podpisany Instytut tak świetny rezul- 
tat kwesty zawdzięcza niestrudzonej gorliwości i 
poświęceniu tychże pań, a przeto poczytuje sobie 
za miły obowiązek złożyć wszystkim paniom i 
panom, którzy brali udział w tej kweście, jak 
i calej pubłiczności, która nie szezędziła grosza 
na ubogich — niniejszem serdeczne podzięko- 
wanie imieniem tychże ubogich. 

We Lwowie, dnia 81 marca 1899. 

f+ Seweryn, Arcybiskup, 
prezes komisyi Instytutu ubogich chrześcian. 
Ks. Zygmunt Gorazdowski, 
sekretarz. 

— Obwieszczenie o rozpisaniu licytacyi 
na dzierżawę uprawnień propinacyjnych dolą- 
ezone jest do dzisiejszego numeru Gazety Lwow- 
skiej. 

— Bolesny cios dotknął p. Kazimierza 
Zielonke, wieloletniego współpracownika Gazcty 
Lwowskiej: dziś zmarła mu córeczka najmłod- 
sza czteroletnia Janka. Najszezerszy żal towa- 
rzyszy boleści ciężko strapionym rodzicom. 

— Jan Szczepanik wstępuje podobno — 
jak donosi Czas — w związek małżeński z 
Hiszpanką, hrabianką Mercedes Cohera. 

— Składki. W administracyi Gazety 
Lwowskiej złożył pan T. kwotę 2 zł. 95 ct. na 
zakład Brata Alberta. 

— Zmarł w ostatnich dniach: w Sam- 


borze, Soltys Wojciech, profesor gimnazyum 
samborskiego, urodzony w r. 1887. 


= Samobójstwo. Dziś rano o godzinie 
pół do 8 stróżowa domu pod 1. 8 przy ulicy 
Sobieskiego wszedłszy przy pomocy drugiego 
klucza do mieszkania służbodawczyni, p. Berty 
Landmann, zastała ją w łóżku nieżywą. We- 
zwany lekarz miejski stwierdził śmierć samo- 
bójczą przez zażycie 4 wieczora kwasu karbolo- 
wego. Zadnych śladów gwałtu na osobie lub w 
pomieszkaniu zmarłej nie skonstatowano. Berta 
Landmann liczyła lat 44, była wdową po urzęd- 
niku, właścicielką pomienionej realności, matką 
dwóch synów poza domem bawiących; od dłuż- 
szego czasu lłeczyła się na słabość sercową. 


— „Rodzina* w Bochni odbędzie walne 
zgromadzenie w niedzielę 9 b. m. o godzinie 3 
po południu w sali Rady miejskiej. 


— Zjazd dziennikarzy rossyjskich. 
W październiku r. b. projektowanym jest w Pe- 
tersburgu zjazd dziennikarzy rossyjskich. 


— Prawa lekarzy. Lekarze rossyjscy 
czynią starania o wprowadzenie w życie projektu, 
opracowanego przez zjazd lekarski w 1885 roku, 
a mającego na celu ochronę praw lekarzy. Pro- 
jekt ma na celu głównie interesy materyalne 
lekarzy, uregulowanie stosunków między publi- 
cznością a lekarzami, w razie zaś nieporozumień 
wśród pacyentów i lekarzy, odwoływania się do 
sądu polubownego. 


— Kobiety na Uniwersytetach. Na 
Uniwersytetach w Prusach słuchało wykładów 
w półroczu zimowem 414 kobiet. Z Rossyi było 
59, z Ameryki 50. Wedle wyznania było 300 
protestantek, 28 katoliezek; 88 żydówek; 374 
panien, 37 mężatek i 8 wdowy. 


— Polacy we Francyi. Ordery fran- 
cuskiego ministerstwa oświaty otrzymali między 
innemi: rozetę „oficera oświaty publicznej” p. 
Konstanty Chmieleński, literat; palmy „oficera 
akademii“ panny Marya Miekaniowska i Zuzanna 
Kytminówna, pianistki, pp. Piotr A. Stępiński, 
dyrektor szkoły polskiej i Eugeniusz Kowalski, 
członek Towarzystwa przyrodników w Bordeaux. 

P. Jan Dybowski, znany podróżnik po Afryce, 
dyrektor szkoły ogrodniczej w Vincennes, otrzy- 
inal order turecki „Niszam Iftikar“. 


— Dziennik dla więźniów. Węgier- 
skie ministerstwo sprawiedliwości zaczęło wyda- 
wać czasopismo dla więźniów. Wychodzi ono co 
tydzień, drukuje się w kilku językach i rozsyła 
sig dyrektorom więzień, którzy udzielają je wię- 
źniom, zasługującym przez zachowanie się wzo- 
rowe na względność władzy więziennej. Pismo 
zawiera wiadomości z dziedziny gospodarstwa 
wiejskiego, rękodzielnictwa, historyi, geografii i 
literatury nadobnej i cieszy się wśród swych 
czytelników olbrzymiem powodzeniem. Więźnio- 
wie chętnie zrzekają się części swego zarobku, 
by otrzymać numera pisma na własność. 
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Wold lieracko artysty. 


BARRA 


Juliusza Słowackiego rocznicę 50 zgonu 
obchodziliśmy przed dwoma dniami. W dniu 8 
kwietnia zgasło w Paryżu biedne, samotne a 
pelne i wielkie serce, które biło dla największej, 
najpiękniejszej na ziemi idci: dla ojczyzny. Ko- 
chat ją całą siłą serca i całą też siłą swego 
geniuszu poetyckiego ubrał jej przeszłość histo- 
ryczną w najpiękniejsze barwy. Słusznie o nim 
powiedzieć można: „Był dobry syn ojczyzny; 
spalił swe serce na ołtarzu idei, która ukochal. 

O śmierci Juliusza Słowackiego doniósł 
w r. 1840 jedyny wówczas wychodzący w Kra- 
kowie dziennik Czas w numerze z dnia 12 
kwietnia 1849, zamieszczając taką notatkę: 

„Doszła nas żałobna wieść z Paryża o 
zgonie Juliusza Słowackiego! On — twórca tylu 
wspaniałych poetycznych utworów, eałą myślą i 
sercem żyjący w ojezyZnie, nie miał tej pociechy 
umrzeć na rodzinnej ziemi, która od lat 18 po- 
żegnał |..." 

Za to serce, które wielki poeta Spalił na 
oltarzu ukochanej przez się, jedynej idei, cześć 
mu wszyscy ludzie oddać powinni. 


(R) Listy Juliusza Słowackiego. 
Z autografów poety wydał po raz pierwszy Leo- 
pold Móyet. Toméw 2. Lwów 1899. Nakładem 
księgarni polskiej. 

P. Méyet wyjątkową czcią otacza pamięć 
Juliusza Słowackiego, gromadząc niestrudzenie 
to wszystko, eo jakikolwiek ma związek z osobą 
lub twórczością wielkiego naszego poety. Nie 
też dziwnego, że w podobnych warunkach mie- 
szkanie warszawskiego mecenasa przekształciło 
się w formalne muzenm Słowackiego, że w zbio- 
rach jego znajdują się pierwszorzędnej wartości 
pamiątki po owym Julku, którego losy tak 
wcześnie i niestety na zawsze wyrzuciły z oj- 
czystych kątów po za granice rodzinnego kraju. 

Rozpieszczone i wyjątkowo przez matkę 
umiłowane ehłopię, rusza do Drezna, Londynu 
i Paryża, z którym zżyć się w żaden sposób nie 
może; opuściwszy stolicę Francyi osiada nad mo- 
drem jeziorem w Genewie, by z kolei znowu 
wrócić do Paryża i tam wśród obcych zamknąć 
powieki na zawsze. 

Z chłopięcia przekształca się emigrant w 
młodzieńca; z rozkapryszonego Julka w pana 
Juljusza; talent jego rozwija się z dniem ka- 
żdym silniej, wspanialej; poeta skrzydłami swemi 
odważnie niebios dosięga stropu, a wszelkie te 
przemiany odzwierciedlają się najwyraźniej w 
listach jego do matki, wydanych po raz pierw- 
szy z autografów, z uwzględnieniem najwierniej- 
szem pisowni, błędów nawet, poprawek i prze- 
kreśleń. 

Listy do matki. Trzy te słowa tłómaczą 
dostatecznie ich treść i formę. Rzeczą też jest 
zupełnie naturalną, że te dwa tomy to najlepszy 
portret poety. w którym sztuka nie zatarła żadnej 
strony ujemnej, ale też i wszelkie dodatnie uwi- 
doczniła w odpowiedni sposób. Kto zapragnie 


poznać Juliusza takim, jakim on był w istocie, 
listów tych pominąć nie ma prawa. W nich wy- 
stępuje on w całej swej postaci ze wszystkiemi, 
bodaj nawet dosyć licznemi, wadami, ale też i 
ze wszystkiemi zaletami. Z listów tych monogra- 
fiści Słowackiego czerpali pełną garścią, znajdzie 
się w nich jednak ina przyszłość sporo jeszcze 
materyału. 

P. Meyet ogłosił je z niezmierną staran- 
nością, uzupełniając braki poprzednich, mocno 
niekompletnych wydań; dołączając setki treści- 
wych, wyjaśniających odsyłaczów, oraz dobre por- 
trety członków rodziny Słowackiego i bliżej z 
życiem jego związanych osób. Zewnętrzna strona 
wydawnietwa zadowolić powinna licznych wiel- 
bicieli znakomitego piewcy. 


Repertoar teatru hr. Skarbka pod 
dyrekcyą Ludwika Hellera. 

Dziś we środę o pół do 8 wieczorem po raz 
drugi „Woźnica Henszel“, sztuka w 5 aktach 
G. Hauptmana. 

We czwartek po raz drugi „Dzwony 2 
Corneville“, opera komiczna w 4 aktach Plan- 
quetta. Drugi występ p. Heleny Schuppównej i 
p. Heleny Milowskiej. 

W piątek po raz trzeci „Woźnica Hen- 
szel“, sztuka w 4 aktach G. Hauptmana. 

W sobotę o pół do 4 po południu dla 
młodzieży szkolnej (ku uczczeniu 50 rocznicy 
zgonu Juliusza Słowackiego) „Mazepa“, trage- 
dya w 5 aktach Juliusza Swowackiego z p. 
Chmielińskim w roli Wojewody. 

Wieczorem o godzinie pół do 8 po cenach 
operetkowych „Faust“ opera w 5 aktach Gounoda. 
Ostatni i pożegnalny występ Juliana Jeromina 
i Józefa Szymańskiego, oraz debiut Ady Dabrow- 
skiej w partyi Siebla. 

W niedzielę o pół do 4 po południu po 
raz piąty „Pamela“ sztuka w 4 aktach 7 od- 
słonach (z czasów rewolucyi francuskiej) Wi- 
ktoryna Sardou. 

Wieczorem po raz trzeci „Dzwony z Cor- 
neville“, opera komiczna w 4 aktach Planquetta. 
Debiut panny Heleny Miłowskiej i panny Heleny 
Schuppównej. 

W poniedziałek (wznowienie) „Wielki 
człowiek do małych interesów“ komedya w 5 
aktach A. hr. Fredry (ojca) z p. Fiszerem w ty- 
tułowej roli. 

We wtorek daną będzie „Głejsza”. Debiut 
panny Ady Dąbrowskiej w roli Mimozy i panny 
Heleny Schuppównej w roli Poli. 


istorya literatury polskiej 


Henryka Biegeleisena. 


(Biegeleisen Henryk dr.: Ilustrowane dzieje 

literatury polskiej przez.... Literatura średnio- 

wieczna. Okres piastowski. Tom pierwszy. 

W tomie tym znajduje się przeszło 202 ilu- 

stracyj i 38 kartonów. Wiedeń (1898). Na- 

kładem Franciszka Bondego. Stronnic LV. 
nl. + 394). 


(Ciąg dalszy). 

Na str. 392—394 podaje p. B. w alfa- 
betycznym porządku spis dzieł i rozpraw, z 
których w tomie pierwszym miał korzystać. 
Spis ten ułożony jedynie w porządku alfabe- 
tycznym autorów, nie przynosi żadnej korzy- 
ści czytelnikowi, pragnącemu zaznajomić się 
z literaturą o pewnych pisarzach, ich dzie- 
łach, najdawniejszych pomnikach i t. p. Ka- 
żdy bowiem czytelnik, pragnąc n. p. dowie- 
dzieć się o literaturze, poświęconej pieśni Boga 
Rodzicy, musi przeszukać sześć szpalt wymie- 
nionego spisu o to. aby odnaleźć kilka pozy- 
cyj: Bętkowski, Kalina, Nehring, Pilat, Ry- 
markiewicz, pod których nazwiskami znajdują 
sie wypisane rozprawy o pieśni Boga Rodzi- 
cy. Zresztą z rozprawek, przytoczonych przez 
p. B., trudno nieraz czytelnikowi osądzić, o 
czem cytowana przez niego bez żadnego zwią- 
zku rozprawa traktuje i gdzie z niej p. B. w 
swej literaturze korzystał: por. n. p. takie po- 
zycye, jak Bilezewski: Geneza i historya sym- 
bolu apostolskiego (str. 892), Bugiel: Tło lu- 
dowe Balladyny (892), Gacki: Jedlnia (392), 
Morawski: Sadeezyzna (393), Pleszezyński : 
Koza (394), Pol: Obrazy z życia i natury 
(394), Rawita: O chacie (394) i t. p, i t. p. 
Sposób cytowania literatury może być dwo- 
jaki: albo w przypiskach, umieszezonych u 
spodu przy poszczególnych autorach, lub też 
na końcu książki, lecz w porządku rzeczowym, 
a nie alfabetycznym. 

Zresztą spis „źródeł“, zestawiony przez 
p. B., gdyby nawet był kompletny”) nie jest 
z wielu względów przystępnym. W spisie tym 
znajdują się między innemi następujące po- 
zycye: „Tygodnik  llustrowany 1861 IV. 
191% (str. 394), „Ruch muzyczny. Warszawa 
1860, tom IV.“ (str. 394), „ Wędrowiec 1888, 


1) Mógłbym wypisać cały szereg nie u- 
względnionych przez p. B. dzieł, nie czynię tego 
jednak dla braku miejsca. 


nr. 9 str. 100—101* (str. 394), it. p., przy- 
czem autor nie podaje weale tytułu 
rozpraw, które w owych wymienionych cza- 
sopismach są pomieszczone. Jakąż korzyść mo- 
że czytelnik osiągnąć z podobnych cytatów? 

Ponadto użył p. B. w swem zestawieniu 
bibliograficznem mnóstwa skróceń, które ko- 
rzystanie zeń wielce utrudniają, zwłaszcza tym 
wszystkim, którzy z zawodu nie zajmują się 
wyłącznie literaturą polską. Niektóre z takich 
pozycyj trudno będzie odgadnąć czytelnikowi: 
por. n. p.: „Abraham: Org. koś. w Pol.* (392), 
„Łuszczkiewiez: Pion. got. w Pol.“ (893), „Wi- 
tort: Podarek poran.* (394) i t. p. 

W samym zaś tekście cytuje p. B. nie- 
raz autorów w sposób nie odpowiedni; jaką 
bowiem korzyść może odnieść ezytelnik z cy- 
towania nazwisk autorów w następujący spo- 
sób: „jeden z historyków“ 67 (str.), „u jedne- 
go z autorów naszych* (179), „pióro jednego 
z ostatnich krytyków* (231), „jeden ze zna- 
komitych historyków polskich“ (262), „jeden 
z najmłodszych historyków* (301), „jeden z 
jego wielbicieli* (814), „zdanie pewnego ba- 
dacza* (391) i t. p., przyczem p. B. nie po- 
daje nigdzie nazwisk. Skąd czytelnik może 
wiedzieć, o jakim to autorze, lub badaczu my- 
śl p BR 


* X 
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Dzieło p. B. nie może sobie rościć naj- 
mniejszego prawa do charakteru prawdziwie 
naukowego: nosi bowiem na sobie cechy tego 
samego sposobu pisania, w jaki p. B. wydał 
n. p. książkę o „Panu Tadeuszu*, objaśnienia 
do dzieł Słowackiego i t. p. Sposób ten okre- 
śliłem już w poprzednich recenzyach książek 
pana B.: polega on na tem, Że autor wy- 
pisuje całemi stronami długie 
ustępy z dzieł najrozmaitszych 
pisarzy, nie podając, że to są Cu 
dze słowa, przeciwnie wpaja w 
czytelnika mniemanie, jakoby to 
była jego własna praca. Plagiaty te, 
praktykowane przez p. B. od kilku lat, ucho- 
dzą mu wśród naszych stosunków literackich 
dotychczas prawie zupełnie bezkarnie *). 

Jednym z takich plagiatów jest też oma- 
wiana przezemnie książka, którą słusznie na- 
zwano „nożyczkową robotą“. W celu udowo- 
dnienia mego twierdzenia przytaczam następu- 
jące miejsca : 

Na str. 120 znajduję następujące zda- 
nie: „Oto występuje książę Kazimierz, zabor- 
ca cudzej własności, nękający poddanych i 
własne dzieci do tego stopnia, że bunt prze- 
ciwko ojeu podnoszą, dalej idą zdrajcy ojczy- 
zny, zniemczali książęta śląscy, których truja 
właśni poddani, taki Bolesław Rogatka, opój, 
szuler. włóczęga i — rozbójnik. A potwory 
te ukrucieństwa (sic!) i upodlenia 
Swieca enotami pobożności. Znaj- 
dziesz między nimi (t. j. owymi potworami) 
takie idealne postacie jak Henryk Brodaty, 
ślubujący przez lat trzydzieście (sie!) wstrze- 
mięźliwość w stanie małżeńskim, możny, po- 
tężny książę, żyjący jak pokutnik. Dorównywa 
im szereg świętych matek i eórek, niewiast 
niepokalanie czystych i miłosierdziem wynie- 
sionych na wyżyny społeczne, zkąd jak gwia- 
zdy promienne przyświecały ludzkości”. 

W pierwszej chwili nie mogłem zrozu- 
mieć, w jaki to sposób potwory okrucieństwa 
i upodlenia mogą świocić enotami pobożności: 
tem mniej zaś było dla mnie zrozumiałem, 
dlaczego p. B. zalicza idealną postać Henry- 
ka Brodatego do owych potworów. Wnet je- 
dnak znalazłem klucz do owego miejsca w 
książeczce Ks. Stanisława Zaleskiego: „Św. 
Kinga i jej klasztor starosądecki*, Lwów, 
1882, w której na str. 11 wyczytałem nastę- 
pujące słowa: „obok... Kazimierza, zaborcy 
cudzej własności, przeciw któremu właśni sy- 
nowle.... podnoszą bunt..., obok... zniemcza- 
łych, a srogich książąt śląskich...., których 
trują właśni poddani... obok Bolesława Ro- 


gatki... pijanicy, szulera i rozbójnika, włó- 
czącego się nieraz, -- obok takich zbrodnia- 
rzy — potworów, świecą jasne... postacie, jak 


Henryk Brodaty, ślubujący przez lat 30 wstrze- 
mięźliwość w stanie małżeńskim” i t. d. aż 
do końca ustępu, przejętego przez pana B. 
U ks. Załęskiego cate zdanie daje myśl zu- 
pełnie zrozumiałą, pan B., odpisując nieuwa- 
nie, stworzył ze zdania tego prawdziwy dzi- 
woląg. 
(Ciąg dalszy nastapi). 
Dr, Wiktor Hahn. 


1) Dotąd wykazano panu Biegeleiscnowi 
plagiaty w następujących jego książkach : 

1. „Studyum o Panu Tadeuszu“. War- 
szawa. 1584. (Dr. W. Bruchnalski: Muzeum 
1685). 

2. „Współczesne prądy literatury“. Mu- 
zoum 1893. (Głos Warszawski 1897 nr. 6). 

3. „Odprawa posłów greckich". Muzeum 
1897. (Głos Narodu 1897, nr. 104. (J. R.) 
il oe, JL, (lbie. 10, nel. 

> „Stosunki rodzinne J. Słowackiego”. 
Biblioteka Warszawska 1895. IV. (W. Hahn. 
Kwartalnik Historyczny. 1897). 

5. „Dzieła Juliusza Słowackiego“. Lwów 
1894. (W. Haln: Kwartalnik ADAC 
1898). 
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Tewarzystwa rolniczą krakowskie. 
Kraków, 4 kwietnia. 


W dniu jutrzejszym zbiorą się w Kra- 
kowie na doroczne obrady członkowie Towa- 
rzystwa rolniczego krakowskiego, oraz delegaci 
Tow. rolniczych okręgowych z calej zachodniej 
części kraju Walnemu zgromadzeniu prze- 
dłoży komitet sprawozdanie ze swej działalno- 
ści w roku ubiegłym, obejmujące ważne daty 
i cyfry, obchodzące nie tylko rolników, ale 
szerokie koła naszego kraju, oceniające zna- 
czenie rolnictwa i jego rozwoju. Sprawozda- 
nie tegoroczne jest niezwykle starannie 1 praco- 
wicie ułożone. Obejmuje ono 6 głównych dzia- 
łów, z których podajemy streszczenie. 

I. „Czynności w sprawach nauki rolni- 
czej, oraz statystyki“. Od dłuższego szeregu 
lat komitet ponawia wezwania i petycye do 
Rządu w sprawie zakupna gruntu, na którym 
ma stanąć budynek dla krakowskiego Studyum 
rolniczego. W ciagu roku 1898 prezydyum 
komitetu udało się osobiście do Wiednia, celem 
poczynienia odpowiednich przedstawień tak 
we właściwych Ministerstwach, jakoteż w Kole 
Polskiem. Usilne te starania nie zostaly do- 
tychczas uwieńczone pomyślnym skutkiem. 
Podobnie rzecz ma się ze stacyą doświad- 
czalną. 

Zgodnie z petycyą komitetu utworzył 
Wydział krajowy w roku 1898 zimową szko- 
łę rolniczą w Niewiarowie pod Bochnią i po- 
wierzył jej kierownictwo swemu nauczycielo- 
wi wędrownemu p Wiśniewskiemu. Szkołę 
otwarto w jesieni r. 1898 w budynku, na ten 
cel ofiarowanym przez p. radcę Dworu, Włady- 
slawa Struszkiewicza. Komitet postanowił sta- 
rać się w ciągu roku 1899 o założenie dru- 
giej szkoly zimowej, równieź z jednorocznym 
kursem w obec życzliwości, z jaką Wydzial 
krajowy sprawą tą się zajmuje. 

(o do statystyki rolniczej, przeprowa- 
dził komitet w roku 1898 badania i zestawie- 
nia plonów wszystkich ziemiopłodów, ich te- 
gorocznych cen przeciętnych oraz wyników 
pszezelnictwa. 

Z zestawienia statystycznego okazuje sie 
przedewszystkiem, iż mimo dosyć urodzajnego 
roku ubiegłego, plony przeciętne z hektaru 
nie są zbyt wysokie. 

Nieznaczna nadwyżka okazała się w plo- 
nie kartofli nieco mniejszy plon, aniżeli w roku 
poprzednim dały: proso i kapusta. Niedobór 
w burakach cukrowych wyniknął nie wsku- 
tek mniejszego plonu, lecz z powodu uszczuple- 
nia przestrzeni, oddanej pod ich uprawę, która 
przy zbyt niskich na razie cenach tego pro- 
duktu, nie zapawniała rolnikom odpowiednich 
korzyści. 

Zmaczniejszy nbytek w plonie okazał się 
przy koniezynie, sianie i w słomie roślin zbo- 
żowych, a to wskutek suchego lata, co jednak 
znowu wpłynęło korzystnie na jakość zebranej 
sucho paszy. Wyjątkowo ztym był plon chmielu. 
Spieniężenie produktów rolniczych było mimo 
lepszej jakości ziarna, stosunkowo nieco gor- 
sze z powodu obniżenia się cen o 10 i więcej 
procentów. 

Wyniki hodowli pszczół wypadły w roku 
1898 przeważnie bardzo korzystnie. Przeciętny 
wydatek z każdego pnia wynosi 4:4 ke. miodu. 
Ogólna ilość pni wynosiła z końcem r. 1898 
około 85.900a ilość zebranego miodu 164.510 
kg., co w porównaniu z rokiem poprzednira 
czyni nadwyżkę 2.400 pni i68.680 kg. miodu. 

„IL. Czynności w zakresie polityki agrar- 
nej*. W dziale tym komitet wskazuje, że po- 
czynił kroki o zwołanie w ciągu r. 1899 kou- 
ferencyi delegatów obu towarzystw rolniczych 
i wszystkich trzech w kraju istniejących Izb 
handlowo-przemysłowych, któraby się zajęła 
okregleniemn, względnie sposobem określenia 
stanowiska Galicyi wobec odnowienia trakta- 
tów handlowych, i któraby w tym celu do- 
konała wyboru subkomitetu. 

Rok sprawozdaniem objęty zaznaczył się 
ważnym wypadkiem w dziejach austryackiej 
polityki agrarnej. Rząd przystąpił do utwo- 
rzenia państwowej Rady rolniczej, jako organi 
doradczego Ministerstwa rolnictwa w sprawach 
rolniczych i górniczych : Rada rolnicza nie 
rozporządza zatem osobuem biurem. Komitet 
mianował swym delegatem dr. Hermana br. 
Qzecza, a dr. Stanisława Dąbskiego jego za- 
stepea. 

TI. „Czynności w zakresie produkeyi 
roślin“. Komitet wykazuje szczegółowo rezul- 
taty urządzonej przez siebie wystawy jęczmie- 
nia browarnianego, oraz podjętego w Nowo- 
tarszczyznie rozdawnictwa sztucznych nawozów, 
celem podniesienia lęk i pastwisk. Komitet 
udzielił 150 zł. z subwencyi rządowej Towa- 
rzystwu rolniczemu okręgowemu w Rzeszowie, 
eclem zakupna i rozdziału bezawrotnego mię- 
dzy włościan, do Towarzystwa zapisanych, 
pewnej ilości sztucznych nawozów na próbę. 

IV. „Sprawozdanie % czynności hodo- 
wlanych*. Sekeya bodowlana zajmowała się 
sprawami hodowli bydła rogatego, koni, trzo- 
dy chlewnej, owiec 1 drobiu. 


Po koniee r. 1898 było obór zarodo- 
wych subwencyonowanych pełnej krwi 16 
większych i 5 małych włościańskich z 437 
sztukami zarodowemi i to: 1. Rasy czerwonej 
polskiej większych 13 obór z 368 sztuk zar.; 
2. rasy czerwonej polskiej mniejszych 5 obór 
z 13 sztuk. zar.; 3. rasy wschodnio-fryzyjskiej 
1 obora z 8 sztuk zar.; 4. rasy oldenburskiej 
2 obory z 48 sztuk. zar.; razem 21 obór z 437 
sztukami. Jak wyżej wykazano, największa 
liczba obór zarodowych należy do rasy czer- 
wonago bydla polskiego. Znaczne zaintereso- 
wanie się ogółu tem bydłem spowodowało u- 
tworzenie się Towarzystwa hodowców cezer- 
wonegu bydła polskiego, które co roku więcej 
się rozwija. W roku 1898 komitet utworzył 
jedną oborę zarodową czystej rasy fryzyjskiej 
i przydzielił ją p. Władysławowi Zeletiskiemu 
w Pogorzycach, który takową ukompletował 
przez zakupno we Fryzyi 4 krów oryginal- 
nych. 

_ Po koniec 1598 r. komitet uchwalił na 
posiedzeniu swem w dniu 19 grudnia założe- 
nie 2-ch większych obór zarodowych czerwo- 
nego bydła polskiego i to pierwszej u dr. Kle- 
mensa Rutowskiego w Łąkcie, drugiej zaś u 
p. Pawła Kubeczko w Twierdzy, oraz 6 mniej- 
szych i to: u ks. prałata Pastora Leona w 
Bieczu, u ks. Golonki Stanisława w Brzezi- 
nach, u p. Wójcika Franciszka w Wyciążach, 
u Szeli Józefa w Przedmieściu czudeekiem, u 
Kusiaka Marcina w-Strzebniach i Mieszkow- 
skiego Stanisława w Pstrągowej. 

Pomiędzy tak lieznemi premiowaniami 
bydła, które się odbyły w b. r. w zachodniej 
części kraju, na wyróżnienie zasługuje wysta- 
wa przeglądowa, połączona z premiowaniem, 
urządzona 2 czerwca w Nowym Targu, stara- 
niem tamtejszego Towarzystwa rolniczego o- 
kręgowego ze współudziałem komitetu Towa- 
rzystwa rolniczego krakowskiego. 

W roku zeszłym utworzoną została oso- 
bna sekcya chowu koni; ukonstytuowała się 
ona w ten sposób, że przewodniczącym został 
hr. Jan Tarnowski z Ohorzelowa, jego za- 
stępcą Stanisław Ostaszewski z Klimkówki, 
członkami zaś pp.: Aleksander Dabski z No- 
sówki, Edmund Jastrzębski z Dembna, prof. 
Józef Milewski z Krakowa, Zdzisław Włodek 
z Dąbrowicy i hr. Zdzisław Tarnowski z Dzi- 
kowa; p. Adama Finka z Komornik koopto- 
wano na członka sekeyi z po za członków ko- 
mitetu, oraz sekretarz Stefan Bojanowski, któ- 
remu powierzono zakupno ogierów rozpłodo- 
wych i który pomimo trudności wywiązał się 
znakomicie z zadania. Komitet subweneyono- 
wał kwotami po 150 zł. 7 właścicieli ogie- 
rów, oprócz tego rozdał pod pewnymi warun- 
kami 7 zakupionych przez siebie ogierów. — 
Komitet utworzył 6 chlewni zarodowych po- 
prawnej rasy krajowej, 1 owczarnię rasy Ozu- 
szków i 2 kurniki kur rasy Langshan. 

V. Mleczarstwo. Dla przygotowa- 
nia terenu przyszłej akeyi, komitet wydał w 
roku 1898 podręcznik, zawierający wskazówki 
administracyjno-prawne, odnoszące się do za- 
wiązywania spóiek mleczarskich. Autorem te- 
go podręcznika jest dr. Stefczyk, znany z ogło- 
szenia podobnych przewodników dla sklepików 
Kółek rolniczych i kas Raiffeissena. Koszta 
wydrukowania tej rozprawy wyniosły razem 
315 zł., które Ministerstwo rolnictwa komite- 
towi zwróciło. 

Nie zaniedbał także komitet sprawy do- 
starezenia mleczarniom zawodowego kierowni- 
etwa. W roku 1897 odbył się trzechtygodnio- 
wy kurs mleezarstwa w Czernichowie, a w r. 
1898 w Tegoborzy pod kierunkiem p. Biedro- 
nia, krajowego inspektora mleczarstwa. Wy- 
bór padł na Tęgoborzę. Umieszezeniem ośmiu 
uczniów i czterech uczenie, którzy otrzymali 
stypendya po 20 zł, zajął się z poświęceniem 
tamtejszy proboszcz, założyciel i gorliwy kie- 
rownik mleczarni ks. Jan Figiel. 

Sprawozdanie kończy się zestawieniem 
działalności Towarzystw rolniczych okręgo- 
wych, wykazującem wzrost liczby eztonkéw 
0 55. w 


Sian zasiewów na Węgrzech z dniem 
1 kwietnia tak się przedstawia : W skutek po- 
gody w ostatnich tygodniach na ogół popra- 
wiły się oziminy, natomiast w wielu miejsco- 
wościach ucierpiały wczesne zasiewy jare. — 
Stan ozimej pszenicy na ogół zadowalający. 
Deszez niezbędny. 


Anglobank. Generalne zgromadzenie 
Anglobankn zatwierdziło postanowienia rady 
zawiadowczej, co do zużytkowania czystego zy- 
sku w kwocie 1.977.286 zł. i co do rozdziału 
dywidendy po 6 zł. od akeyi. 


Wiedeń, 5 kwietnia. Spirytus 17:80 do 
17-70. Tendencya —. Nafta galicyjska bez 
ztaiany. Cukier surowy 13°175 do 13°22°5. 


Wiedsń, 5 kwietnia. Targ zbożowy 
Pszenica na wiosnę 883—884, na maj, 
czerwiec 6:72 do 8°73, na jesień 8°22 do 8:24, 
żyto na wiosnę 7°62 do 764, maj czerwiec 
—'—, na jesień ——, kukurudza na maj, 
czer. 4°71 do 472, czerw., lipiec. sierp.—*—, 
owies na wiosnę 6:02—6:08, maj, czerwiec 
——, na jesień —'—, rzepak na sierpień i 


wrzesień 12°10 do 12°20, olej rzepakowy 82 
do 38. 


Tendencya : lepsza. Pogoda: pochmurno. 


Budapeszt, 5 kwietnia. Targ zbożowy. 
Pszenica na kwiecień 891—893, na maj 
6'80— 8:82 na październik 8:18—819, żyto 
na kwiecień 7:45—746, kukurudza na maj 
440 do 441, owies na kwiecień 5:66—5-70, 
rzepak na sierpień 11:80 do 11:90. Popyt na 
pszenicę: dobry. 

Tendencya: mierna. Pogoda: piękna. 


Berlin, 5 kwietnia. Zamknięcie gieł- 
dy wieczornej : Banknoty austr. 169:60. Spi- 
rytus 40:—. 


Frankfurt, 5 kwietnia. Zamknięcie 
giełdy (kursa kwietniowe): Austr. Kredyty 
28160, kolej państwowa 15560, Alpiny —'—, 
Disconto 19490 Laura Huette 238-95. Ten- 
dencya —. 


Paryż, 5 kwietnia. Zamknięcie giełdy 
wieczornej: Trzyprocentowa renta 10195. 
Mąka 45—. 


"Giełda towarowa. Cukier surowy loco 
Aussig 18:07?/, do 18-121/,, loco Ołomuniec 
12:40 do 1250, loco Berno-Wiedeń 12°50 
do 12:60, za kwiecień loco Aussig 13:07, do 
13'121, cukier w kostkach primi 37°37*/, do 
37:50, sekunda 37:12//, do 37:25. Spirytus 
kotyngentowany loco Wiedeń 17°70 do 17:90 
Nafta kaukazka transito Tryest 475 do 5— 
galicyjska przeźroczysta 19°40 do 19-90. 


Targ zbożowy. 


Lwów, 5 kwietnia. Pszenica gotowa 
9-25 do 9°50, pszenica gotowa nowa 9°25 
do 9°50, żyto gotowe.7*— do 7:50, żyto go- 
towe na termina 7:— do 7:50, owies obro- 
czny gotowy 6°50 do 6°75, owies nowy lub 
na termina 6°50 do 6°75, jęczmień pastewny 
570 do 6—, jęczmień brow. 6°50 do 7°50, 
groch do got. 7— do 9—, wyka 550 do 
6:—, nasienie lniane —'—, do —‘—, nasie- 
nie konopne —'— do ——, bób —— do 
—:—, bobik 5°25 do 5:50, hreczka 7°50 do 
8:50, koniczyna czerwona galicyjska 45— 
do 58:—, biała 30— do 50—, tymotka 
1%— do 21-—, szwedzka 50— do 60*—. ku- 
kurudza stara 5°30 do 550, nowa 5°30 do 
5'50, chmiel stary —'— do ——, nowy za 
56 kilo 65— do %0—, rzepak 11-— do 
11:25, groch pastewny 6:— do 6°50. 

Spiritus paritas Tarnopol gotowy 15:50 
do 16°75, na termin 1650 do 17°. , waran- 
ty —— do — —. 


Wieden, 5 kwietnia. (Telegram Ga- 
zety Lwowskiej z urzędowego sprawozdania 
magistratu wiedeńskiego). 

Na wtorkowy targ zwieziono bydła 
rogatego na rzeź ogólem 4812 sztuk; w tej 
sumie było z Galicyi 602, z Bukowiny 70 
sztuk. 

Przebieg targu leniwy. 

Ceny w porównaniu do zeszłego tygo- 
dnia spadły się o 1 zł. 

Z całego spędu pozostało niesprzedanych 
122 sztuk. 

Wołów z Galicyi i Bukowiny sprze- 
dano: 92 sztuk po 26 do 29 złr., 886 sztuk 
po 30 do 88 złr., 171 po 8% do 36 złr., 
29 sztuk po 87 do 38 alr. za centnar me- 
tryczny żywej wagi. Buhaje podtu- 
czone bez różniey pochodzenia kupowano po 
25 do 32 zlr.; krowy podtuezone po 25 do 
30 zlr.; bydło chude dla masarzy po 17 do 
24 alr. także za centnar metryczny żywej 
wagi. 


OSTATNIA POCZTA 


Smutną wiadomość przyniosła depesza 
wczorajsza. Wczoraj w nocy zmarł Najd. 
Arcyksiążę Ernest, (Karol, Marya, Rainer, 
Gottfried, Cyriak), kawaler orderu Złotego 
Runa, wielkiego krzyża orderu Leopolda (de- 
koracya wojenna), właściciel odznaki wojsko- 
wego krzyża zasłagi i medalu wojskowego, 
kawaler orderu ross. św. Andrzeja, Aleksandra 
Newskiego, białego Orla i św Anny I. klasy, 
pruskich orderów czarnego i czerwonego Orła 
I. klasy i t. d., generał kawaleryi, właściciel 
pułku nr. 48, urodzony w Medyołanie 8 sier- 
pnia 1848. Ciężką boleść, jaką ponosi Najj. 
Dom Panujący, podzielają wszystkie ludy Mo- 
narchii, łączące w tej chwili głosy swe w 
jeden chór wielkiego żalu. 


Kilka ciekawych szczegółów z półno- 
enych Czech o agitacyi pod haslem „zerwać 
z Rzymem“ przynoszą czeskie dzienniki. Oto 
w okręgu Asch pewien inżynier kolejowy 
zgłaszając wystąpienie swoje i swojej żony z 
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Kościoła katolickiego, zgłosił również przej- 
ście na protestantyzm swego pięcioletniego 
wychowanka. Władza wszakże tego ostatniego 
zgłoszenia nie uwzględniła, wychodząc z tego 
zapatrywania, że nikt nie ma prawa narzu- 
cać dziecku religijnego wyznania, odmienne- 
go od wyznania jego rodziców. Ze ta a- 
gitacya Los con Rom ma nie tyle wzrost 
protestantyzmu na oku, ile dąży raczej do 
zupełnej  bezwyznaniowości, dowodzi fakt, 
iz w okręgu Aseh zebrano między protestan- 
tami 784 podpisów, żądających usunięcia krzy- 
ża z protestanckiej świątyni, jako „oznaki bi- 
goteryi" i „przedmiotu wywołującego niechęć“. 

Były minister dr. Baernreither zwołał 
na piątek do Pilzna zgromadzenie wieruokon- 
stytneyjnej szlachty, celem złożenia sprawo- 
zdania ze swej działalności poselskiej. Zgro- 
madzenie obradować ma poufnie. 

W najbliższą niedzielę zbierają się w 
Wiedniu mężowie zaufania niemieckich stron- 
nictw opozycyjnych, celem zredagowania na- 
rodowych i politycznych żądań Niemców au- 
stryackich. Obrady mają odbyć się również 
poufnie, a postulaty Niemców zachowane być 
w tajemnicy. 


Jako powód upadku gabinetu barona 
Bantiyego, podaje Budapesti Hirlap, co nastę- 
puje: Baron Banffy zobowiązał się swego 
czasu, że przeprowadzi w sejmie węgierskim 
postanowienia, powzięte przez ministrów w 
Ischl. Skoro jednak Najj. Pan spostrzegł, że 
owałtowna  obstrukcya, skierowana przeciw 
tym postanowieniom, grozić może rozbiciem 
stronnictwa liberalnego i że równie jak w 
Austryi opozycya obaliła hr. Badeniego, tak 
samo upaść mógłby rząd węgierski, Monarcha 
zdecydował się na dymisyę br. Banflyego. 


Rozruchy studentów w Petersburgu wi- 
docznie pozornie tylko ustały, a łagodne ka- 
ry, jakiemi obiożono głównych sprawców uni- 
wersyteckiej zmowy, nie uspokoily wzburzo- 
nych umysłów. Jak widać z doniesień ofi- 
cyalnych Uniwersytet petersburski został po- 
nownie zamknięty, a taki sam los spotkał in- 
stytuty technologiczny i górniczy. Wszystkich 
studentów wydałono i nie wiadomo, wielu z 
nich będzie napowrót przyjętych. Dotychczas 
nie ma bliższych szczegółów tych zajść, tru- 
dno zatem otenić, co spowodowało tę zupeł- 
ną zmianę zapatrywań rossyjskiego rządu na 
politykę, jakiej należy się trzymać wobec stu- 
dentów. Wątpić jednak można, czy car Mi- 
kołaj zechce po raz drugi łagodzić z własnej 
inieyatywy los nieposłusznej, czy obatamuco- 
nej młodzieży. 

Wedle informacyi, otrzymanej przez Köl- 
nische Zig., aresztowano przeszło czterdziestu 
studentów, wśród nich całe prezydynm stn- 
denckiego komitetu wykonawczego. Dotych- 
czasowe śledztwo nie dało żadnych podstaw 
do przypuszczenia, jakoby ruch studentów 
miał na celu jakikolwiek przewrót rewolu- 
cyjny. 

Większość studentów wszystkich zam- 
kniętych zakładów naukowych wniosła poda- 
nie 0 ponowne przyjęcie; w kolach dobrze po- 
informowanych zapewniają, że około 1800 nie 
będzie przyjętych. Zydom ma być wpis do 
wyższych zakładów bezwarunkowo w tym roku 
wzbroniony. 


Bułgarski prezydent ministrów Grekow 
przemawiał onegdaj na zgromadzeniu obywa- 
teli miasta ‘Tirnawy i zganił politykę zagra- 
niczną poprzedniego gabinetu. Zdaniem Gre- 
kowa każdy gabinet bułgarski, któryby zry- 
wał serdeczne stosunki z Rossyą, dopuszezal- 
by się zdrady na narodzie i koronie bułgar- 
skiej, tem bardziej że Rossya dała stanowcza 
zapewnienie, iż do spraw wewnętrznych Buł- 
garyi, wcale mięszać się nie będzie. 


W Szantungu, w Chinach, wybuchły — 
jak już wiadomo z depeszy — znowu rozru- 
chy, zwracające się nienawistnie przeciw Eu- 
ropejczykom. Zycie niemieckich misyonarzy i 
inżynierów ma być w niebezpieczeństwie. — 
Rząd niemiecki postanowił wysłać wyprawę 
wojskową na półwysep Szantung, która już 
odpłynęła z Czingtan na pokładzie statku ,,Ge- 
fion“ w dniu 29 marca. 

W prowineyi Szantung przez całą zimę 
dało się spostrzegać wielkie wzburzenie. Nie- 
dawno temu Chińczycy uwięzili misyonarza 
Vreinadametza, którego uwolnił dopiero od- 
dział żołnierzy niemieckich, przysłany z Li- 
zun. W jakiś czas potem oficer niemiecki 
Hannemann napadnięty został w pobliżu leza- 
fu przez oddziat chińskich żołnierzy, którzy 
poczęli strzelać do Niemców. Hannemann ka- 
zał odpowiedzieć ogniem, przyczem trzech 
Chińczyków padło trupem. 

Najwyższa Rada w Pekinie dała ostatni- 
mi ezasy dymisyę trzem urzędnikom w Szan- 
tungu na żądanie przedstawiciela Niemiec. — 
Chińscy urzędnicy nie są w stanie utrzymać 
porządku. Li-Hung-Czang, którego na nowo 
powołano do Pekinu i przyjęto z wielkimi 
honorami, oświadczył, że jeśli rzeka Żółta ma 
być według europejskiej metody uregulowaną, 
będzie to kosztowało 4 miliony funtów szter- 


lingéw i zabierze 5 lat czasu. Jest to jednak 
koniecznem ze względu na spustoszenia, jakie 
ta rzeka czyni w prowincyach, nad nią leżą- 
cych. 


Kraków, 5 kwietnia (Dep. pryw. telefo- 
nem). Przybył do Krakowa prezes Towarzystwa 
wzajemnych ubezpieczeń p. Józef Męciński, 
który wspólnie z dyrekeya podejmie prace 
przygotowawcze dla walnego zgromadzenia 
którego termin niebawem ogłoszony zostanie, 


Kraków, 5 kwietnia. (Dep. pryw. tclef.). 
Dzisiaj w śródmieściu przy ul. Krupniezej 
rozpoczęły się roboty około założenia wodo- 
ciągów miejskich. Jutro rozpoczną się roboty 
przy ul Podwale. 


Kraków, 5 kwietnia. (Depesza pryw. te- 
lefonem). W „Grand-hotelu* wybuchł wczoraj 
groźny pożar piwniezny, który jednak straż 
ogniowa rychło ugasiła. 


Wiedeń, 5 kwietnia. Wiener Ztg, ogla- 
sza: Najj. Pan zamianowa! starszego inspe- 
ktora c. k. powszechnego zakładu dla bada- 
nia środków spożywczych w Krakowie, dr. 
Stanisława Bondzyńskiego, nadzwyczaj- 
nym profesorem hygieny na Uniwersytecie we 
Lwowie. 

P. Prezydent Ministrów zamianował kon- 
cepistów dyrekcyi policyi w Krakowie Józefa 
Broszkiewieza i Michała Wołanie- 
ekiego komisarzami policyjnymi. 

Wieden, 5 kwietnia. Polit. Corr. do- 
nosi z Rzymu, że Papież od czasu jak zacho- 
rował, nie opuścił ani razu swej sypialni i że 
z powodu osłabienia nie może zajmować się 
żadnemi sprawami kościelnemi. To osłabienie 
jest jedynym powodem trosk otoczenia i obaw 
co do stanu Ojca św. Nadchodząca zmiana 
pory roku zwiększa niebezpieczeństwa. Wobee 
tego wszelkio ważniejsze sprawy, między in- 
nemi także sprawa zwołania konsystorza po- 
zostają w zawieszeniu. 

Wiedeń, 5 kwietnia Ambasador ture- 
cki zaprzecza wiadomości o walce stoczonej 
między Turkami i Bułgarami na granicy tu- 
recko - bułgarskiej koło miejscowości Kyzel- 
Agats. 

Wieden, 5 kwietnia. Wiener Allge- 
meine Ztg. donosi z Petersburga. że tam oba- 
wiają się, iż car, oburzony z powoda pono- 
wienia sie niepokojów studenckich, zarządzi 
zamkn ęeie Uniwersytetu na cały rok. 


Wiedeń, 5 kwietnia. Neues Wiener 
Tagblatt donosi, że parlamentarna komisya 
prawicy ma być powołaną na dzień 14 kwie- 
tnla. 

Dzienuiki donoszą z Berlina, że trzech 
Polaków, pochodzących z Królestwa Polskie- 
go, a mianowicie: Czyżewskiego, Parczaka i 
Lwowskiego, kupca z Warszawy, — wydalo- 
no z granie państwa pruskiego. 

sudapeszt, 5 kwietnia. Budapeszteń- 
skie Biuro korespondencyjne upoważnione z0- 
stało ze strony jak najbardziej kompetentnej 
do oświadczenia, że przypisywana Banifyemu 
broszura o polityce narodowościowej na We- 
grzech nie pochodzi od niego i że on z nią 
nie nie ma wspólnego. 

Budapeszt. 5 kwietnia Izba posłów sej- 
mu węgierskiego zebrala się dziś po raz pier- 
wszy po świętach. Prezydent zagajajac posie- 
dzenie, poświęcił wspomnienie  pośmierine 
Najd. Arcyksięciu Hrnestowi. 

Berlin, 5 kwietnia. Local Aneeiger do- 
nosi, że w tym miesiącu wyrus a z Peters- 
burga wielka ekspedycya rzekomo naukowa 
do Azyi środkowej pod przewodnictwem Ko- 
złowa. Głównym jej celem mają być badania 
astronomiczne i przyrodnicze. (ar z własnej 
szkatuły przeznaczył na koszta wyprawy 50.000 
rubli. Hkspedyeya przezimuje w pustyni Gobi 
i uda się potem do kraju nadiybetańskiego. 

Petersburg, 5 kwietnia. Poświęcenie 
nowej cerkwi prawosławnej dla ambasady ros- 
syjskiej w Wiedniu dokona przed świętami 
wielkanocnemi gr. st, za zezwoleniem cara. 
biskup warszawsko - chełmski Hieronim. W tym 
celu przybędzie wkrótes do Wiednia w asy- 
stencyi duchownych i spiewaków chóru pra- 
wosławnego. 

_ Rzym, 5 kwietnia, Z powodu zgonu 
Najd. Arcyksięcia Ernesta zarządził król 40 
dniową żałobę dworską. 

_ Rzym, 5 kwietnia. Popolo Romano do- 
nosi, że Visconti Venosta jest upatrzony na 
pierwszego delegata Włoch na konferencyę 
w Sprawie rozbrojenia. 

Rzym. 5 kwietnia. Dziennik Messagero 
donosi, że osłabienie Papieża wzrasta ciągle, 
tak, że chociaż nie ma bezpośredniego powo- 
du do obaw, to jednak osłabienie owo jest 
niepokojące. Ażeby nie trwożyć Papieża, do- 
zwolono odwiedzać go obeym, jednak wizyty 
te mogą trwać bardzo krótko i zaledwo co 
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dwa lub trzy dni. Wspomniany dziennik do- 
nosi wreszcie, że kardynałowie, sprawujący 
prefektury kongregacyi, upoważnieni zostali 
do rozstrzygania spraw, zastrzeżonych samemu 
Papieżowi. 

Paryż, 5 kwietnia. Dziś otwarto testa- 
ment baronowej Hirszowej. Fundacye znajdu- 
jące się w Anstro-Węgrzech otrzymały razem 
7 milionów zapisu. z czego na fundacyę br. 
Hirsza w Galieyi przypada 8 miliony, tak, że 
byt tej fundacyi jest zapewniony. 

Paryż, 5 kwietnia. Z polecenia sędziego 
Fabra stawiony zostanie przed sąd policyjny 
prezydent Ligi antisemiekiej, Juliusz Guerin. 

Paryż, 5 kwietnia. Figaro ogłasza dziś 
koniec protokołu zeznań świadka Rogeta, za- 
wierający długie wywody, dlaczego Dreyfusa 
należy uważać za autora bordereau. 

Konstantynopol, 5 kwietnia. Patryar- 
cha katolieko-ormiański wręczył, wczoraj wiel- 
kiemu wezyrowi protest przeciwko oskarże- 
niom zawartym w liście pasterskim patryar- 
chy kościoła ormiańsko-greguryańskiego. 

Konstantynopol, 5 kwietnia, Wiado- 
mość o nocie tureckiej z powodu traktatu eo 
do Afryki pomiędzy Anglią a Francyą nie 
potwierdza się. Tyle jest prawdziwem, że Por- 
ta przez swych ambasadorów w Londynie i 
Paryżu wystosowała zapytania w tej sprawie 
i zażądała dosłownego tekstu umowy, powo- 
lując się przytem na międzynarodowy akt w 
sprawie Konga w r. 1885. 


Telegral-wany kars wiedeńsii. 


Wiedeń, 5 kwietnia 1899. Giełda po- 
ranna (Vorbórse) godzina 10 min. 30. Marki 
59°02, Renta majowa 100-90, Węgierska ren- 
ta koronowa 97-10, Kredyty 36975, Weg. 
kred. 358:—, Anglohank 15525, Union 325-25, 
Bankverein 27750, Linderhank 242°—, 
Staatsbany 364°75, Lombardy 62°—, Elbethal 
—-—, Fabryka broni 216--—, Akeye tytonio- 
we: ——, Alpiny 246°50, Rima Muranyi 
31450, Prager Eisen 1315-—, Losy tureckie 
61:60, Ruble (Event.) 127:50, 4-pre. galicyj- 
skie krajowe listy zastawne 97°20, 4-pre. 


galicyjska krajowa pożyczka 98—. Akcye 
gal. Banku hipotecznego —'— Tendeneya 
spokojna. 


Berlin, 5 kwietnia 1899. ( Vorbórse): Akcye 
kredytowe 231-50, Disconto Gesellschaft 19450 
bez kuponu. Tendencya niepewna. 


Wiedeń, 5 kwietnia 1899. Giełda po- 
łudniowa  (Mittagsbórse) godz. 12 min. 30. 
Marki 59:08, Renta majowa 100-90, Wẹ- 
gierska renta koronowa 9715, Kredyty 
370'—, Weg. kredyt. 388:—, Anglobank 
15550, Union 325—, Bankyerein 277-50, 
Landerbank 24150, Staatsbany 364638, Lom- 
bardy 62*—, Hlbethal 257*—, Fabryka broni 
216—, Akcye tytoniowe 18150, Alpiny 
246-—, Rima Muranyi 31450, Prager Bi- 
sen 1813:—, Losy tureckie 61:50, Ruble 
(Event.) 127—, 20-frank. ——, Akcye 
kredytowe ziemskie —'—, Tramway —'—, 
Tendencya spokojna. 

Wiedeń. 5 kwietnia 1899. Zamknięcie 
giełdy (Schiusscourec) godz. 2 min. 39, Akcye 
amstr. zakt. kredyt. 369°12, Akeye weg. zakł. 
kredyt. 38650, Akeye Anglobansu 15575, 
Akeve Unionbanku 32425, Akcye Banku dla 
krajów koronnych 241-—, Akcye Bankve- 
reinu 37%—, Akcye Bodenkredit 475:—, 
Akcye galicyjskiego Banku hipot. ——, 
Akcye kolei państwowych 36412, Akcye ko- 
lei południowej 61:—, Akcye tramwayowe 
515—, Akeye kolei Hlbethal 257-—, Akcye 
kolei północnej 338°—, Akcye kolei Lwow- 
sko - Czerniowieckiej 298:—, Akcye Alpine 
245°40, Akcye Rima Muranyi 381875, Akeye 
praskiego Towarzystwa żel. 1365—, „Akeye 
fabryki broni 2416-—, Akeye tureckie tytonio- 
we 18125, Obligacye węgierskiej indemniza- 
cyi 96:25, Renta majowa 100°80, Austryacka 
renta koronowa 100°70, Węgierska renta ko- 
ronowa 97:15, 56 L listy Towarzystwa kre- 
dytowego ziemskiego 95°75, 4 pre. listy 
Banku krajowego 98—, 4 i pół pre. lisy 
Banku krajowego 100:50, 4 pre. listy Ban.u 
hipotecznego 96°75, 4 i pół pre. listy Banku 
hipotecznego 100-25, 5 pre. listy Banku hipo- 
tecznego 110—, 4 pre. Obligacye propinacyj- 
ne 98—, 4 pre. galicyjska krajowa poży- 
ezka 97:20, 4 pre. pożyczka miasta Lwowa 
94°30, Losy tureckie 6110, Marki 59 02, 
Rubel 127:50. Lombardy ——. 


Odpowiedzialny redaktor Adam Krechowiecki. 


Nadesłane. 


Jako dobrą i pewną lokacyę 
polecamy 
40/, Listy hipoteczna koronowe 
41/,9/, Listy hipoteczne, 
50/, Listy hipoteezne premiowane, 
40/, Listy Towarzystwa kredyt. ziemsk. 
41/9, Listy Banku krajoweg 
40/, Listy Banku krajowego, 
5¢/, Obligacye komunalne Banku kraj., 
40/, Pożyczkę krajową, 
407, galic. obligacye propinacyjne, 
i wszelkie renty państwowe. 
Papiery te sprzedaje i kupuje po naj- 
dokładniejszym kursie dziennym 


KANTORE WYMIANY 
e. k. uprz. galic. ake, 


Banku hipotecznego. 


ge, 


Niniejszem mamy zaszezyt naszych 
P. T. Szanownych gości zawiadomić, 


iż przez czas budowy nowego hotelu | 


interes nasz ograniczony tylko na sprze- 
daz win, którą na teraz w dotyezaso- 
wym lokalu, później zaś w sklepie 
frontowym przy ulicy Akademiekiej pro- 
wadzić będziemy. 


Dziękując naszym P. T. Szano- 
wnym gościom za dotychczasowe ła- 
skawe względy, polecamy się nadal 
pamięci z tem, iż nowy hotel urządzo- 
ny z zastosowaniem wszelkich nowo- 
żytnych ulepszeń, 1 wrześnta 1900 
otwieramy. 


Lwów, dnia 1 kwietnia 1899. 
Z poważaniem 
Wsnółwłaściciele hotalu Georga. 
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Przyjechali do Lwowa 
dnia 4 kwietnia 1899. 


HOTEL EUROPEJSKI 


PP. JO. ks. Lubomirski z Równego, JE. Ja- 
worski z Skwarzawe, J. Radecki Sniatyna. B. Kosel- 
ski Rossyi, Z. Zakrzewski z Czothany, J. Hulimka 
z MAcowa, F., Kunzek z Kołomyi, ks. Januszkiewicz 
ze Złoczowa, A. Tlanger z Czortkowa, A. Stankie- 
wiez z Wolie, K. Kipiński z Sanoka, J. hr. Miączyń- 
ski Z Rossyi, M. Kosilska z Kossyi. 


Wystawy i Muzea, 


Nieusiająca Wystawa zjednoczonego 
Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych we 
Lwowie, przy placu św. Ducha |. 10, pierw- 
sze piętro, jost otwarta codziennie od godziny 
10 przed południem do godziny 5 popotudniy, 
Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 15 et. 
w dnie powazedniu 80 et. — Dla esłonków 
wstęp wolny. 


CO RT CEE AO EOE EEE. 


Muzeum przemysłowe miejskie o- 
twarte eodziennie (z wyjątkiem poniedziałków 
od godziny 9 rano do godziny 3 po południu) 
w niedzielę i święta od godziny 10 rano do 
godziny 1 z południa. — Biblioteka muzealna 
otwarta codziennie od godziny 11 przed do 
de godziny 8 po południu (w niedzielę i święta 
od godziny 10 do g. 1), — Wstęp w anie 
powszednie 20 et., w niedziele wolny. 


Zakład narodowy im. Ossolińskich. 
Biblioteka otwarta eodziennie od godziny 9 
rano do godziny 2 po południu z wyjątkiem 
niedziel i świąt uroczystych. — Gabinet mo- 
net i medali polskich otwarty jest dla zwie- 
dzających codziennie w godzinach urzędo- 
wych, a nadto we wtorki i piątki także od 
godziny 3 do 5 po południu. 


Muzeum imienia Lubomirskich. 
W dnie powszednie otwarte od godziny 9 do 
1 zpołudnia, we wtorek i piątek od godziny 
3 do 5, a w niedzielę przed południem od 
godziny 11 do 1. 
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GR a4 „| Losy z roku 1854 po 250 zł. mk. 4 pr. 171.50 172.50] Gal. poz. kraj. z r. 1873 za 100 zł 6 pr. Czerw. krzyża węg. tow. 5 zł. . 11.4 : 
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Jako pewną i korzystną lokacyę kapitałów polecamy: 
41/, i 4 pre. Listy zast. Banku kraj. 
4 pre. Obligacye pinaprocyjne, 


a age Dom bankowy i kantor wymiany 
9 i én Zlecenia z prowineyi załatwiamy odwrotną 


4 pre. Pożyczka krajowa. 
pocztą bez doliczenia prowizyi. 


4 pre Obligacye kol. Banku kraj. 


OSZCZ IAIA SEAR CE EZR Z 


Rozmaite aie czenia. 


L. cz. I. 74/99 2 (2302) 
Jaśkowi Koń, w ostatnich czasch w 
Krakowie zamieszkałemu, w sprawia toczącej 
się przed c. k. sądem powiatowym w Zol- 
kwi przeciw niemu o uznaniejprawa własno- 
ści do parcel gr. l. kat, 91, 92 i 93 z whl. 
64 gm. Żółkiew II część, ma być doręczoną 
uchwała z dnia 31 stycznia 1899 l. cz. EH. 
74/99 1, którą dozwolono w drodze egzeku- 
eyi wpis prawa własności na rzecz Maryi 
Sikorskiej do powyższych nieruchomości. 

Ponieważ niewiadomo, gdzie Jaśko Koń 
przebywa, ustanawia się w celu strzeże- 
nia praw, kuratora w osobie p. Kszimierza 
Konia w Mokrotynie. 

Tenże kurator zastępywać będzie Jaśka 
Konia w rzeczonej sprawie na jego koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

G. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Żółkiew, dnia 1 marca 1899, 


L. ez. T. 51/98 (2) (2218 1—3) 

C. k. Sad krajowy jako cywilny, oddz. 
VI. w Krakowie wdraża postępowanie amor- 
tyzacyjne i wzywa każdego ktoby posiadał 
policę zabezpieczającą kapitał 1000 zł. w. a. 


płatny po śmierci p. Antoniego Różyckiego 
okazicielowi tejże wystawioną przez Towa- 
rzystwo wzajemnych ubezpieczeń w Krako- 
wie Nr. 442493 oznaczoną z daty Kraków 
28 sierpnia 1598 aby takową przedłożył tut 
sądowi w ciągu jednego roku 6 tygodni i 
8 dni lieząc od dnia ostatniego ogłoszenia 
edyktu w „Gazecie lwowskiej“ po upływie 
bowiem powyższego czasu na ponowną prośbę 
dyrekcyi Towarzystwa wzajemnych ubezpie- 
ezań takowa za umorzoną uznaną zostanie. 
C. k. Sad krajowy, Oddział VI. 
Kraków, dnia 9 styeznia 1899. 


L. ez. VI 848/95 1 (2270 1—5) 

Dla niewiadomego z miejsca pobytu 
Wasyla Sajewicza, ustanawia się w celu do- 
ręczenia mu tus. uchwały z 26 października 
1895 l. 11004, kuratora w osobie Stefana 
Sajawicza syn Pawła z Dobrotwora. 

C k. Sąd powiatowy. 
Kamionka str., dnia 2 marca 1899. 


L. ez. ©. 258/98 (8) (2510 1—3) 

Przeciw Tomisławowi Rozwadowskiemu 
dzierżawey dóbr, którego miejsce pobytu jest 
nieznane wniesionym został do e. k. sądu 
powiatowego w Sniatynie przez Borucha 


Sternberga i Karola Lutwaka pozew o wy- 

łączenie ruchomości z pod węzła grabieży. 
Na podstawie pozwu wyznaczoną Zo- 

stała pierwsza audyencya na dzień 21 ezer- 


wea 1898 o godz. 10 rano w sądzie niżej 
wymienionym. 

Celem strzeżenia praw Pana Tomisława 
Rozwadowskiego ustanawia się pana adw. 
dr. Marcussohna w Sniatynie kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie :zamianuje. 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Sniatyn, dnia 15 marea 1899. 


L. cz. ©. I. 84/99 (1) (2446) 

Przeciw Dmytrowi Dunda rolnikowi w 
Woli miehowej, którego miejsce pobytu jest 
nieznane wniesionym został do c. k. sądu 
powiatowego w Baligrodzie przez Fedora 
Hrubiaka rolnika w Smolniku pozew o 275 zł 

Na podstawie pozwu wyznaczono ter- 
min do rozprawy na dzień 10 maja 1899 
godz 9", rano. 

Oslem strzeżenia praw Dmytra Dunda 
ustanawia się Pana Maksyma Wetlińskiego 
w Woli michowej kuratorem, 

Tenże kurator zastępywać będzie Dmytra 


Dunda w rzeczonej sprawie na jego koszt i 

niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 

nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Baligród, dnia 30 marea 1899. 


L. ez. VI. 5696-98 (1) (2465) 
0. k. Sąd powiatowy w Nadwórnie za- 
wiadamia niewiadomą z miejsca pobytu Ołe- 
nę Maruszczak; że na prośbę Szlomy Ber- 
gera zarządził sąd sprostowanie wpisu prawa 
własności do części składowych ciała hip. 
lwh. 668 i 664 ks. gr. gm Pasieczna a dla 
strzeżenia jej praw ustanowił dla niej ku- 
ratorem adw dr. Bardacha w Nadwórnie. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Nadwórna, dnia 8 grudnia 1898 


L. ez. T. 2/99 1 (2258 1—8) 

C. k. Sąd obwodowy w Przemyślu wzy- 
wa posiadacza weksla na blankiecie za 20 
ct. opiewającego na 250 złr akceptowanego 
przez Mojżesza Sticha zresztą niewypełnio- 
nego, aby w przeciągu 45 dni weksel ten 
przedłożył, gdyż inaczej takowy uznanym 
zostanie za nieważny. 

Przemyśl, 8 marca 1899. 


L. cz. E. 392/98 (2) (2421 3—8) 

Na żądanie Marcina Palenicy odbędzie 
się dnia 26 kwietnia 1899 o godz. 9 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym w 


Warunki licytecyjna i odnoszące się do ‘ 


tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 


dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- | 


nym, w biurze Nr. 11. | 


Takie prawa, Wobee których niniejsza 
licytacja byłaby niedopuszezalną, należy zgło- | 


biurze Nr. 11 licytaeya realności whl. 756 |sić do sądu najpóżniej przy wyznaczonym 
yiacy ! 4 ; bł J : 
ks. gr. gm. kat. Rudniki chjętej Rozalii Wa- | terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia te- | do prowadzenia trafiki bez połączenia z janem 


laszek własnej. 

Nieruchomość powyższa. wystawiona 
na licytacye, jest oceniong na 150 zł. w. a. 

Najniższa oferta wynosi 100 zł. poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki lieptacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sgdzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 11. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy 
zgłosić do sadu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa 
lub ciężary na powyższej nieruchomości 
bądź obecnie już istnieją, bądż w toku po- 
stępowania licytacyjnego powstaną, zawiada- 
miane będą o dalszych wydarzeniach tego 
postępowania jedynie przez przybicie na ta- 
blicy sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu 
sądu niżej wymienionego i nie wskażą te- 
mui sądowi pełnomocnika do doręczeń, w 
siedzibie sądu zamieszkałego. 

Wyznaczenie terminn licytacyjnego na- 
leży zanotować na karcie ciężarów wykazu 
hipotecznego dla wzmiankowanej nierucho- 
mości. 

C. k. Sad powiatowy, Oddział II. 

Mościska, dnia 18 grudnia 1898. 


L. cz. VI. 265/95-98 (1/2). (2419 3—3) 

W sądzie tutej. odbędzie sie dnia 27 
kwietnia 1899 o godz. 10 rano przymusowa 
sprzedaż realności objętej wyk. hip. 145 gm. 
Słobódka własność Anny Podink stanowiącej 
celem zaspokojenia pretensyi Mendla Druk- 
mana w kwocie 59 złr. 

Cena wywołania 200 złr. wadyum 20 
zł. Warunki akt oszacowania i wyciąg hipo- 
teczny można przeglądać w kancelaryi sądu 
tut. Nr. II. kuratorem niewiadomych wierzy- 
cieli mianowany dr. Kulik w Kutach. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IT. 

Kuty, dnia 20 marca 1899. 


L. ez. III. 542/98 (6/V.) (2378 3—3) 
Na żądanie Trochima i Maryi Hrom- 
laków celem zniesienia współwłasności, odbę- 
dzie się dnia 4 maja 1899 o godz. 10 przed 
południem, w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 9 w Brodach licytacya realności 
wyk. hip. 1. 882 ks. grunt gminy kat. Po- 
nikwa objętej, Trochima Hromlaka w 1/2 zaś 
Maryi Hromlak i Semka Truchlińskiegó po 
1/4 części własnej. 
Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
licytacyę, jest oceniona na 1083 zł. 
Najniższa cena wynosi 722 zł., poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku: 
Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta (wyciąg ta- 
bularny, wyciag katastralny, protokoły oce- 
nienia it. d.) może każdy, mający chęć kupie- 
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 9. 
Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sadu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie lieylacyjnym, inaczej roszczenia te- 
go rodzaju eo do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 
Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania iicytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy są- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu ni- 
żej wymienionego i nie wskażą temuż sądo- 
wi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Brody, dnia 10 marca 1899, 


L. cz. E. 214/98 (8) (2420 3—3) 

Na żądanie Jana Kotowicza, odbędzie 
się dnia 8 maja 1899 o godz. 11 przed po- 
łudniem w sądzie niżej wymienionym w biu- 
rze Nr. 11 licytacya realności whl. 41 ks. 
gr. gm. kat. Sudkowice objętej wraz z przy- 
należnościami, składającemi się z domu miesz- 
kalnego. 

Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
licytacyę, jest oceniong na 295 zł., przyna- 
leżności zaś na 65 zł. 

Najniższa cena wynosi 243 zł. 32 et., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku, 


| 


go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 
Te osoby, dia których jakie prawa lub | 
ciężary na powyższej miernchomości bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wenia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane | 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybieie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Mościska, dnia 2 stycznia 1899. 


L. 6479/99 (2434 2—3) 
Obwieszczenie. 
Ustanowiona obecnie w Podhajeach 
prowizorycznie przez Samuela Schulwolfs 
pod l. 228 prowadzona trafika tytoniowa be- 
dzie obsadzoną w drodze publicznej konku- 
rencji. 

Trafike tę wykonywać wolno tylko w 
dotychezasowem miejscu lub w domach po- 
bliskich. 

Zysk trafikanta od pobieranego dla tej 
trafiki w czasie od 1 stycznia 1898 do 81 
grudnia 1898 materyału tytoniowego w war- 
tości 6054 zł. 15 et., wynosił 606 zł. 59 et. 
Skarb nie ręczy na przyszłość za do- 
chód odpowiadający tym ogłoszonym datom. 
Trafikant ma pobierać materyał tyto- 
niowy w składowni tytoni wej w Podhaj- 
each. 


Trafikant ma ponosić z własnych fun- 
duszów wszelkie wydatki z prowadzeniem 
trafiki połączone. 

Trafikę należy objąć po przyjęciu 
oferty. 

Oferta ma być wygotowana w myśl 
rozporządzenia tyczącego się tworzenia i ob- 
sadzania składowni, trafik tytoniowych i na 
podstawie przepisu dla trafikantów tyto- 
niowych. 

Frzepisy te, jakoteż drukowane formu- 
larze ofert mogą być przejrzane u władz 
skarbowych I Ivstancyi, nadzorów straży 
skarbowej i u składowników tytoniu, i u 
władz skarbowych I. instaneyi nabyte. 
Wadyum, które ma być złożone wyno- 
si 60 zł. 

Oferty mają być wystawione na prze- 
isanym druku i wniesione opieczętowane 
najdalej do 31 maja 1899 do godziny 12 
w południe u Naczelnika c. k. Dyrekcji o- 
kręgu skarbowego w Brzeżanach. 

Oferty niezawierajace zobowiązania się 

do prowadzenia trafiki bez połączenia z in- 

nem przedsiebiorstwem nie będą uwzglę- 

dnione. 

C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego. 
Brzeżany, dnia 27 marca 1899. 


L. 575/99 (2290 3—8) 
OBWIESZCZENIE. 
Ustanowiona obecnie w Glinianach pod 
1. 87 trafika tytoniowa będzie obsadzoną 
w drodze publicznej konkurencji. 

Trafikę tę wykonywać wolno tylko 
w dotychczasowem miejscu lub w domach 
pobliskich, 

_ Zysk trafikanta od pobieranego dla tej 
trafiki w czasie od 1 stycznia 1897 do końca 
8l grudnia 1897 materyalu tytoniowego W 
wartości 2585 zł, wynosił 255 zł. 50 ct. 

Trafikantowi dozwala się także sprzedaż 
znaczków stemplowych, listów przewozowych 
i blankietów wekslowych za poborem pro- 
wizyi bez procentu cd wartości. 

Wartość materyału stemplowego pobra- 
nego w ciągu powyższego okresu rocznego 
wynosiła znaczniejszą kwotę pieniężną przy 
rozprawie konkurencyjnej bliżej zapodać się 
mającą. 

Skarb nie ręczy na przyszłość za do- 
chód odpowiadający tym ogłoszonym datom. 
Trafikant ma pobierać materyał tytoniowy 
w składowni tytoniowej w Glinianach, ma- 
teryał stemplowy w Glinianach. 

Trafikant ma ponosić z własnych fun- 
duszów wszelkie wydatki z prowadzeniem 
trafiki połączone, 

Oferta ma być wygotowana w myśl 
rozporządzenia tyczącego się tworzenia i ob- 
sadzenia skladowni i trafik tytoniowych i na 
podstav»18 przepisu dla trafikantow tytonio- 
wych. 

Przepisy te, jakoteż drukowane formu- 
larze ofert mogą być przejrzane u władz 
skarbowych I. instancyi, nadzorów straży 
skarbowej i u składowników tytoniu i u władz |. 
skarbowych I. instancyi nabyte. 


Gazeta Lwowska Nr. 77 z dnia 6 kwietnia 1899. 


Wadyum, które ma być złożone, wynosi 
50 zł 

Oferty mają być wystawione na prze- 
pisanym druku i wniesione opieczętowane 
najdalej do 24 maja 1899 do godziny 12 w 
południe u naczelnika e. k. Dyrekeyi o 
gu skarbowego w Brzeżanach. 
| Oferty niezawiersjące zobowiązania sie 


kra- 


przedsiębiorstwem mie będą uwzględnione. 
C. k. Dyrekcya ckrega skarbowego. 
"Brzeżany, doia 20 marca 1899. 


L. ez. E. 817/98 (4) (1460 2—8) 

Na żądanie Lipy Hammerlines kupca 
w Jaworowie odbędzie się dria 2 maja 1899 
o godzinie 9 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 5 licytacya po- 
łowy reslności wyk. ;hipotecznym l 1187 
księgi gruntowej dla gminy kat. Jaworów 
objętej małoletniej Beili Fern i nieobietaj 
masy spadkowej Henny Estery 2-im Pern 
własnej wraz z przynależnościami, składają- 
cemi sie z materyału drewnianego i cegły 
z walącego się domu tudzież parkanu. 

Nieruchomość, wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 175 zł. a. w. przynależno- 
Sci zaś na 25 złr. 50 ct. 

Najniższa cena wynosi 129 zł. 43 et. 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenis- 
nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupie- 
nia, przejrzeć podezas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 2. 

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacja byłaby: niedopuszezalnę, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia te- 
go rodzaju co, do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary ua powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowania 
licytacyjnego powstaną, zawiadamnane będą 
o dalszych wydarzeniach tege postępowania 
jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszksją w okręgu sądu niżej wy- 
mienionego i nie wskażą temuż sądowi pel- 
nomicnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział fI. 

Jaworów, dnia 26 listopada 1898. 


L. cz. E. 718/98 (4) (2197 2—3) 

Na żądanie kasy oszczędności miasta 
Tarnowa zastąpionej przez adw. dr. Forysta 
w Tarnowie odbędzie się dnia 2 maja 1829 
o godzinie 10 przed poludniem, w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 2 licyta- 
cya realności lwh. 71 gm. Książnice składa- 
jącej się z domu 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 920 zł. 

Najniższa cena wynosi 618 złr. 38 ci. 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku, 

Warunki licytacyjne i cdnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- 
niai t. d.) może każdy, mający chęć kupie 
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 2. 

i Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalng, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyżnaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze- 
ula tego rodzaju co do samej mieruchomose: 
nie moglyby być juz ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postepo- 
Wania lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będa o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy są- 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż sġ- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 


0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Mielec, dnia 31 stycznia 1899. 


L. cz. E. 359/98 (3) (2498 2—3) 
r Na żądanie Henryka Pacanowera w 
Czarnym Dunajcu odbędzie się daia 20 kwie- 
tnia 1899 o godz. 10 przed południem w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 2 


w Czarnym Dunajcu licytacya całej posiadło- | L. cz. E. 241/98 


ści „wh. 214 księgi gr. gm. Ratułów ojętej, 
dłużnika Marcelego Chmiela własnej wraz z 
przynależnościami. 
_ Nieruchomość powyższa, wystawiona 
na licytacyę, jest oceniona na 230 zł. 
_ Najniższa cena wynosi 158 złr. poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku 


z w ZZ m nc a a 


Warunki licytacyjne i odnoszące się do | 


+9 nieruchomości dokumenta może każdy 


przejrzeć podczas godzin urzędowych w są- 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr 2. 

Takie prawa, w obec których niniej- 
sza licytacya byłaby niedopuszczalna, należy 
zgaosić de sądu najpóżniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytaeyjnym, inaczej roszeze- 
nia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
me mogłyby być jnż ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
clezery na powyższej nieruchomości bądź 
obsenie już istnieją, bądź w toku postę- 
powania licyltacyjnego powstaną, zawiada- 
miane będą o dalszych wydarzeniach tego 
postępowania jedynie przez przybicie na ta- 
blicy sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu 
sądu niżej wymienionego i nie wskażą temuż 
sądówi pelnomcenika do doręczeń, w siedzi- 
bie sądu zamieszkałego. 

C. k. Sad powiatowy, Oddział II. 

Czarny Dunajec, dnia 15 grudnia 1398. 


L. 


ez. E. 793/98 (4) (2490 1—8) 

Na żądanie Kasy oszczędności powiatu 
Samborskiego, zastępionej przez adw. dr. 
Budzynowskiego w Samborze odbędzie się 
dnia 26 kwietnia 1899 o godzinie 10 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 8 licytacya posiadłości grunto- 
wych otjętych wyk. hip. ks. gr. gm. kat. 
Wykoty a) lwh. 28, b) lwh. 204, e) lwh. 
224, d) lwh. 232. 

Niaruchomości powyższe wystawione na 
licytacye są ocenione a to: ada) na 356 zł. 
ad b) na 55 złr. ad c) na 90 zł., ad d) na 
51 zł., razem zatem na 552 zł. 

Najniższa cena co do wszystkich real- 
ności wynosi 368 zł. poniżej tej ceny sprze- 
daż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta, (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- 
nia i t. d) może każdy, mający ehęć kupie- 
nia, przejrzeć podezas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 8. 

Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszezenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być juź ze skutkiem podnoszone 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postepo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego posiępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy są- 
dowej, jesli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Sambor, dnia 16 marca 1899, 


L. ez. E. 519,98 (4) (2451) 

Na żądanie Towarzystwa zaliczkowego 
w Krzeszowicach odbędzie się dnia 1 maja 
1899 o godzinie 10 przed południem w są- 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 8 li- 
cytacya 2/18 części realności lwh. 111 w No- 
wej górze. 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę, 
jest oceniona na 254 zł. 44 ct 

Najniższa cena wynosi 169 ztr. 68 et. 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, protokół ocenienia itd.) może każdy, 
mający cheé kupienia, przejrzeć podezas go- 
dzia urzędowych w sądzie nize] wymienio- 
nym, w biurze Nr 5. 

Takie prawa, w obes których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sié do sądu uajpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia te- 
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary ma powyższej nieruchomości bądź 
checnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedy.je przez przybicie na tablicy są- 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IT. 

Krzeszowice, dnia 4 marca 1899. 


(2505) 
Wstrzymanie postępowania licytacyjnego. 
W prowadzone na wniosek Mikołaja Iwa- 
szka postępowanie licytacyjne co do 2/5 czę- 
ści realności lwh. 195 ks. gr. gm. Wołczy- 
szczowiee zostało wstrzymanem na wniosek 
wierzyciela na przeciąg 6 miesięcy. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Sądowa Wisznia, dnia 3 lutego 1899. 


L. ez. E. IV. 163/98 (11) (2480 1—8) 
Na żądanie Jana i Maryi Vroubków 
odbędzie sie dnia 25 kwietnia 1899 o godz 
10 przed południem w sądzie niżej wymie- 
nionym, w biurze Nr. 15 w Tarnowie licyta- 
cya majętności Berdechów część II lwh. 702 
księgi tab. objętych wraz przynależnościami 
składejącemi się zbudynku mieszkalnego. 

Nieruchomość powyższa wystawiona na 
licytaeyę, jest ocenioną na 1556 złr. 88 ct, 
przynależności zaś na 145 zł. 

Najniższa cena wynosi 1134 zł. 25 cet., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta (wyciąg ta- 
bularny, wyciąg katastralny, protokoły oce- 
nienia itd.), może każdy, mający chęć ku- 
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 16. 

Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sió do sądu najpóżniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia te- 
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary ina powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jadynie przez przybicie na tablicy są- 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nia wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

Wyznaczenie terminu licytacyjnego na- 
leży zanotować na karcie ciężarów wykazu 
hipotecznego dla wzmiankowanej nierucho- 
mości. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Tarnów, dnia 4 marca 1899, 


L. cz. E. 11/99 (6) (2514) 

Na żądanie Kornela Gębali zastąpionego 
przez adw. dr. Kazimierza Fabry'ego odbę- 
dzie się dnia 27 kwietnia 1899 o godz. 10 
przed południem w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 5 licytacya realności lwh. 
8 ks. gr. gm. kat. Piotrowice objętej Pawła 
Kowalczyka własnej wraz przynależnościami, 
sktadajacemi się z domu, stodoły, drewutni, 
inwentarza żywego i martwego. 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę, 
jest oceniona na 3653 złr. 96 et. przynale- 
mnosé zaś na 268 zł. 

Najniższa cena wynosi 2554 zł. 67 ct. 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg ta- 
bularny, wyciąg katastralny protokoły ocenie- 
nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupie- 
nia, przejrzeć podezas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 5. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia te- 
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowania 
licytacyjnego powstaną, zawiadamiane będą 
o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy- 
mienionego i nie wskażą temuż sądowi peł- 
nomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II 

Zator, dnia 4 marca 1899. 


L. ez. E. 1209/98 (3) (2447) 

Na żądanie c. k. uprzyw. galic. Banku 
hipotecznego we Lwowie, odbędzie się dnia 
27 kwietnia 18990 godzinie 10 przed połu- 
dniem w sądzie niżej wymienionym, w biu- 
rze Nr. 2 oddz. II. sądu licytacy realności 
pod lwh. 5 i 6 w Bóbrce objętych wyk. hip. 
IL 712 a i 712 b, składających się z par- 
cel budowlanych lik, 410 i 409, ogrodów 
stanowiących parcelę gruntowe lwh. 340/1i 
340/2 tudzież jednopiętrowej kamienicy fizy- 
czn e mie rozdzielonej stojącej na parcelach 
budowlanych lik. 410 i 409 wraz z przyna- 
leżnościami, składającemi się z rekwizytów 
do gaszenia ognia. 

Wartość powyższej nieruchomości wy- 
stawionej na licytacyę stanowi kwota 10240 
zł. aw. przynależności zaś na 8 zł. 60 ct. aw. 

Najniższa cena gruntów podbudowla- 
nych i domu wynosi 4970 zł. a. w. najniz- 
sza cena ogrodu 200 złr., poniżej tej ceny 
sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- 
nia it. d.) może każdy, mający chęć kupie- 
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w kancelaryi 
II. oddziału sądowego. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 


terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia te- 
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary ra powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istaicją, bądź w toku postepo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

Wyznaczenie terminu licytacyjnego na- 
leży zanotować na karcie ciężarów wykazów 
hipotecznych dla wzmiankowanych nierucho- 
mości. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IL. 

Bóbrka, dnia 10 marca 1899. 


L. cz. E. 65/99 (8) (2511) 

Na żądanie Kasy zaliczkowej Wiara 
w Tysmienicy zastąpionej przez Dyrektora 
Jana Piranowskiego odbędzie się dnia 4 ma- 
ja 1899 o godz. 10 przed południem w są- 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. £ licy- 
tacya realności l. wyk. hip. 66 gminy kat. 
Kłubowce na Franciszka Kowalskiego zain- 
tabulowanej. 

Nieruchomość wystawiona na licytacye 
jest oceniona na 50 zł. w. a. 

Najniższa cena wynosi 88 złr. 40 ct. 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie de 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- 
nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupie- 
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 2 

Takie prawa, w obec których niniejsze 
licytacya byłaby niedopuszezalng, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia te- 
go rodzaju co do samaj nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia lieytacyjnego powstaną, zawiadamian: 
będą o dalszych wydarz»niach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy są- 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełno : ocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Tyśmienica, dnia 22 marca 1829. 


Konkursa. 


KONKURS. 

W stanie sług przy e. k. zarządach sal. 
w Galicyi i na Bukowinie są do obsadzenia 
dwie p:sady c. k. starszych sztajgrówą w 
Il-giej klasie 3:cim stopniu t.j. z płacą ro- 
czną 450 zł. i 250/, dodatkiem czynnej słu- 
żby, oraz posada e. k. dozorcy szybu w Il-giej 
klasie 3-cim stopniu t.j. z płacą roczną 450 
zł. i 250/, dodatkiem czynnej służby, wresz- 
cie dwie ewentualnie trzy posady stajgrów 
w Ill-ciej klasie 3-cim stopniu t. j. z płacą 
roczną 367) zł. i %50/, dodatkiem czynnej 
służby, ze wszystkimi systemizowany deputat 
soli, 67 q rocznie węgla kopalnego za poło- 
wę ceny zakładowej a w raze słabości bez- 
płatna opieka lekarska i leki. 

Ubiegający się o wymienione posady 
mają wnieść najdalej do 30 kwietnia 1899 
podania w przepisanej drodze do podpisa- 
nego zarządu salinarnego. 

Do posad starszych stajgrów, wzgle- 
dnie stajgrów mają pierwszeństwo kompe- 
tenci posiadający dokładną znajomość tutej- 
szej kopalni i manipulacyi kopalnianej, do- 
kładną znajomość języka polskiego i niemie. 
ekiego i posiadający świadectwo z ukończo- 
nej szkoły górniczej. 

Do posady dozorcy szybu mają pierw- 
szeństwo kompetenci wojskowi z certyfikatom, 
posiadający dokładną znajomość języka pol- 
skiego i niemieckiego i zupełnie zdrowi. 

C. k. Zarząd salinarby. 

Wieliczka, dnia 1 kwietnia 1899. 


L. cz. Prez. 4735 (22 1/99) (2425 2—2) 
KONKURS. 


Odnośnie do konkursu w Nr. 75 Ga- 
uty Lwowskiej ogłoszonego, oznajmia się, 
iż konkurs na posady urzędników kancela- 
ryjnych w okręgu lwowskiego e. k. wyższego 
Sądu krajowego a to: 

1) na posady oficyałów kancelaryjnych 
w IX. klasie rangi, tudzież prowadzących 
księgi gruntowe z dniem 10 kwietnia 1899, zaś 

2) na posady oficyałów kancelaryjnych 
w X. klasie rangi i kancelistów sądowych 
w XI. klasie rangi z dniem 25 kwietnia 1899 
upływa. 

Lwów, dnia 26 marca 1899. 


247) 2—3) 
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sió do sądu najpóźniej przy wyznaczonym j L. 231 pr. R. s. k. 


(2519 1—3) 
Ogłoszenie konkursu. 

Niniejszem ogłasza się konkurs na po- 
sadę nauczyciela geometryi wykreślnej i ma- 
tematyki jako przedmiotów głównych w c. k. 
szkole realnej we Lwowie, ewentualnie w 
innej e. k. szkole realuej w kraju. 

Do posady przywiązane są pobory w 
myśl ustawy z dnis 19 września 1898. 

Kompetenci mogą wnieść podania za- 
opatrzone w potrzebne dokumenta za po- 
średnictwem przełożonej wladzy do Prezy- 
dyum c. k. Rady szkolnej krajowej najpóź- 
niej do dnia 25 kwietnia 1899. 

Zastępcy nauczycieli, ubiegający się o 
stałe posudy, mają zarazem w podaniu wy- 
razić prośbę o zaliczenie im czasu po uzy- 
skaniu zupełnej kwalifikacyi nau zycielskiej 
do stabiliz acyi i do dodatków pięcioletnich 

Prezydyum c. k. Rady szkolnej 

krajowej. 

Lwów, dnia 24 marca 1889. 


G. D. Z. 7733 (2323 2—3) 
Concurs- Kundmachung. 

Von der k. k. General-Direction der 
Tabak-Regie werden Praktikanten fir den 
Dienst bei den galizischen Tabakfabriken 
und Eintósungsamteru aufgenommen. 

Absolvirte Hochschiiler erhalten sofort 
ein Adjutum von jabrl. 590 fl, eventuell 600 
fl, absolvierte Mittelschiiler nach einer an- 
gemessenen Probezeit ein Adjutum in Be- 
trage von jatrl. 400 fl. 

Die Bewerber müssen der beiden Lan- 
dessprachen vollkommen, der deutschen 
Sprache in geniiyendem Masse machtig sein 
und haben ia ihren ordnungsmassig gestem- 
pelien Gesuchen die Österreichische Staats- 
birgerschaft, das Alter und den ledigen. Stand, 
sowie ihr Milita*verhaltnis, dann d:e Studien, 
Prüfungen und Sprachkenntnisse, weiters das 
Wohlverhalten, endlich mittelst eines Staats- 
ärtztlichen Gesundheitszeugaisses ihre phy 
sische Eignung zum Fabriks- und Einlósungs- 
dienste nachzuweisen. 

Auch haben dieselben anzugeben, ob 
und in welchem Grade sie mit Angestellten 
der k. k. Tebak-Regie verwandt oder ver- 
schwigert sind. Die Gesuche sind binnen 
sechs Wochen bei der k k General-Direction 
der Tabak-Regie, u. zw. in Falle, als der 
Bewerber bereits im Staatsdienste steht, im 
vorgeschriebenen Dienstwege einzubringen. 

Wien, am 11 Marz 1899. 


L. 138 

Niniejszem ogłasza się konkurs z ter- 
minem do 10 maja b. r. na następujące po- 
sady nauczycielskie w rzeszowskim okręgu 
szkolnym : 

1. Na jedną posadą nauczycielki pię- 
cioklasowej wydziałowej szkoły dziewcząt 
w Rzeszowie z poborami w rocznej kwocie 
880 zł. Wymagana kwalifikacya do przed- 
miotów grupy II. 

2. Na 4 posady nauczycieli samoistnych 
w jednoklasowych szkołach, a mianowicie: 
w &ukaweu szkoła Nr. 1, w Rudnej Wielkiej, 
w Chmielniku i w Matyséwee, z poborami 
po 850 zł. rocznie i wolnem pomieszkaniem. 

Kandydaci (kandydatki) ubiegający się 
o powyższe posady winni w oznaczonym ter- 
minie wnieść podanie udokumentowane za 
pośrednictwem swoich władz przełożonych 
do c. k. okręgowej Rady szkolnej w Rze- 
szowie. 

Że. k. okręgowej Rady szkolnej. 

Rzeszów, dnia 24 lutego 1899. 


L. 886 

Niniejszem ogłasza się konkurs na po- 
sadg nauczyciela szkoły ludowej 4-klasowej 
połączonej ze szkołą wydziałową męską w Tar- 
nopolu z płacą roczną 700 zł. i 100/, do- 
datkiem na pomieszkanie. 

Podania należycie udokumentowane na- 
leży wnosić do e. k. Rady szkolnej okręgowej 
w Tarnopolu za pośrednictwem swej władzy 
do dnia 10 maja 1899. 

Z e. k. Rady szkolnej okręgowej. 

W Tarnopolu, dnia 27 lutego 1599. 


L 362 

C. k. Rada szkolna okręgowa w Żywcu 
rozpisuje niniejszem konkurs celem stałego 
obsadzenia następujących posad nauszycie|- 
skich: 

1. Stałej młodszej nauczycielki szkoły 
6-klasowej żeńskiej w Żywcu z płacą 400 
zł. i dodatkiem na mieszkanie 40 zł. 

2. Stałego (ej) młodszego (ej) nauczy- 
ciela (lki) szkoły 4-klasowej mieszanej w Su- 
chej z płacą 400 zł. i dodatkiem na pomie- 
szkanie, 

3. Stałego nauczyciela kierującego szkoły 
3-klasowej w Zabłociu z płacą 350 zł, do- 
datkiem za kierownictwo 50 zł. i wolnem 
pomieszkaniem. 

4. Staiego nauczyciela kierującego szkoły 
2-klasowej w Rajczy z płacą 350 zł., dodat- 
kiem za kierownictwo 50 zi. i wolnem po- 
mieszkaniem. 

5. Stałego (ej) starszego (ej) nauczy- 
ciela (lki) szkoły 3-klasowe] w Zabłociu 
z płacą 350 zł. Gmina dostarczy dobrowolnie 
kawalerskiego mieszkania. 


6. Stałych samoistnych nauczycieli szkół 
jednoklasowych w Krzeszowie, Wieprzu, Stry- 
szawie, Ciścu i Szarem z płacą 350 zł. i wol- 
nem mieszkaniem. 

7. Stałego (ej) młodszego (ej) nauczy- 
cisla (lki) szkoły 2-klasowej w Lodygowicach 
z płacą 800 zł, i wolnem mieszkaniem. 

Podania należycie udokumentowane, 
wnosić należy za pośrednictwem władz prze- 
łożonych do e. k. Rady szkolnej okręgowej 
w 4yweu w terminie do dnia 10 maja b. r. 

W Żywcu, dnia £2 lutego 1599. 


L. 408 

_C. k. Rada szkolna okręgowa w Pilznie 
rozpisuje niniejszem konkurs na następujące 
posady nauczycielskie: 

1. Na posadę starszego nauczyciela 
szkoły l-klasowej w Jodłowej z placa 450 
zd. i wolnem mieszkaniem w budynku szkol- 
nym. 

Z powyższej płacy strąca się kwotę 10 
zł. za używanie ornego gruntu. 

2. Na posady stałych nauczycieli (lek) 
szkół 1-klasowych mieszanych w Dembowej, 
Kamienicy górnej, Mokrem, Nawsiu brzoste- 
ekiem z płacą 350 zł. i wolnem pomieszka- 
niem 

8. Na posady młodszych nauczycieli 
(lek) szkół 2-klasowych w Róży i Zassowie 
z płacą 300 zł. 

Kandydaci (tki) ubiegający się o jedną 
z powyższych posad mają wnieść podania 
należycie udokumentowane i w tabelę kwa- 
hfikacyjną zaopatrzone za pośrednictwem 
swych władz przełożonych w terminie do 
10 maja b. r. 

Podania nie zaopatrzone w potrzebne 
dokumenta lub też wmesione po terminie 
nie będą uwzględnione. 

Pilzno, dnia 8 marza 1899. 


L. 189 

0. k. Bada szkolna okręgowa w Krośnie 
ogłasza nimejszem konkurs celem  stal»go 
obsadzenia następujących posad nauczyciel- 
skich: 

I Stałego naucżycisia religii rz. kat. 
z płacą 45U 24. i 10%, dodatkiem na po nie- 
szkanie, 2. dwóch stałych nauczycieli star- 
szych z płacą 450 zł. i 10°/, dodatkiem na 
pumieszkaniv i 3. jednego młodszego na- 
uczyciela z płacą 440 zł. w 5-klasowej męskiej 
szkole w Korczynie. 

Nauczyciel religii obowiązany będzie 
udzielać także nauki religii w 4 klasowej 
żeńskiej szkole. 

Z kompetentów ubiegających się o po- 
sady starszych nauczycieli pierwszeństwo 
będą mieli kandydaci z patentem do szkół 
wydziałowych z grupy I. iI., natomiast co 
do posady młodszego nauczyciela pierwszeń- 
stwo zastrzega się kandydatowi uzdolnionemu 
do udzielania nauki śpiewu. 

II. Stałej starszej nauczycielki 4-kla- 
sowej szkoły żeńskiej w Korczynie z płacą 
45) zł. i 10%/, dodatkiem na pomieszkanie. 

Kandydatki ubiegające się o tę posadę 
winny sig wykazać patentem do szkół ludo- 
wych pospolitych z prawem udzielania języka 
niemieckiego, tudzież uzdolnianiem do udzie- 
lania nauki spiewu. 

III. Stałego nauczyciela religii rz. kat. 

z płacą 450 zł. i 10%, dodatkiem na po- 
mieszkanie w -klasowej szkole mieszanej 
w Dukli. , 
IV. Stałych nauczycieli (lek) młodszych 
szkół 2-klasowych: męskiej w Iwoniczu, mie- 
szanej w Bóbree i Krościenku wyżnem z płacą 
300 zł. i 10%, dodatkiem na pomieszkanie 
i dodatkiem miejscowym w kwocie 50 zł., 
w Gilowience, Odrzykoniu i Targowiskach 
z płacą 300 zł. i 10°/, dodatkiem, 

V. Stałych nauczycieli (lek) samoistnych 
z płacą 350 zł. i wolnem pomieszkaniem: 
1. z językiem wykładowym polskim w Lu- 
batówce, Lubatowej i Miejscu Piastowem, 
2. z językiem wykładowym ruskim w My- 
scowej, Mszanie i Zyndranowej. 

Do szkoły w Lyndranowej przywiązany 
jest użytek z gruntu około 11 morgów, stó- 
rego dochód katastralny strąca się z płacy. 

Kandydaci ubiegający się o jedną z po- 

sad pod IV. i V. winni się wykazać patentem 
do szkół ludowych pospolitych. 
Kompetenci (tentki) ubiegający się o 
jedną z powyższych posad winni wnieść swe 
podania należycie udokumentowane do tutej- 
szej e. k. Rady szkolnej okręgowej w terminie 
do 10 maja b. r. 

W Krośnie, dnia 25 lutego 1899. 


L. 306 

_ ©. k. Rada szkolna okręgowa w Pod- 
górzu rozpisuje niniejszem konkurs celem 
stałego obsadzenia następujących posad na- 
uczycielskich : 

1 Na posadę nauczyciela religii rzym- 
sko-katolickiej w szkole 4-klasowej męskiej 
Z płacą roczną 600 zł. i 10 pre. dodatkie:n. 
na pomieszkanie z obowiązkiem udzielania 
nauki religii także w szkole 4-klasowej żeń- 
skiej w Podgórzu. 

_ O posadę tę mogą się ubiegać kano- 
nicznie ordynowani świeccy lub zakonni 
kapłani. 


Stale zamianowany nauczyciel religii 
nie może piastować równocześnie posady 
duszpasterskiej. 

2. Na posady nauczycieli samoistnych 
szkół jednoklasowych w Bukowiu i Gelko- 
wieach z płacą roczną po 350 zł. i wolnem 
pomieszkaniem. 

3. Na posadę młodszego nauczyciela 
szkoły 8-klasowej w Świątnikach Górnych 
z płacą 300 zł. roeznie i 10 pre. dodatkiem 
na pomieszkanie. 

Podania należycie udokumentowane na- 
leży wnosić przez bezpośrednie władze prze- 
łożone najpóźniej do dnia 10 maja 1899. 

W Podgórzu, 28 lutego 1899. 


L. 161 

Celem stałego obsadzenia rozpisuje się 
niniejszem konkurs na posady dwóch star- 
szych nauczycieli z płacą 450 zt. i 10 pre. 
dodatkiem na pomieszkanie, tudzież na po- 
sadę młodszego nauczyciela z płacą 400 zł. 
i 10 pre. dodatkiem na pomieszkanie w szkole 
4-klasowej mieszanej w Delatynie z polskim 
językiem wykładowym. 

Od kompeteniów starających się o te 
posady wymaga się uzdolnienia do udzielania 
nauki języka niemieckiego jako przedmiotu 
naukowego w szkołach ludowych pospolitych. 

Kandydac: lub kandydatki, ubiegający 
się o jedną z wymienionych posad, mają swe 
należycie udokumentowane i w tabelę kwa- 
bfikacyjną zaopatrzone podania wnieść za 
pośrednictwem swej władzy przełożonej do 
e. k. Rady szkolnej okręgowej najpóźniej do 
dnia 10 maja 1899 

Z e. k. Rady szkolnej okręgowej 

Nadwórna, dnia 18 marca 1599. 
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C. k. Rada szkolna okręgowa w Rawie 
ogłasza niniajszem konkurs w celu stałego 
obsadzenia następujących posad nauczyciel- 
skich: 

A) Na posadę nauczyciela religii obrzą- 
dku gy. kat. 5-klssowej szk. ły męskiej w Rawie, 
z obowiązkiem udzielania nauki w myśl $. 1 
ust. z dnia 1 stycznia 1589 dz. u. k. Nr. 71 
Do posady taj, o którą ubiegać się mogą tylko 
kanonicznie ordynowani kapłani, przywiązaną 
jest roczna płaca 450 zł, i 10 pre. dodatek 
na pomieszkanie. Przy tem zauważa się, że 
nauczyciele religii nia mogą równocześnie 
zajmować posady duszpasterzy. 

B) Na posady nauczycieli starszych: 
a) 5-klasowej szkoły męskiej w Rawie i b) 
3-klasowej mieszanej w Magierowie z płacą 
roczną 450 zł. i 10 pre. dodatkiem ns po- 
mieszkanie. 

C) Na posady nauczycieli młodszych 
z płacą roczną 40u zł. i 10 pre. dodatkiem 
na pomieszkanie: a) w 5-klasowej szkole 
mąskiej w Rawie i b) w 3-klasowej szkole 
męskiej w Uhnowie. : 

D) Na posady nauczycieli (nauczycielek) 
młodszych: a) w 2-klasowej szkole mieszanej 
w Potyliczu z płacą 490 zł. i b) w 2-kla- 
sowej szkole mieszanej w Wulce mazowieckiej 
z płacą 300 zł. a w obydwóch miejscowo - 
ściach 10 pre. dodatkiem na pomieszkanie. 

E) Na posady nauczycieli (nauczycielek) 
samoistnych w 1-klasowych szkołach z płacą 
350 zł. i wolnem pomieszkaniem: w Doma- 
szowie, Horodzowie, Kamionce Lipnik, Kor- 
czowie, Korezminie, Lubyczy kameralnej, 
Lubyczy królewskiej, Lewrykowie, Machnowie, 
Rzyczkach, Szczepiatynie, Szczercu Ulicku, 
Seredkiewiez, Wróblaczynie i Zuraweach. 
W szkofach w Rawie, Magierowie, Szczereu 
jest język wykładowy polski, we wszystkich 
innych miejscowościach ruski. 

Do płacy nauczyciela wlicza się dochód 
z pola w Horodzowie 6 zł. 19 ct., w Mach- 
nowie 10 zł, w Żurawcach 3 zł, 15 ct. 

Podania zaopatrzone we wszelkie doku- 
menta służbowe, wykaz lat służby przedeta- 
towej, względnie dekret wymiaru wkładek 
do funduszu emerytalnego i tabelę kwalifi- 
kacyjną, należy wnosić za pośrednictwem 
władzy przełożonej do e. k. Rady sckolnej 
okręgowej w Rawie najpóźniej do 10 maja b. r. 

Podania później wniesione albo nieza- 
opatrzone w potrzebne dokumenta nie będą 
uwzględnione. 

W Rawie, dnia 7 marca 1899. 


e 

Upadiości. 
L. cz. S. 6/99 1 (2403 2—3) 

C. k. Sąd obwodowy w Rzeszowie Od- 
dział V na zasadzie $. 62 ord. konk. zezwo- 
lił na otwarcie konkursu na majątek nieru- 
chomy Osiasa Fróhlicha kupes w Głogowie, 
a ruianowicie na majątek ruchomy, gdzie- 
kolwiekby się takowy znajdował, a na mają- 
tek nieruchomy o tyle, o ile takowy położo- 
nym jest w tych krajach, w których ord. 
kon. z dnia 25 grudnia 1868 obowiązuje. 

Komisarzem konkursowym ustanawia 
się c. k. Sędziego powiatowego p. Bronisła- 
wa Kijasa w Głogowie, a tymczasowym Za- 
rządeą masy p. Jana Mazarakiego w Gło- 
gowie. 

Wierzycieli wzywa się niniejszem, aby 
na terminie dnia 7 kwietnia 1899 przed ko- 


L 
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misarzem konkursowym wyznaczonym za|w dniu 7 czerwca 1899 o godzinie 10 przed 
przedtozeniem dokumentów, które by ich pre- | południem odbyć się mającem, do likwi- 


tensya wykazywały, oświadczyli się do po- 
twierdzenia tymezasowego zarządcy masy, lub 
eo do ustanowienia innego tudzież, aby wy- 
brali wydział wierzycieli. 

C. k. Sąd obwodowy wzywa tych wie- 
cieli, którzy swych pretensyj przeciwko ma- 
sie konkursowej cheą dochodzić,: aby tako- 
we nawet w tym przypadku, gdyby się pro- 
ces w toku znajdował, do dnia 30 kwietnia 
1899 w e. k. sądzie obwodowym w Rzeszo- 
wie, według przepisu ordynacyi konkursowej 
unikając szkodliwych skutków prawa zgłosi- 
li, a na terminia w dniu 16 maja 1899 o 
godzinie 10 rano w biurze komisarza kon- 
kursowego oznaczonym uwierzytelnili i swo- 
je wnioski co do oznaezenia pierwszeństwa 
swych pretensyj poczynili. 

Wierzycielom, którzy pretensyę swoją 
zgłoszą, a na owym terminie będą obecni, 
przysłuża prawo na miejsce tymczasowego 
zarządcy masy, jego zastępcy i wydziału 
wierzycieli, ktorzy dotąd obowiązki te spra- 
wiali, powołać inne osoby, w których zaufa- 
nie pokładają. 

Dalsze ogłoszenia w toku postępowania 
konkursowego umieszczone będą w urzędowej 
„Gazecie Lwowskiej“. 

Termin do likwidacyi oznaczony jest 
zarazem terminem co do układów z wierzy- 
elelami. 

Rzeszów, dnia 25 marca 1899. 


L cz. S. 5/99 (1) (2420 2—3) 

C. k. Sąd obwodowy w Rzeszowie Od- 
dział V. na zasadzie $. 62 ord. konk. zezwo- 
ht na otwarcie konkursu na majątek Sala- 
mona Nattla kupca w Głogow.e, a mianowicie na 
majątek ruchomy, gdziekutwiekby się takowy 
znajdował, a na majątek nieruchomy o tyle, 
o tle takowy położonym jest w tych krajach, 
» których ordynacya konkursowa z dnia 25 
grudn a 1868 obowiąznje. 

Komisarzem konkursowym ustanawia sie 
c k. Sędziego powiatowego p. Bronisława Ki- 
jasa w Głogowie, a tymczes wym za:ządcą 18- 
Sy p Jana Mazarakiego w Głogowie. 

Wierzyciel wzywa się biuiejszem, aby 
na terminie dnia 7 kwietnia 1599 przed komi- 
sarzewm konkursowym wyznaczonym za przed- 
łożemieu dukumentów, któreby ich pretensye 
wykazywały, oświadczyli się eo do potwier- 
dzenia tymczasowego zarządcy masy, lub co 
do ustanowienia innego, tudzież, aby wybral 
wydział w:erzycieli. 

C. k Sąd obwodcwy wzywa iych wie- 
rzycieli, którzy swych pretensyj przeciwko 
masie konkursowej chcą doch dzić, aby tako- 
we nawet w tym przypadku, gdyby się proces 
« toku znejdowsł, do dnia 80 kwietnia 1899 
w e. k. Sądzia obwodowym w  Rzeszo- 
wie, według przepisu ordynacyi konkursowej 
unikają: szkodliwych skutków prawa zgło- 
sili, a na terminie na dzień 16 maja 1699 
o godz. 19 rano, w biurza komisarza konkur- 
sowego Oznacz nym, uwierzytelnili i swoje 
wnioski co do oznaczenia pierwszeństwa swych 
pratensyj poczynili. 

Wierzycielom, którzy pretensye swoje 
zgłoszą a na owym terminia będą obecni, 
przysłuża prawo na miejsce tymczasowego 
zarządcy masy, jego zastępcy i wydziału wie- 
rzycieli, którzy dotąd cbowiązki te spra- 
wiali, powołać ostatecznie inne osoby, w któ- 
rych zaufanie pokładają. 

Dalsze ogłoszenia w toku postępowania 
konkursowego umieszczana będą w urzedo- 
wej „Gazecie Lwowskiaj*. 

Termin do likwidacyi oznaczony, jest 
zarazem terminem do układów z wierzy- 
cielami. 

Rzeszów, dnia 25 marca 1899. 


L ez. 5. 8/99 (1) (2440 2-3) 

C. k. sąd obwodowy w Tarnowie podaje 
do wiadomości, iż wdrożonem zostało postę- 
powanie konkursowe do majątku Małki Klap- 
holz, nieprotokołowanej kramarki, w Tarnowie 
zamieszkałej, a to do całego tak ruchomego, 
gdziekolwiek znajdującego się, jakoteż do nie- 
ruchomego majątku, położonego w tych kra 
jach, w kt*rych ustawa konkursowa z dnia 
25 grudnia 1868 Dz. p. p. z r. 1869 Nr. 1. 
obowiązuje. 

Komisarzem konkursowym zamianowany 
został p. Jezierski, e k. redea sądu krajowego 
w Tarnowie, tymczasowym zaś zawiadowcą 
masy p dr. Herman Miitz w Tarnowie. 

Celem potwierdzenia ustanowionego przaz 
sad lub przedstawienia innego zawiadowcy 
masy konkursowej i jego zastępcy, tudzież 
obrania delegazyi wierzycieli. wyznacza się 
postuchanie na dzień 12 kwietnia 1899 o go- 
dzinie 10 przed południem, w biurze komisarza 
ko.kurzowego, na którem stawić się mają 
wierzyciele z dekumentami, roszczenia ich 
wykazująeymi. 

Wszyscy do tej masy konkursowej jako 
wierzyc'ele jej roszczenia mający, chociażby 
nawst o takowe i spory wytoczonymi były, 
powinni takowe do dnia 10 maja 1899 sto- 
sownie do przepisów ustawy konkursowej, 
unikając szkodliwych następstw tamże zagro 
żonych, w sądzie zgłosić i na posłuchaniu, 


dacyi i do uporządkowania podać. 

Termin ostatni służyć ma zarazem jako 
termin do zawarcia trzody w § 68 u. k. 
przewidzianej, n: który w tym celu wszyscy 
wierzyciele niniejszem zawezwania otrzymują 

Zgłoszonym i na ogólnem posłuchaniu 
stawającym wierzycielom służy prawo przez 
wolny obiór w miejsce zawiadowcy masy, 
jago zastępcy i członków delegacyi wierzy- 
cieli, dotychczas urzędujących, powołać sta- 
nowczo inne osoby, w których pokładają 
zaufanie. 

Dalsze ogłoszenia w toku tego postę- 


powania konkursowego zamieszczane będą w. 


dzienniku urzędowym „Gazety Lwowskiej“. 
C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 
Tarnów, dnia 31 marca 1899. 


L. cz. S. 2/99 (7) (2474) 

C. k. Sąd obwodowy jako konkursowy 
w Kołomyi ogłasza, że na podstawie wybo- 
ru dnia 31 stycznia 1899 dokonanego, za- 
rządeę masy rozb:orowej Salomona Linkera 
i Abrahama Dortlera nieprotokołowanych 
kupców w Kołomyi zamiaaowaao Leona Lach- 
sa ajenta handlowego w Kołomyi a tegoż 
zastępcą Markusa Katza kontrolora Banku 
przemysłowego w Kołomyi. 

C. k Sąd obwodowy, oddział IV, 

Kołomyja, dnia % lutego 1898. 


Wyroki prasowe. 


L. cz. Pr. 26/99 (4) (2520) 

C. k. wyższy Sąd krajowy orzekł na 
podstawie §§. 493 i 404 p. k. że treść arty- 
kuiu umieszczonego w Nr. 70 czasopisma 
„Dziennik polski* z dnia 11 marva 1899 
pod napisem: „Zwycięstwo judaizmu" w u- 
stępie od slow: „zdarzył się“ aż du słów: 
„w Austryi* zawiera znamiona wysiępku z 
$. 300 u. k., zatem usprawiedliwioną jest 
zarządzona przez e. k. Prokur tora Pań>tra 
koufiskata tego pisma. 

W skuiek tej uchwały wzbronione jest 
dalsze rozpowszechnianie tego srtykułu a za- 
brany nakład ma być zniszezony. 

U. k. Sąd krajowy karny. 

Lwów, dnia 1 kwietuia 1899. 


81. 70 (2378) 
Sm Namen Seiner Majejtit de Mailers ! 

Has f. t Manbedgericht Wien als Pref 
geridht gat auf Antrag der tl. É. staatsanwalie 
jchajt e fannt, bag dec Jngatt der im Berlage 
des Franz Rurmjdhit erjchienenen bei G. Reith 
gedrudten Cinlabung gu einer fiir ben 22 
Marg 1599 anberaumten Molfeverjaumlung 
u der Stelle von „und anderfeits’’ bid „ers 
richten wollen’ „Dag Bergehen nah §. 303 
St. © begriinde, und e$ wird nad $. 493 
St. P. O. bag Berbot der Writerverdreitung 
biejer Drudidrift auśgejprochen, die von Der 
t t. Staa'g3anwaltjhajt verfügte Bejdjlagnab ute 
genińg $. 489 St. P. ©. bejtótigt und gemäp 
$. 37 Pr. ©. auf die Verntdytung der fasfirten 
Gqemplare erfannt. 

Wien, am 21 März 18y9. 


Sm Namen Seiner Majeftät bes Raijer8! 

. Das f. l Vandesgeriht Wien als Prefe 
gctidjt hat auf Antrag der t. t. Staat8anw It 
jhaft erfannt, dab Der Inhalt bes auf Seite 
2 der periobijdjen Drudfdrift: „Nuferiti” (Rr. 
24 vom 23 März 1899) gebrachten, mit der 
Ueberjchrift: „Die von dem Juden Julius Weig 
verfithrte Mare Adamet wurde zum Tobe ver- 
urtbeilt" verjegenen Bilbeg fammt dem dazu 

ebdrigen Tegte. das Vergehen nad $. 302 
Ot. ©. begritnde, und eB wird nad § 493 
St. B O. bag Berbot ber Weiterverbreitung 
biejer Drudjdrift auzgejprochen die von ber 
t. € Staatsanwaltidaft verfügte Bejhlagnabme 
gemag $. 459 St. P O. beftätigt und gee 
map §. 37 Pr. G. auf die Bernihtung der 
jatftrten Exemplare erfannt. 

Wien, am 22 Mórz 1699. 


Dag l I. Kreis ale Prebgeridt in 
Leoben hat mit dem Ertenntniffe vom 15 
Mórz 1899, Pr. 21, bie Beiterverbreitung der 
Nummer 29 her geltjchrift: „Grazer Wahrheit” 
pom 12 März 1899 wegen Des Artitelż : „Was 
jeder Bóltijche auswendig wiffen miipte" nad 
$3. 58 e. und 63 Gt. W. verboten 


Das E T Rreiz- al8 Prekgerigt in 
Leoben Bat mit dem Grfenntnijje vom 17 Marg 
1589, Pr 3/3, bie Weiterverbreitung der Nr 
42 der Beithdhrift: ,,Oberfteirver Blatt’ vom 
16 Mórz 1899 wegen bdeg AUrtifeis: „Da8 


Recht deg Sńbels" naj $ 300 St. ©. ver- 
boten. 


„ Das E t. Landes al8 Prekgeriót in 
eibadh Hat mit bem Ertenntniffe vom 14 
Marg 1599, Br VIL 6, die Werterverbrete 
tung der Hefte Nr. 31 und 32 der in Dresden 
|gedrudten im Berlage deg Ridhard Herman 


Dietrid, erfGeinenden Drudidrijt : ,,Elifabet 
von Oefterreidj, die Dulderin auf dem Kaifer- 
throne“ Roman von Graj Eberhard Syl- 
vefter, und die im gleichen Drude und Berlage 
erfdeinenden Hefte Mtr. 37 big inclufie 42 der 
Drudjdrift : ,,Yofephine Willberg, Lebens- und 
Leibenswege einer edlen rau”, Roman vou 
wi vb Schmettwig, gemig $. 64 St G. ver- 
oten. 


Das l. L Landed al3 Preggerit in 
Prag Bat mit dem Erteuntniffe bom 22 Februar 
1899, Br. 81, bie Weiterverbreitung ber Mr. 
4 ber Zeitfchrift : ,Kladenske zajmy“ vom 18 
debruar 1899 wegen des Artifela: „Ceska 
sporitelna v Praze v rukou nasich nejuhla- 
vnejsich nepratel Nemcu“ nad $$. 300 und 
302 St ©. verboten. 


Das | f. Qande- al3 Prekgeriht in 
Prag Hat mit bem Grtenntnifje vom 22 Fee 
bruar 1899, Pr. £6, die Weiterverbreitung 
Der Mr. 14 ber Beitidhrift : „Samostatnost“ 
som 18 Februar 1899 wegen des Fenilletons: 
rei k pravde“ nad §. 63 Gt. ©. ver- 
oten 


Dag t. t. Landed- al8 Prekgericht in Brag 
bat mit bem Grtenntnifje vom 22 Februar 
1899, Br 88, bie Weiterverbreitung der Mr. 
8 ber Beitidrift „Nove listy“ vom 18 Fee 
bruar 1899 wegen ber Urtifel: ,Smichovsky 
akciovy pivovar“, „Maji zidovske zastupce“, 
„Take“ und ,Svuj k svemu“ nad §. 302 St. 
©. verboten. 


Das f t. Qandeg- al8 Prekgeriht in 
Prag hat mit dem Grtenntniffje vom 10 Ltr; 
1889, Pr 102, die Weiterverbreitung der Num- 
mer 5 ber Beitfdrift: „Novy Havlicek“ vom 
4 Mar, 18499 wegen Des Wrtifelż: „Demise 
Thuneva a Kaizilova“ nad §. 65 a. und §. 
302 St. G verboten. 


Das l f Manded- alg Preggerih: tn 
Prag hat mit bem Grfenninifje vom O Marz 
1899, Br 103/2, bie Weiterverbreitung der Nr. 
10 der Zeitidrift: „Nova listy“ vom 4 Marg 
1899 und deren beilage: „Ceska vyroba-cesky 
obchod“ nah S$. 68 und 302 Gt. ©. vere 
boten. 

Das t. f. Sanbege alg Prekgeridt in 
Prag hat mit dem Ertenntniffe oom 13 März 
844, Pr. 105, die Weiterverbrertung Der 
Jtumuter 23 der Beithdhrift: „Staysbnik* yom 
9 Marz 1894 wegen ded Artifels: „Justieni 
zloemy Drazdanech* nad $$. 305, 491, unb 
443 St. ©. verboten. 


Das f. I. Kreis. ald Prekgeriht in 
Qeitmerig Hat mit bem Grtenntnijje vom 14 
Mar, 1399, Pr. 41, die Weiterve breitung 
der ini Berlage von Q- Bürger in Dresden 
erjdeinenden Drudjdrift: „An die Dtouerer 
Nord- und Weftbshmens” nad $$ 65 a. und 
302 St. ©. verboten. 


Das l f. Rreiz- als Prefgerihi in Dl- 
müş Bat mit dem Erfenntniffe vom 18 März 
1899, Pr 8, die Weiterverbreitung der Num 
mer 32 dev Beitfdhrift: „Selske Listy“ vom 
16 Marg 1899 wegen bes Wrtitels: „Stran- 
nictvi br. Spens-Bodena* nach $. 498 Gt. 
P. D verboten. 


Kuratele. 


L. cz. L. 24/98 (6) (2147 1—3) 
Ze strony sądu powiatowego w Droho- 
byczu podaje się do wiadomości, że Izak 
Marienstrauss uchwałą e. k. sądu obwodo- 
wego w Samborze z dnia 31 grudnia 1598 
l. ez. Ne. 4*9,98 (2) uznanym został za umy- 
słowo chorego i że kuratorem jego został usta- 
nowionym Hersch Fischer z Drohobycza. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Drohobycz, 8 lutego 1899. 


L. cz. L. 4/08 (4) (2461 1—3) 
0. k. Sąd powiatowy Sek II. we Lwo- 

wie zawiadamia, że Ahatia Kopytyńska współ- 

właścicielka posiadłości gruntowej w Koście- 

jowie, uznana niewłasnowolną, a kuratorem 

jej Jan Kopytyński, gospodarz w Kościejowie. 

C. k. Sąd powiatowy S. IL, Oddział I. 

Lwów, dnia 23 stycznia 1899. 


L. cz. X. 585/96 (2/X.) (2463 1—3) 
Zofia Błachowska z Krakowa uznana 
umysłowo chorą 
Kuratorem jej Stanisław Błachowski 
w Krakowie. 
C. k Sąd powiatowy. 
Kraków, dnia 18 marca 1899. 


L. cz. Pt. 45/99 (4) 
Maryę Dżendżera z Janówki uznano 
umysłowo chorą, kuratorem ustanowiono An- 
toniego Dżendżera. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 
Tarnopol, dnia 24 lutego 1899. 


L. cz. Ne. I. 53/98 (6) (2448) 
Feśka Donhań Rosicka z Hołoskowiee 
uznaną została głupkowatą. 
Kuratorem Mikołaj Rosicki z Hołos- 
Kowiec. 
0. k. Sąd powiatowy. 
Brody, dnia 5 lutego 1899. 


L. cz. L. 2/98 (5) (2452 1—3) 
Mikołaj Denys z Kopyczyniee uznany 

marnotrawcą, kurator Andrzej Zarembski. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IL. 
Kopyczyńce, dnia 4 lipca 1898. 


oe 


L. cz. P. 187/98 (5) (2464 1—3) 
Marya Charęza| urodz. Chareza z Huty 
starej uznana umysłowo chorą, kuratorem 
ustanowiono Ignacego Chareze tamże. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Monasterzyska, 24 marca 1899. 


L. cz. 82/99 (8) (2423 1—3) 
Józef Karpf z Ulanowa uznany za umy- 
słowo chorego, kuratorem dla niego ustano- 
wiono Markusa Karpfa. 
C. k. Sad powiatowy. 
Ulanów, dnia 9 marca 1899. 


L. cz. IV. 550/97 (4) (2422 1—3) 
Hawryło Sysak vel Nestorko z Horbacz 
dla marnotrawstwa pod kuratelą Hoata Bart- 
ków. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Szezerzec, 5 maja 1898. 


L. cz. L. 7/98 (6) (2414 1—3) 
Proć Skrycki uznany umysłowo chorym, 
kuratorem Hawryło Skrycki z Podhorek.; 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Kałusz, dnia 25 stycznia 1899. 


L. ez. P. 88/99 (1) (2411) 
Mikołaj Waniura z Bruchnala uznany 
marnotrawcą. 
Kuratorem ustanowiono Hryńka Roma- 
nowskiego, rolnika z Bruchnala. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Jaworów, dnia 8 marca 1699. 


L. cz. L. 8/98 (7) (2378 1—3) 
Stanisław Dunaj z Szupnarowy uzuany 
marnotrawcą a kuratorem dlań Sebastyan 
Jarecki, gospodarz w Szupnarowy, ustano- 
wiony zos:at. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Frysztak, 24 stycznia 1899. 


L. ez. L. 4/99 (1) (2379 1—8) 
Zawiadamia się, ża Błażej Gancarski 
z Widacza, umysłowo chorym uznany a ku- 
ratorem dlań Stanisław Gancarski z Twier- 
dzy ustanowiony został. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Frysztak, dnia 17 marca 1899. 


L. cz. P. 1/89 (4) (2389 1—2) 
Stefan Makohon, gospodarz z Turynki, 

uznany marnotrawcą; kuratorem ustanowiono 

Ławryka Skoropada, gospodarza z Turynki. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Żółkiew, dnia 25 stycznia 1899. 


L. cz. L. 6/99 (4) (2391 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy S. II. we Lwowie 
zawiadamia niniejszem, że Jan Topolaicki, 
63 lat liczący, właściciel realności w Zamar- 
stynowie zamieszkały, jako umysłowo chory 
wzięty został pod kuratelę i że kuratorem 
jego adwokat dr. August Ploder ustanowiony 
został. 

Lwów, dnia 24 marca 1899. 


L. cz. P. IV, 61/99 (1) (2492) 
Annę Kroguiska z Chilezye uznano 
obłąkaną. 
Kuratorem ustanowiono Michała Kro- 
gulskiego z Chilezye. 
C. k Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Złoczów, 17 marca 1899. 


L. ez. L. 15/98 (5) (2496 1—3) 
Julianua Stecyszyn uznana umysłowo 

chorą kuratorem jej jest Michał Stecyszyn. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Borszczów, 20 stycznia 1899. 


Przemyśl, dnia 28 lutego 1899. 


L. cz. 0. II. 60/99 1 (2453 2—8) 

Przeciw nieobjętej masie spadk. Izrae- 
la Majera Schliisselberga, wniesionym został 
do e. k, sądu powiatowego w Nisku przez 
Antoniego Tobiaska jako pełnomocnika ma- 
sy spadk. 8. p. Ferdynanda hr. Hompescha 
pozew o zapłacenie 125 zł. 27 ct. aw. apn. 

Na podstawie pozwu wyznaczą się au- 
dyencyę do ustnej rozprawy na dzień 25 
kwietnia 1899 godz. 9 z rana. 

Celem strzeżenia praw nieobjętej masy 
spadk. Izraela Majera Schliisselberga, ustana- 
wia się p. dr. Dawida Fei w Nisku kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie nie- 
obj. masę spadk. Izraela Majera Schlisselber- 
ga w rzeczonej sprawie na jego koszt i niebez- 
pieczeństwo, dopóki ona w sądzie się nie 
zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Nisko, dnia 17 marca 1899. 


L. ez, 25 tab. (2204 2—3) 

Dla nieobjętej masy spadkowej Anny 
Curyło, w Borzecinie w sprawie toczącej 
się przed tuiejszym sądem o wpis prawa 
własności realności lwh. 121 Strzelce małe 
ma być doręczoną uchwała z 6 stycznia 
1899 |. ez. 5 tab., którą dozwolono wpisu 
prawa własności lwh. 121 Strzelce małe na 
rzecz Anny Małek. 

W celu strzeżenia praw masy spadko- 
wej Anny Curyłe, ustanawia się kuratora w 
osobie p. Jana Maczyszyna notaryusza z Rad- 
łowa. 

Tenże kurator zastępywać będzie ma- 
sę spadkową w rzeczonej sprawie na jej 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki ons w są- 
dzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie za- 
mianuje. 

C. k. Sad powiatowy, Oddział II. 

Radiów, dnia 6 stycznia 1899. 


L. cz. 571 kg. Szechynie | (2115 2—3) 

Na prośbę Anieli Jadwigi Zawałkiewicz, 
zdamężnej Kiwiarowskiej w Turce dnia 16 
lutego 1898 dz. hip. 229 wniesioną wdraża 
się w myśl §. 118 ust. z 25 lipca 1871 Nr. 
95 dz. p. p. postępowanie celem umorzenia 
wierzytelności Michała Łozińskiego w kwocie 
150 zł. w. a. ciężącej wedle poz. ©. 1 na 
realności objętej wykazem hip. 1. 571 ks. gr. 
dla gminy katastralnej Szechynie, Anieli Ja- 
dwigi Zawałkiewicz zamężnej Kiwiarowskiej 
własnej, której to wierzytelności wpis na 
wezwanie e. k. sądu handlowego lwowskiego 
z 24 marca 1847 |. 2877 uskutecznionym 
został i wzywa nieznanego z życia i miejsca 
pobytu Michała Łozińskiego przez ustano- 
wionego dlań kuratora adw. dr. Włodzimierza 
Błażowskiego, tudzież wszystkich tych, którzy 
do tej wierzytelności hipotecznej reseilby 
sobie jakie pretensye, aby się z takowemi 
w terminie jednego z dniem 15 czerwca 1898 
upływającego roku tem pewniej zgłosili, gd7ż 
po bezskutecznym upływie tego terminu edy- 
ktalnego sąd hipoteczny na żądanie proszącej 
zezwoli na umorzenie wpisu i wykreślenie 
takowego. 

C. k Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Przemyśl, 15 marca 1898. 


L. ez. IU 41/96 9 (2513 2—8; 

Przeciw Katarzynie Burzawa i spóln., 
której miejsce pobytu jest niewiadomem, 
wniesionym został przez Apolonię Dembiń- 
ską do tutejszego sądu pozew 0 własność 
i wpis prawa do 10/35 części realności lwh. 
226 w Jadownikach mokrych. 

Do obrony wyznaczony został termin 
na dzień 26 kwietnia 1899 o 9 rano. 

Celem strzeżenia praw Katarzyny Bu- 
rzawa, ustanawia się kuratora pana dr. My- 
cińskiego c. k. notaryusza w Żabnie. 

Kurator zastępywać będzie pozwaną Ka- 
tarzynę Burzawa najej koszt i niebezpieczeń- 
stwo, dopóki sama w sądzie się nie zgłosi 
lub pefnomoenika nie zamianuje. 

: C. k. Sąd powiatowy. 

Zabno, dnia 29 marca 1899. 


L. cz. T. 1/99 2 (2182 2—8) 

C. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu czyni 
niaiejszem wiadomo, że na żądanie Anny 
Saturskiej wdrożonem zostaja postępowanie 
amortyzacyjne co do zatraconego wekslu z daty 
Tarnopol dnia 29 sierpnia 1580 na 200 zł. 
w. a. opiewającego. 

Wzywa się zatem wszystkich tych, któ- 
rzyby ten weksel w rękach mieć mogli, ażeby 
takowy w przeciągu 45 dni licząc od daia 
ostatniego ogłoszenia edyktu tutejszemu są- 
dowi przedłożyli tem pewniej, ileże inaczej 
weksel ten za umorzony uznany będzie. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział V. 

Tarnopol, dnia 15 marca 1899. 


L. cz. ©. ITI 24\99 8 (2502 1—8) 

_ Dla p. Franciszka Karasińskiego, nie- 
wiadome»o z życiai miejsca pobytu, w spra- 
wie toczącej się przad e. k. sądem powiato- 
wym w Przemyślanach przeciw niemu i in- 
nym o zniesienie współwłasności, ma być 
doręczoną uchwała z dnia 11 lutego 1899 1 
ez. O. JIL 24/99 1, którą wyznaczono termin 
do rozprawy na dzien 7 marca 1899. 

Ponieważ niewiadomo, gdzie Franci- 
szek Karasiński przebywa, ustanawia się mu 
w celu strzeżenia jego praw, kuratora w 0- 
sobie p. adw. dr. Schenkera w Przemy- 
ślanach. 

Tenże kurator zastępować będzie Fran- 
ciszka Karasińskiego w rzeczonej sprawie na 
jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w 
sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje. 

C. k. Sad powiatowy, Oddział III. 

Przemyślany, dnia 5 marca 1899. 


L. ez. ©. III 72/99 2 (2487 1—3) 

Przeciw Gedaliemu Rath z Kołomyi, 
którego miejsce pobytu jest nieznane, wnie- 
sionym został do c. k. sądu powiatowego Ww 
Kołomyi przez firme A. Knópper & Uomp. 
w Kołomyi pozew o 237 af. 25 et. a. w. 
Z p. Ti. 
Na podstawie pozwu do rozprawy kon- 
tradyktoryjnej wyznaczono audyencyę NA 
dzień 21 kwietnia 1899 o godzinie 10 rano 
w biurze Nr. 8. 

Celem strzeżenia praw Gedaliego Rath, 
j ustanawia się p. adw. dr. Staubera w Koło- 
| myi kuratorem. i 
y Tenże kurator zastępywać będzie po- 
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Z e. k. Namiestnictwa. 


zwanego w rzeczonej sprawie na tegoż koszt 
t niebezpieczenstwo, dopóki om w sądzie 
się nie zgłosi lub pełnomocnika nie za- 
mianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Kołomyja, dnia 27 marca 1899, 


L cz. ©. JI 1993 1 (2517) 

Przeciw Leji Majes, której miejsce po- 
bytu jest nieznane, wniesionym został do e. 

sądu powiatowego w Komarnie przez 
Abrahama Majesa kupca w Rohatynie pozew 
o zapłacenie kwoty 200 zł. i 800 zł. 

Na podstawie pozwu tego wyznaczeny 
został termin do ustnej rozprawy na dzień 
4 maja 1892 godzinę 9 przed południem. 

Celem strzeżenia praw Leji Majes, u- 
stanawia się p. adw. dr. Radlewskiego w 
Komarnie kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie Leję 
Majes w rzeczonej sprawie na jej koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki ona w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

©. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Komarno, dnia 10 marca 1899. 


L. ez. O. II. 147/98 9 (2449) 

J. W. P. Witoldowi hr. Ostrowskiemu, 
właścicielowi dóbr, ostatnimi czasami w Gra- 
bowniey zamieszkałemu, w sprawie toczącej 
się przed e. k. sądem powiatowym w Dobro- 
milu przeciw ,niemu o 110 zł. a. w. z pn., 
ma być doręczoną uchwała z dnia 16 lutego 
1899 1. ez. O. II. 147/98 9, którą rozprawa 
na dzień 28 kwietnia 1699 o 10 godzinie 
przed południem rozpisaną z stata. 

Ponieważ niewiadomo, gdzie J. W. P, 
Witold hr. Ostrowski przebywa, ustanawia 
się w celu strzeż*nia jego praw, kuratora 
w osobia p. adw. dr. Hawliczka. 

Tenże kurator zastępywać będzie J. W. 
P. Witolda hr. Ostrowskiego w rzeczonej 
sprawie na jego koszt i nisbezpieczeństwo, 
dopóki on w sądzie się nie zgłosi lub peł 
nomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Dobromil, daia 17 marca 1899. 


L. 972 (2486 1—3) 

W zastosowaniu się do $. 30 ust. 
o repr pow. Wydział powiatowy po- 
daje do wiadomości opodatkowanych 
w powiecie, że rachunki Wydziału za 
rok 1898 zostały wyłożone w sali po- 
siedzeń Rady powiatowej i od dnia 
dzisiejszego przez dni 14 przeglądane 
być mogą 

Z Wydziału Rady powiatowej. 

Mielec, dnia 27 marca 1899. 


L. ez. firm. 84/99 (2259) 
O. k.) Sąd obwodowy jako handlowy 

w Przemyśru ogłasza, iż dna 2 marea 1899 

wykreśloną została z rejestru dla firm poje- 

dyńczych firma handlowa „Adam ks. Lubo- 

mirski gorzelnia i wypas wołów w Miżyńcu.* 
Przemyśl, 18 marca 1899. 


L. 30401 (2433 2—8) 


OGŁOSZENIE. 
Ustanowienie jezdnego pocztowego za 
czas od 1 kwietnia 1899 do 30 września 1899. 
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Nalezytosé za wóz kryty wynosi poło- 
wę, za niekryty czwartą część jezdnego przy- 
padającego na jednego konia i miryameier. 

Poczestne dla pocztyticna i należytość 
za smarowanie wozu pocztowego pozostają 
niezmienione. 

Z e. k. Dyrekcyi poezt i telegrafów dla 


Galicyi. 
Lwów, dnia 29 marca 1899. 
L. 5984 (2435 2—3) 
EDYKT. 


C. k. Starosta w Gródku podaje niniej- 
szem do powszechnej wiadomości: 

Gmina miasta Lwowa wniosła podanie 
o pozwolenie na budowę i urządzenie Ža- 
kładu wodociągowego zasilanego wodą wgłę- 
tog z podziemnego strumienia istniejącego 
obok stawu w Woli dobrostańskiej w po- 
wiecie grodeckim. | 

Według przedłożonego przez gminę 
miasta Lwowa projektu technicznego zamie- 
rzonem jest: 

1. W obrębie gminy Wola dobrostańska : 

a) założemie pięciu studzien celem ujęcia 
wody gruntowej dla wodociągu, 

b) połączenie 4 z tych studzien zapo- 
mocą przewodów syfonowych z 5 studnią 
zbiorową, i s 

e) budowa stacyj pomp t. j. hali ma: 
szynowej, kotłowni, komina fabrycznego 38 
metrów wysokiego, magazynu na węgle, domu 
administracyjnego i budynku mieszkalnego 
dla maszynisty 1 palaczy, 

d) prowadzenie rur wodociągowych. 

2. W obrębie gmin Wielkopote, Stradcz, 
Porzecze janowskie, Jamelna, Karaczynów 
i Domażyr (powiatu gródeckiego), oraz 
w obrębie gmin: Kozice, Rzęsna ruska, Rzęsna 
polska i Kleparów (powiatu lwowskiego) 
prowadzenie rur wodociągowych. 

3. W obrębie gminy miasta Lwowa: 

a) prowadzenie rurociągów doj rowa- 
dzających wodę do głównego zbiornika, 

b) założenie głównego zbiornika, który 
ma obsługiwać części miasta niżej polozone 
i mieści 7000 m * wody, 

e) budowa stacyi pomp w celu podnie- 
sienia wody do wyższego zbiornika przezna- 
czonego do zasilania wodą wyżej położonych 
części miasta. Ta stacya pomp ma się składać 
z budynku mieszkalnego dla personalu ma- 
szynowego, z hali dla 2 maszyn i pomp pa- 
rowych, z kotłowni dla 2 kotłów parowych, 
z komina fabrycznego 30 metrów wysokiego 
i z magazynu na węgle, 

d) założenie drugiego zbiornika mieszczą- 
cego 3000 m.* wody przeznaczonego dla za- 
opatrzenia w wodę części miasta wyżej po- 
łożonych, Pe A 

e) założenie sieci rur wodociągowych 
w mieście dla rozprowadzenia wody ze zbior- 
ników. 

Wedłng przedłożonego projektu wy- 
pompowana ze studzien przy stawia w Woli 
dobrostańskiej woda ma kyć za pomocą pomp 
parowych wtłaczaną do rurociągu żelaznego, 
który będzie poprowadzony w głębokości 2 
me'rów pad ziemią. 

Trasa rurociągu przecbodzi przez grunta 
gmin: Wola  Dobrostańska,  Wielkopole, 
Stradez, Porzecze janowskie, Jamelna, Kara- 
czynów i Domażyr, (powiatu grédeckirgo), 
Kozice, Rzęsna ruska, Rzęsna polska i Kie- 
parów (pow. lwowskiego), tudzież przez przed- 
miescie Janowskie w gminie miasta Lwowa. 

Trasa ta przecina przeważnie grunta 
należące do prywatnych właścicieli, których 
szczegółowe wykazy imienne % oznaczeniem 
liczb parcel katastralnych złożone są w e. k. 
Starostwie gródeckiem, jakotez w urzędach 
gminnych każdej z powyżej wymienionych 
gmin, tudzież w Magistracie król. stcl. miasta 
Lwowa. 

Tylko we wsi Wielkopole biegnie trasa 
rurosiągu na dłuższej przestrzeni pod drogą 
gminną, na terytoryum Porzecza janowskiego 
przecina drogę powiatową prowadzącą z Mszany 
do Stradcza. 

Od Jamelny prowadzoną jest trasa ru- 
rociągu równolegle do gościńca rządowego 
Janowskiego po zachodniej stronie tegoż aż 
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do rampy kolei żelaznej 


„Lwów-Bełzee*. | lwowskiej“, po upływie bowiem tego czasu 


W tym punkcie wstępuje rurociąg na go-|na ponowną prośbę powyższa polica za umo- 
ściniec rządowy Janowski, opuszcza go przy | rzoną uznaną zostanie. 


przekroczeniu kolei państwowej i dopiero od 
rogatki janowskiej wstępuje znów na gościniee 
miejski w obrębie miasta Lwowa 

Na całej przestrzeni rurociągu proje- 
ktowane są trzy upusty mające służyć do 
wypuszczenia wody z rur do potoków a mia- 
nowicie: Pierwszy upust na granicy Porzecza 
janowskiego i Jamelny, drugi w Kozicach, 
trzeci w Rzęśnie ruskiej 

Dla urządzenia opisanego zakładu wo- 
dociągowego potrzebuje gmina miasta Lwowa 
zajęcia obcych nieruchomości to jest gruntów 
iw tym celu żąda obciążenia służebnością 
względnie wywłaszczenia w całości lub 
w części kilkuset parcel gruntowych poło- 


' | żonych w gminach Wola dobrostańska, Wiel- 


kopole, Stradez, Porzecze janowskie, Jamelna 
Kararzynów, Domażyr, Kozice, Rzęsna ruska, 
Rzesna polska, Kleparów i Lwów. 

Liczby katastralne tych gruntów oraz 
nazwiska ich właściciel wymienione są 
w szezeoółowych wykazach, które, jak to 
wyżej powiedziano, można przejrzeć w ©. k. 
Starostwie grédeckiem, albo w urzędach 
gminnych jednej z powyższych gmin 

Cały projekt wraz z wszystkimi planami 
i opisem technicznym tudzież operat ekspro- 
pryacyjuy może być przejrzany przed docho- 
dzeniem na miejscu w ec. k. Starostwie 
w (Gródku (w biurze c k. komisarza powia- 
towege Semlera) w godzinach urzędowych. 

Celem zbadania, czy i o ile zamierzona 
urządzenie wodociągu jest dopuszczalna za 
względu na ohowiązujące przepisy zarządzam 
w myśl $. 82 ustawy wodnej dochodzenie 
komisyine na miejsen 

Dochodzenie to rozpocznie się w Woli 
dobrostańskiej w budynku administracyjnym 
obok stawu Wolickiego dnia 15 maja 1899 
o godzinie 10 rano i prowadzone będzie 
w dniach pastępnych z wyjątkiem niedziel 
i świat rz. i gr. kat. 

Czynność komisrina odhywać się bedzie 
począwszy od Woli dohrostańskiei po kolei 
wa wszystkich gm nach wyżej wymienionych 
w dniach i o godzinach, która zostaną do- 
kładnie oznaczona przy komisyi. 

Podsjac powyższa zarządzenie do wia- 
domości ogółu i wszystkich stron intereso- 
wanych nadmieniam że przy rozprawie ko- 
misyjnej mają być niepnruszone przedtem 
zarzuty tem pewniej wniesione. ileże w prze- 
qiwnym razie nważanohy interesowanych za 
zgadzającrch się z zamierzonem przedsię- 
biorstwem i z potrzehnem do tego odstą- 
pieniem względnie obciążeniem własności 
gruntowej i wydanoby orzeczenie bez względu 
na późniejsze zarzuty. 

Gródek. dnia 22 marca 1899. 

C. k, Starosta Federowicz. 


L. cz T. 6/89 1 (2250 1—3) 

C. k. Sąd krajowy oddział VII. we 
Lwowie wdrażając na prośbę Chaima Wolfa 
Badnera postępowanie smortyzaryjne eo do 
weksla z daty Kamionka strumiłowa, 1 gru- 
dnia 1897 na 35 zł. opiewającego, za 2 mie 
siące od daty we Lwowie płatnego. przez 
Chsima Wolfa Badnera wystawionego, przez 
Stanisława Grzeszezuka akceptowanego wzywa 
każdego, w którego ręku by się określony 
weksel znajdował, by go do dni 45 od dnia 
ostatniego ogłoszenia edyktu w „Gazecie 
lwowskiej" tem pewniej sądowi przedłożył 
i prawa swoje do niego przewiódł, ileże po 
bezskuteczny = upływie tego czasokresn po- 
wyższy weksel na ponowne żądanie Chaima 
Wolfa Badnera będzie uznany za umorzony. 
Lwów, dnia 18 lutego 1899. 


L. cz. T. 3/99 2 (2232 1—8) 
C. k. Sąd obwodowy w Wadowicach 
na prośbę Anny Lipschiitzowej z Wadowie 
wdraża postępowanie amortyzacyjne co do 
zaginionej książeczki wkładkowej powiatowej 
kasr oszczędności w Wadowicach Nr. 12.235 
na imię Adolfa Lipsehiitza wystawionej na 
kwotę 450 zł. opiewającej i wzywa każdego, 
ktoby książeczkę tę posiadał, aby takową 
w przeciągu sześciu miesięcy licząc od dna 
ostatniego ogłoszenia edyktu w „Gazecie 
lwowskiej“ tem pewniej złożył, ileże po bez- 
skuteczapm upływie zakreślonego terminu 
książeczka ta na ponowne żądanie proszącej 
za umorzoną nznaną zostanie. 

C. k. Sad obwodowy, Oddział IV. 
Wadowice, dnia 16 marca 1899. 


L. ez. U. 52198 3 (2217 1-3) 
Q. k Sąd krajowy oddział cywil. VI. 
w Krakowie wdraża postępowanie amortyza- 
cyjne i wzywa każdego ktoby posiadał wy- 
stawioną przez dyrekcyę Towarzystwa Wza- 
jemnych Ubezpieczeń w Krakowie police Nr. 
44.749 oznaczoną na imię Maryi Chrząszczó- 
wny kwotę 1000 zł. w a. dnia 1 listopada 
1927 r. lub weześniej po śmierci Maryi Chrzą- 
szezówny okazicielowi policy zabezpieczającą, 
aby takową przedłożył tut. sądowi w prze- 
ciągu 1 roku 6 tygodni i 8 dni licząc od 
dnia ostatniego ogłoszenia edyktu w „Gazecie 


Dnia 31 stycznia 1899. 


L. cz. firm. 1972 poj. III 65 (2311) 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy we 
Lwowie ogłasza, że firma „W. Kittay“ zosta- 
ła dnia 8 lutego 1899 wpisaną w rejestr 
dla firm pojedyńczych, i że przytem uwido- 
ezniono, że siedzibą firmy jest Lwów, że 
przedmiotem przedsiębiorstwa jest prowadze- 
handlu spirytusem bez utrzymywania składu 
we Lwowie, że stanowiskiem zarobkewem 
pod l. 8 ul. Szopena z wykluczeniem wy- 
szynku i drobnej sprzedaży spirytusem. 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy 

Oddział TV. 
Lwów, dnia 9 lutego 1899. 


L. cz. © I 14/99 1 (2495 1—3) 

Niewiadomego z miejsca pobytu Mar- 
cina Grocholskiego zawiadamia się, że wsku- 
tek wniesionej przeciw niemu przez Alojze- 
go Groch-lskiego skargi o 94 zł. a. w., u 
stanowiono dla nievo kuratora ad actum w 
osobie Jana Grocholskiego z Przyborowia i 
rozprawę na 4 kwietnia 1899 o 9 rano roz- 
pisano. 

Kurator zastępować będzie kuranda w 
taj sprawie na jego koszt i niebezpieczeń- 
stwo dopóki on w sądzie się nie zgłosi, lub 
pełnomocnika nie zamianuje., 

O k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Brzesko, dnia 9 marca 1899, 


L cz. firm. 96/96 (2219) 

C. k. Sąd ohwodowy jako handlowy w 
Nowym Sączu ogłasza. że dnia 22 marca 
1899 wpisaną została do rejestrn haudlowe- 
vo dla firm pjedyńczych firma „J. Gross- 
wirtb „. 

Siedziba firmy jest Nowy Sącz. a wła- 
śeicielem Joachim Grosswirih kapi-e w No- 
wym Sączu. 

Nowy Sacz, dnia 20 sierpnia 1898. 
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Lvów, ul. Sylestuska | 6. 
Ulgi w spiatach wedle umowy. 
Na żądanie wysyłamy nasza bogato ilustrowane 
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KUNDMACHUNG. 


L. cz. Cw. 509/99 1 (2228) 

Przeciw Chaimowi Spitzer, którego 
miejsce, pobytu jest nieznane, wniesionym 
został do e. k. sądu obwodowego jako han- 
dlowego w Stanisławowie przez firmy Natan 
Boral, Herzel Boral w Stanisławowie przaz 
adw. dr. Salomona Blausteina zastąpionego, 
pozew o wydanie nakazu zapłaty sumy 250 
zł. a. w. z pn. I. ez. 509 1. 

Na podstawie pozwu tego wydanym 
został dnia 8 marca 1899 przeciw Chaimowi 
Spitzer nakaz zapłaty sumy! 250 zł. z pn. 

3 $,Celem strzeżenia praw pozwanego Cha- 
ima Spritzera, ustaaawia się p. adw. dr. 
Lorscha w Stanisławowie kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po: 
zwanego Chaima Spitzera w rzeczonej 
sprawie na jego koszt i niebezpieczeństwo, 
dopóki on w sądzie się nie zgłosi lub pel- 
nomocnika nie zamianuje. 


C. k. Sąd obwodowy, Oddział IT. 
Stanisławów dnia 8 marca 1899. 


(2398 1—38) 
Dr. Kazimierz Maryan © im. Promiński 
wpisany został z dniem 11 lutego 1449 na 
listę adwokatów z siedzibą w Tarnopolu. 
Z Wydziału Izby adwokatów. 
Lwów, dnia 11 lutego 1899. 


Adwokaci dr. Selig Mach w Kutach 
i dr Józef Safir w Żałoścach zamierzają 
przesiedlić się z dniem 1 maja 1899 a to 
pierwszy do Putili na Bukowinie a drugi do 
Bełza. 
Z Wydziału bv adwokatów. 
Lwów, dnia 11 lutego 1899. 


Sukstytutem generalnym zmarłego dnia 
11 lutego 1899 adwokata we Lwowie b. p. 
dr Alojrego Bruckmana ustanowiony zos at 
adwokat we Lwowie p. dr. Maurycy Both. 
Z Wydziału Izby adwokatów. 
Lwów, dnia 13 lutego 18-9. 
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bez podwyższen! 


4 raty 


watowane, Espy na stoły i łóżka, koce, $ 
$ dory ra konie, jakoreh wsusikie artykuły 
potrzebna do wuądzenia domowego 
w składzie dywsnów 835 
„TEPPICHBAUS AU LOUVRE“ 
m Lwów, ul. Sykutuska 6( Pas. Hausmana) 
% Na prowineve wysyła się cenuiki gratis i franko. 


z RE TEASE ZDASZ, 
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Das Comite der Woif Kessterschen Heirats-Ausstattungs-Stiftung 
gibt bekannt, dass im Jahre 1899 eine Heirats-Ausstattung aus 
dieser Stiftung an zwei arme israelitische Mädchen aus der Ver- 
wandtsebaft des Stifters im Alter von 15 bis 30 Jahren zu ver- 


leihen ist. 


Die Bewerberinnen haben ihre Gesuche längstens binnen 30 
Tagen, von der dritten Verlautbarung dieser Kundmachung in der 
„Gazeta Lwowska* gerechnet, beim Rabbinate zu Zurawno einzu- 
reichen, und Nachweise über folgende Punkte be'zubringen: 


. ihre Armuth; 


Ol BO RE 
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ihr Alter, ihren Geburtsort und ihre Zuständigkeit ; 
. ihre Verwandtschaft mit dem sel. Stifter Wolf Kessler; 


ihren unb'scholtenen Lebenswandel; 
ihre allfallige Elteralosigkait. 


Pinkas Horowitz, 
Rabbiner in Żurawno. 


Walne Zgromadzenie 
członków Towarzystwa krajowego dla handlu i przemysłu, 
stowarzyszenia zarejestrowanego z ograniczoną poręką, od- 
będzie się we Lwowie dnia 9 kwietnia 1899 o godz. 4 po 


południu w sali bibliotecznej 


Kasyna miejskiego przy ulicy 


Akademickiej l. 13. 
Porządek obrad: 
1. Odczytanie protokołu Walnego Zgromadzenia z dnia 27 marca 1898. 
2, Sprawozdanie Dyrekeyi z czynności za rok 1898. 


3. Sprawozdanie Rady Nadzorczej. 


4. Sprawozdanie komisyi rewizyjnej z wnioskiem o udzielenie Dyrekcyi 


absolutoryum. 


5. Wniosek Rady nadzorczej dotyczący rozdziału zysku z r. 1898. 
7. Wybory: a) członków Rady nadzorczej ; 
b) członków komisyi rewisyjnej i ich zastępców. 


7. Wni'ski członków. 
Franciszek Kuczyński, 
prezes Rady nadzorczej. 


Dr. Kazimierz Czarnik, 
sekretarz. 


SRODKI DO WYWABIANIA PLAM. Odaliaa wywabia plamy z kurzu, potu, tłuszczu, piwa T R L 

mleka, pleśni itp, 35 et. — Benzolina wyrabia plamy tłuste, pokostowe i maziowe, 20 i 30 ct. —? a a] a] A © AV L S z 
Etilina wywabia plamy z farb od podłogi, flakon 25 ct. — Jawelina wywabia plamy owocowe A “ 1 

i z wina-czerwonego, fiakon 20 ct. — Oixsalima wywabia plamy powstałe z rdzy, krwi i atramentu. Lwów: sklepy własne ul. Kopernika W3 i ul. Halicka 1. 11, 


Brazylina, materye czarne wypłowiałe i poplamione prane w Brazylinie odzyskują pierwotny kolor 

i połysk, pakiet 8 ct. — GQuilajm do prania wełnianych i jedwabnych materyj, pakiecik 6 et. — 

Mydio żółciowe do wywabiania plam zastarzałych sztuka 
RAZA NOR ETA W | | 


Sławne bibułki cyga 
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od wyrazu petitem 1'/, centa, tłustym 
petitem dwa centy. 

"ZAC! Bie BRZ EEN he earn 


| Big prywatny poszukuje posady kon- 
trolora, kasyera, rachmiatrza, do zarządu, ma- 
gazyniera, prowadzenia ksiąg, administracyi, ekspe- 
dycyi itp. Adres „A. B. 1000“ poste restante Lwów 
SS SS U L 


Dyetaryusz 


z wyrobionem pismem polskiem i niemieckiem, ru» 
tynowany manipulant sądowy przeważnie w oddziale 
karnym, w wyrabianiu wyroków karnych przy c. k. 
Sadach, a w prowadzeniu dziennika podawczego, 
ekspedytu i registratury przy c. k. Starestwie jako 
registrant, mogący wykazać się chlubnemi śŚwiadee- 
twami, poszukuje posady Zgłoszenia pod lit. W. Z. 

posie restante Ropczyce. 369 


y SK Æ AD 243 
Płócien Korczyńskich 
we Lwowie, Halicka 16 


poleca 


kołdry i materace własnego 
wyrobu po cenach fabrycznych. 


ca 


Kamienica nowa 


w śródmieściu, bardzo dobrze zbude- 
wama, do sprzedania. Wiadomość Liwów, 
ul. Kopernika 1. 18, II. piętro. 


Naipiekniejsze nuty na forepla 


grywane przez muzyki wojskowe. 


BARAŃSKI „W konkury* mazury zł. —.80 
„Bzaławiła* galop. —.50 
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księgarniach. 
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Ff Photo Pasticon 


(46 razy premiowane). 
W tym tygodniu do widzenia 


Widowiska w teatrach 


paryskich. 
Wstęp 10 et. 
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Triest, via s. Francesco nr. 6 
wysyła z opłatą cla i poczty 5-kil paczki 
1 kilogram zł. et. 
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Kawę Ceylon 1 70 Proszek antynstmatyczny EBPEC'n skłudają CEYLON dobra nr. 4 „PT 

Portorico 1 50 | samych roślin co cygarotha, zalęcnny jest szczególnie on n gruba nr, 3 „ 2.58 „ 1.04 

or . 1 ` deli wj którym z trudnością przychodzi używanie A przednia nr. 2 „ 10.26 1.08 

Malabar . 50 ostatnich. f najprzedniejsz , M 10.64 i 113 

Santos 1 10 ba Wa WSZYSTKICH ZNACZNYCH APTRKACH FRANCY! I ZAGRANICĄ. a WA i J in A 10.26 „ 1.08 

Mię : EA mares > ZŁ0TA JAWA . „ 1026 „ 1.08 
Prócz tego mamy wszelkie inne gatunki w magazynie. Żwir © akad SK "lisa a MOCCA ARABSKA 10.26 „ 1.08 x 
Herbata Souchong 2 60 : 
5-kil. blaszanka oliwy s 0 = 
5-kil. koszyk cytryn . 150 
5-kil. koszyk pomarańcz . . 150 
Nadto ryż, makarony, orzechy, daktyle, 


ryby marynowane, wszelkie towary ko- 
lonialne i połudn. po cenach najniższych. 

Cenniki gratis i franco. Korespondeneya polska. 
mn 


SRS BER RER SSE SRR 
BResztki chodników i wysortowznedć 
@dywany, portyery, firanki, kapy, 
koce, dery na konie, gobeliny i róznegź 
przedmioty dekoracyjne po cenach baje- 
4 cznie tanich poleca 4 
Skład dywanów „AU LOUVRE“ Ś 
PKW ul. Sykstuska 6 (Pasaż Husman 27 


Także i na raty bez podwyższenia sen. 
Dla prowincyi cenniki gratis i franko. + 
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retowe sassowskie przerabia 
na książeczki (do kręconych papierosów), oraz na 
tutki cygaretowe wyłącznie firma 


S. Wierusz Niemojowski 


we Lwowie, 
Do nabycia we wszystkich trafikach. 
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Kraków: Sukiennice 1. 20, 
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BÓL ZEBÓW 

PROSZKI I PASTA do ZĘBÓW SUEZ 

EUSALY PT A —WODL do TOALETY z Rośliny Eucalyptus. 
W Paryżu, rua de a Donie, 14. 
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perfum p. Ignacego Jahla. Ę ge ed a a EE A ye ofenge ożo ofo ofe ofo że ofe ofo ofo ofo of 

(Son gg Se l) Największy wybór wełnianych, bawełnianych i jedwabnych 
a ote kaftavikéw, spodri, pończoch, skarpetek i poń- 


czoszek dla dzieci 
oraz skład fabryezny 


normalnej wełnianej bielizny prof. dr. Jagera 


majnowsze koszule balowe 
poleca pe »asaiższyohb cenach 


Dwutygodnik artystyczny i humorystyczny, 
wykonanemi przez znanych artystów malarzy, wychodzi we Lwowie 
w miejscu: rocznie . . zł. 4.— na prowincyi: rocznie zł. 4.80 © 
= 66 Ye . . . 
optycznych i mechanicznych „FAUNA Lwów, ul. Zyblikiewicza 16. 
poleca po genach 
ALEKSANDER SALZER, Wiedeń, 
mikroskopy, lupy 
elektrycznych, Zamówienia z prowineyi załatwie Reprezentacya dia Galicyi i Bukowiny 
najtaniej I najrychi E © : 
= : Dom spedycyjny i komisowy, Lwów, ul. Kościuszki 13. 
Szlaska, Czech 1 Wiedma, jakoteż ze Lwowa do Wiednia. 
Leczę, zachowuje i utrzymuje zęby. 
Regularny ruch zbiorowych przesyłek ciężarowych do Wiednia. 
Telefon Nr. 546. 
ip z! if 
iie Hae 
Przyrządzone wylacznie z liścif 


x i 
Ś ozdobiony licznemi 
3 kolorowanemi ilustracyami 
ć 1 i 15 każdego miesiaca. 
? mEes” Przedpłata niezwykle niska "ZER 
ć . kwartalnie. „ 1.— kwartalnie , 1°20 
Przedpłatę należy przesyłać wprost do Administracyi 
B. KOPERNICKIEGO — | So 
wa Lwowie, plac Halieki iiezba 1 BUS WAWER te re WAW W IBWA MERA NN PAPAE MIARE CIA Tę oSE MET S a Ed 
7 A Przedsiębiorstwo przewozu mebli. 
i wykonuje wszelkie przesiedlenia patentowanymi wozami meblowymi. 
A "ma AD kompasy, taśmy | £ Specyalność: wozy moblowe 8.50 m. długości, 2.50 m. wysokości. 
miernicze, raiseaigi i t. p. Urządzenie dzwonków 5 
punktualnie odwrotną poezią, Wezelkie A ie 8 poz Wa © a że Leiter 
e ‘a t, ry . astepstwro firm ; 
A M Józef J. Leinkanf we Wiedniu, dia oddzista przesyłek pospiesznych z Morawii, 
» piers : 4 Norddeutscher Llyod w Bremie dla sprzedaży biletów okrętowych do 
à i CI OG woń. wszystkich części świata. 
E os R 4 
x | Ry a 2/18 Dostawa z kolei i na kolej posyłak pospiesznych i ciężarowych regularnie 
ie | 6 razy dziennie. Załatwianie wszelkich formalności przy posyłkach clowych. 
Z a = =e 
Noy aes yi 
aryo wal i | | 
PP. Grimault i Ko, Aptekarzy w Paryżu JA 
, peruwiańskiej rośliny Matico, | 
GW coprycowanie to zasiużyżo sovicjg |p 


\ w przeciągu lut kilku na powsze- | skład płóc.en i gotowej bielizny 
r wzięcie. Leezy w bardzoj o zza 
krótkim czasie najuporczy wsze (i Ę” a: i») A S Z A 
JUL ore MAE | | | [| tena q tua À 
| we Lwowie, ul. Teatralna 1. 9 


elelztro-mechanik, z 

dostawca e. k. kolei państw , Lwów, ul. Sykstuska 1 283 
Motorem gazowym pędzony 829 R 

Zakład elektro-mechaniczny 
instaluie dzwonki elektryczne, telefony, gromochrony it. d. 


ASTHMA i KATARYJ 
` Leczą się przez użycie i 
etel i kreoszizu M 


| 


© KOM PA gp 

a © Pod id £ W Wzorowo urządzony warstat dla naprawy rowerów, zaopa- 
Si E RSU trzony w niklowalnię i piee do emaliowania. 
BUS reese U a Łaskawe zlecenia wykonuje się najstaranniej i najtaniej, 


DTT ST WETO TE REDY ZY STE WOW ZOZ ORIOL LE 0 CE 
VRRERSSPRVLLLLSRSRRSS Se 

Handel zalozony w roku 1789. 

FRYDERYK SCHUBUTH 


"we Lwowie, Rynsek 1. 45 


poleca najtaniej 


KAWY znakomiłe w smaku 
woreczki E 050 klgr. 
4 Za. 


—_— 
TYIT 


Si siabnscl organów odńochywych. 
Fi Gygaretki EBPIC'a były pierwszo które przepiey- 
' przeciw Astmic i fadyne ktorych ruzgius utrwaliło 


Š szasędejesiyciolelnie powodzenie. 

i Przyjąte w szpitalach francuskich i zagraniezoyeh i upo- 

24 wadnione spocyalnie w Ceserstwio Kossyjskiem z natlepującą 

6 wzmiankę : 

Fl «Rade Lokarsya Cesarstwa, bi 

(A «Cygaretka przeciw Astmie E S 
askuteczne w nAapadaon ty upoważnia 

Pi «wprowadzanie tego speoyiku do Hus 


orge na uwagę że 
Bar iget 


ga klgr. 


A . ; è zh : a= ; 
Couniki szczegółowe herbaty, świec na żądanie. Opakowania nie doliczam. 


SISTA seniper 
YI rw" wzi» 


BBRWBREORREGE 


(A 
x a 


VRVGECLSSSSSSOVSVSSVCVSCCSSSSSS 


Pora wiosenna i letnia 
3839 9. 


Prawdziwe bernenskie materye 


Odcinek 3°10 mtr. długi, | 7%- 2°95. 3°70, 4°80 z dobrej 


eras 
gólma 5% 


wschodnich | innych 
obcych | krajowych 
tywanów, partyśr, 
firansk i chadrików, 
o:warta przez cały 
ćaień, w nocy zaś 


Peg otolezess ezeleae|esorae st 
wysta 


wa © 


| prawdziwej 


przy  elektrycznem | =, p wa P kef zł, G— z lepszej 
oświetleniu. Wstęp | > S BAG ubranie | zł. 775 z bardzo dobrej wełny 
wolny. Zdimażewająe z” ystarezajacy, |= 9-— z najlepszej owczej. 


kosztuje tylko zł. 10-50 z najlepszej j 
Odcinek na czarne ubranie salonowe 10 zł. Materye na zarzutki, pakłaki, 
(lodedy) dla turystów, wyborne czesanki, kamgarny it. d, wysyła po cenach 
fabrycznych znany ze swej rzetelności i sumienności fabryczny skład sukna 


Siegel-Imhof w Bernie (Morawa). 
Próbki darmo i opłatnie. — Dostawa Ściśle podług próbki poręczona. 
Korzyści dla prywatnych odbiorców z zamawiania materyi wprost u powyższej 

firmy na miejscu fabrycznem są znaczne. 


Papier fabryki papieru J. Fiałkowskich. 


w tanie ceny są na 
=o, dszystkieh towarach 
ay nokładnie uwidoca- 
maA Dione. Ulgi w spta- 
sig tach wedle umowy. 
ue Uprasza się każdsge 
m kto cos zakupić pra- 
gnie, by wprzód obejrzat tę wystawę. Na prowincyę 
genniki darmo i opłatnie. Listy adres«wać należy. 
Skład dywanów „AU LOUVRE, Lwów, 

ul, Sykstuska (Pasaż Hausmana). 


AEEA SEIS 


(Zarządca Wi. J. Weber). 


Dodatek do „Gazety Lwowskiej“ Nr. 77. 


OBWIESZCZENIE. 


C. k. Dyrekcya gal. funduszu propinacyjnego rozpisuje równocześnie publiczną lieytacyę na dzierżawę prawa 
propinacyi w następujących miejscowościach: 


Bochnia 


Cena 

Miejscowość w której weg 

Powiat | prawo propinacyi ma być „Ek 
1LIETZA: 


wydzierżawione wnego 


Stara wieś dolna, 
górna 
Witkowice : 
Kaniów Dankowski 


MSW o" 


cz. Fajfra . 


Borynicza ZopRzył au „w E 
e Dymidów i Mołotów . | 260 |— 
„ź Hołdowice i Leszezyn 400 = 
L OS. -e « „ARGE 100 |-— 
2 Nowosielce z przył. . . 1170 |-- 
© Podjarków 3 : 510 |— 
m Stare sioło ..... 1536 S] 

Wierzbica 200 


Wodniki 


Królówka. . ; ge 
Nieznanowice i Jaroszówka . . 


Dodatek do Nr. 77 „Gazety Lwowskiej“. 


Nm z 


Miejscowość w której 
prawo presinacyi ma być 
wydzierżawione 


Powiat 


Delestowice z przył. . . . . . 
Karsy 
Zelazowka 


2 Ser heh Doc. OO 


a Ta a st ce! 8) 


Jawornik ruski z prayl. 
Jureczkowa cała . 


Dobrowlany 
Rychcice . . 
Wola Jakubowa 


WWO 0 000 © 
MADEO 0 5 0 


ret 


Isestówka. . 2°. .— ARIE 
Wacowice karczma przy gościńcu 


w NAMED O JG c g 


Gorlice | Kożkówka 
| Sietnica 
Turza 


s b (w e S 


Bare a T a a O c Gm 


Drohobycz | 


Sniatynka-Rakowiec bez karczmy | 


Cena 
wywoła- 
nia 
czynszu 
dzierza- 


wnego 


18. kwietnia] Termin licytacyi 


E 
385 —|;5 
250 -f 
= 
d 


24. kwietnia 


28. kwietnia 


E Gieriuakowka i Niwra . . . . = | Cuniow i Kamieniobrod 600 | = 
$ następnie od I stycznia 1908 3 „sd | Dobrostany i Weissenberg 836 || 5 
o wraz z Krzy wczem górnem i 9 Janów z przy R ee 7000 |--] 2 
X i dolnem z Babieami ad Krzy- = © | Wola dobrostańska cała 750 |--| 4 
z wcze i SEDNA aa a E Milet o «af + 100 |} 5 
m Maye za > | Bo |wWołemehy 111.1... 190 || È 
arnaw ka Toe + Gas = Zawidowiee i Porzecze grédeckie | 1000 —]| 5 
GR í > GI 
| = oma è eeano masa 
Batków i Hnidawa czyli Hni- | | Bielhezna ea aa o 
dawszczyzna cała i z powiatu Na p Cieniawa... = 
d poe Mauajów A | A Królowa polska i Mszalniea (obie 3 
apop oo © am pie o e PoE GANG) Ene ie AG | 2 
Dubie (ubie części) . . . . . 75 jes = Lipnica wielka i górna i Zebra- E 
> Kustyń (bez Rudenka) . . . .§ 260 |- m czka ad Lipnica. . . . . . ‘= 
Korolówka . . . . . . . . . „ią =i m Nicew i Lipnica dolna . ; 4 
= Leśniów 1 Piaski 0,06 0 ae 1450 -| _ é- Ptaszkowa i Królowa ruska . . oO 
Litowisko bez Malenisk r 110 |— = Siedliska i Sedziszowa r 
e Mikołajów cały z Adamówką Fr 
i Zawidcze tudzież Sterkowce 570 \— 2 TPE i i arm 
BNC AJIE CE z ORAS = — 
F a a | "240 |-| E | Horo- | Wiersbowiee £ 
Smarzów z przyl. 1250 —| © denka | Zuków ; BRZEG | - 2. È 
£ Trogcianiee . . . 201 || 5 Żywaczów cały 
Uwin i Stasin 4... „| 250 |--| | R 
Wygoda ad Baryłów . . . . 10 |= | 
Zagórze z przył. . . . . . . 610 = Samołuskowce,  Trybuchowee, 
Hucisko Litowiskie ad Litowiska 70 |-- Liczkowce i Liezkowce Matwi- | 
Maleniska ad Litowiska : 40 =i jonka + . „BEE SE 1740 |--| |; 
a Horodniea, Wojewodyńce, Seń- i 
3 z kowce i Jezierzyska M 780 |--| © 
Gnojnik eały i Gosprzydowa cała | 804 — 9 | Siekierzyńce, Zbrzyź siekierzy- c 
Brzesko | naw z EL wae | 661 |- se i niecki, Kociubińczyki siekie- = 
| że = rzynieckie, Dąbrowka, Bosyry, : > 
j a Kociubińczyki i Kociubińczyki "= a 
Buszcze 560 |--] 3 z Oe ee Pe 
(ee. ie 70 || 3 5 Sidorów, Wasylów i Zielona 900 |--| = 
Plichów ya "5 = następnia od 1. stycznia 1902 2 
BOUJA - «© . « . a, 190 |-—| -4 wraz z Krzyweńkiem i Opar- cz 
Urmań i Wolica 370 = ż oo Dat Oe © AJ E FE 
= abince "A Cec) o AE — 
ca 
Temeszów a a 
aw | Wesoła z przyl. . Š Surmaczówka i Zaradawa IT. i IT. | 600 |--|. § 
Brzozów | Wołodź z przył. . . 2 | Jarosław] przhel pawiosiowski . 952 SF 
Jabłonica ruska . . AL „A 
i Braysties FV. m. - 40 — 
cz) 
Duling > z przył. „A. 2 a $ Pancake ee. «4.7 20 x, .. 
met 2 Makowiska . .at - » . . . ABoj=| 5 
Buczacz Kurdwanówka Pa —| 'E = Osiek i Mytarz, Zmigrod nowy F 
Soroki I. i TI.. 1000 A ą : "POL: 
Znibrody t A w 1 stary 1 ia ae Toki = 
ZE i GI część Mytarki, Dębina zwanej, 2 
8 ka Sadki i Siedliska R. E 
ad Żmigród . « « . . „| 9819 | š 
o nowe z przył. . . . | 620 |—! 7 Senee ms - „| 146 | F 
CEwWKOW e . « « <a Sees 750 |>| = RORY on o o o = 3 82 |— 
g następnie od l. stycznia = | = 
a wraz z Adamówką z przyl. A | 
s pow. Jaroslaw . . . . . . {2850 |— g i | S 
LĄ Dąbrowa i Kornagi ad Dąbrowa | 142 |--| E Krakowiee z przy. - - . . . 5550 —| Z 
A Gordec m. a ine e 2. 160 |--1 = Jaworów Siedliska i Leszczeszne . „| 500 |- S 
w Krzywe z przyl. . . . . . . . 200 |—] æ Świdnica z przyl. « « « . . . 1000 —| x 
Laie. | T. 200 | Starzyska z przyl. . -« « . . . 935 |- = 


I 


Powiat 


Kałusz | 


Kamionka 


Kolbuszowa 


Kołomyja) 


| Dymarka i Płazówka 


Miejscowość w której 
prawo propinacyi ma być 
wydzierżawione 


BIUdzianka +% . « o 2 + : 
następnie od 1. styeznia 1901 
wraz z Wistową (bez pro- 
pinacyd piwamejee sae 
Wierzchnia . . 


Busk miasto z przył. . . . . . 
Dinytrow 
Streptéw z przyl. 
Herpin «|. zg 3% 
Chreniów i Dziedałów . . . . 
Kozłów z Woronowką! 

Mukanie (całe) 

Ohladéw z prayl. 

Pawłów z przy *. ee 
Radziechów z przył. . . . . . 
Sokołów . . . . 

Stojanów z przył 
Suszno z przyl. 
Srodopolee 
Tadanie 
Ubinie . . 
Wolica barylowa 
Zelechów mały i wielki 


2 e «a w a wt wa oo 


Kłopówka 
Kossowy 
Kopcie . 
Markowizna 
Niwiska 
Przyłęk z przyl. . 
WIĘZPST «+ cam . © 
Wola rusinowska . . . . . . 
Zielonka, Turka . 

Leszcze 


Michałków 


| Jasieniów górny z przył. . 


Kraków 


Krosno 


L w 6 w 


Łańcuż 


| Pogwizdów 


Kosów z przył: . . 
Krzyworówna (bez Bystrzea i 
_ Riki Wałyło) So 
Żabie z przył. 


Czulice . 
Olsza 

Piekary 
Piaski z przyl. 
Witkowice i Górka narodowa 


Jaszczew . 

Krasna ruska 
Krościenko wyżne i Ozarnorzeki 
Tylawa 
Wróblik królewski 


© e 6 0 «+ «s 46 


Ceperów 
Gaje 
Jaryczów stary ze Zastawiem . 
Kukizów ASS WE 
Maliezkowice 
Nawarya . 
Rakowiec z przysiotkiem De- 

rewacz . . a 2 AE 
Rudańce . . 
Rudno . . . 
Siedliska . . 
Wisłoboki : A EMR 
Wołków i Zagórze . . . . . . 
Zaszków r: 


OE WC COCOS 10050) 


Husów . . 
Krzeczowice 
Ostrów z przyl. . . 
Pantalowice górne i 


Sietesz i Ohodakówk 
NGOS golf s o 6 


. 113000 


dolne . . 


Cena 


wywoła- 


nia 


czynszu 


dzierża 
wnego 


2100 


1000 | 
4500 


455 
450 
310 
400 
175 
308 
180 


17. kwietnia | Termin lieytacyi 


r. 


20. kwietnia b. 


26. kwietnia b. r. 


4, 
atnia 


9. 
kwi 


18 i 
kwietnia 


20. kwietnia 


17. kwietnia 


45 


18. kwietnia b. 


17., 18., 19. kwietnia 


| Miejscowość w której 
Powiat | prawo propinacyi ma być 
wydzierzawione 


Grzybów z przyl. 

Kietkow i Zaborcze 

Łączki brzeskie : 

Lysaków i PA ek 

Szy dłuwiec 

Toporów ‘ 

Trześń wraz z fe czmą Owsiana 
na Surowym Kacie 

Wola zdakowska 


Chorośnica wraz z Nowosielieą | 


Czerniawa 

Czyżowice 
Dołhomościska 
Dydiatycze : 
Hankowice i Putkowice . 
Hvdynie vel Hotynia . 
Horysławice 


Krulin . 

Lacka wola z przył. 

Laszki e : k 
Malnów. i Wola NADA. : 
Moczerady 

Ostrożec [ 

Piaski i Zarzecze 
Rustweczko . : 
Słabasz i Słomianka : 
Szeszorowice 

Twierdza . 

Wołostków 

Zawadów i Wojkowice 
Złotkowice sy: 


Wołosów górny i Kamienna . 


Maniowy z przyl. 


Kniazdwor oraz z pow. Kolo- 
myja, Iwanowce, Szeparowee, 
Tłumoczyk i Rakowczyk (cześć 
kameralna) tudzież Majdan 
graniczny pow. Nadwórna . 

następnie od 1. stycznia 1902 
razem ze Slobudką leśną i 
Rakowezykiem część ś.p. Niwki 


Peezenizyn 


Bukowa i Kamienica górna . 
Bączałka . 
Dąbie 2 
ow a przyl.. 
Głobikowa z przyl. 
Grudnia dolna 
Grudnia górna 
Mokrzec z wyłączeniem “teryto- 
ryum Bajorki . 
Połomyja . 
Przeczyca : : 
Siedliska dolne i górne . 


Bybło i Borszowice 
Chołowice a. 
Kosienice i Bełwin 
Sielnica 

Iskan 


Przemyśl 


Janczyn ; 
Lahodow z przył. 
Podusów I. i IL... 
Zędowice cale . 


Prze- 
myślany 


Huta obedeńska . 
Karów . 
Korezmin 


Magierów z prayl. 


Olszanka . 

Osłobuż 

Poddubce z przył. 
Przedmieście niemirowskie 
Radruz . 

Szezepiatyń . 

Warchrata 

Wróblaczyn . 


Koniuszki i Koniuszki Nanowskie | 


o Biała sołtystwo (pod Makowem) | 
£ Bogdanówka . JEJ 
2 Juszczyn „Wojtostwo” ‘(Gotty 
E _ Stwo) : 65 FA 
= Zarnówka 


Machnów z Ziel ona machnowską 


Niemirów i Wola A mioyska 


Cena 
wy wola- 
nia 
czynszu 
dzierża- 


| 3045 


355 
120 
3000 
8000 
20 


Termin licytaeyi 


20. kwietnia b. r. 


i 


kwietnia b. 


20. 


i 


8. maja b 


m 
Lt. 


i 
vietnia | kwietnia 


19. kwietnia w C. K We fe 
Starostwie w Kołomyi | kw Sa | 
EE A p» I ee EEE oo | 


Wate 


H= 
= 
J 
rat 

i 


17., 18., 19. i 20. kwietnia 


kwietnia 


26. 


4. maja b, r. 


kwietnia b. r 


24. 


Ropczyce| Wiszniowa 


ron co A PE 


Sniatyn 


Miejscowość w której 


Powiat | prawo propinacyi ma być 


wydzierżawiona 


Babuchów 
Koniuszki . 
Okrzesińce f 
Putiatynee z pray 
Ruda 5 


Mohatyu 


(zajkowice z przył. 

Qzernicchów z przył. 

Dołobów i Nowosiółki gościnne 

Hoszany 

Koniuszii królewskie i Ostrów 
pochorecki 

h ołbajowice 

Komarno z przył. 

Kościelniki . 

Kropielniki . . . i 

Mosty i Mosty Świninsza : 

Nowosiółki AE i Podwy- 
sokie 

Podolce 

Pohorce 

Romanówka . 

Ryczychów . 

Wańkowice . 

| Milczyce . 


Stocina lecia vel Lecka 
Stobierna . 

Wilkowyja d 
Wysoka obie części 


SZÓW 


Rze 


Bereżnica (wszystkie części) . 

Blazow cały, Sprynia obie części 
i Sprynka, Wola błazowska, 
Weinerta i Nassa i Zwór (wia- 
sność Wilbelma Kasparka) 

Brześciany ŻE 

Czerchowa 

Horodyszcze całe 

Kotowania 

Kowenice 

Hanowice 


następnie od 1. stycznia 1901 
wraz z Pianowieami, Maksy- 
imowicami 1 Bisekowicami ; 

Mistkowiee, Zarajsko, Wiecko- 
wice i Wola więckowska 

następnie od |. 
wraz z Brzegani, Burezycami 
i Kornicami IE 

Rajtarowice $ 

Saakowice i Wiadypol : 

Stupnica . 

ae 


sz 
ae 


Dolina . 
Juowce z przyl. 
Niebieszczany . 
Pakoszówka I., 
Pisarowce 
Pobidno 
Rakowa ; : 
Siemuszowa i Rochatynka . h 
Trepeza a a: exile 
Wola krecowska . 


M. 


ano k 


s 


Chmieliska . 

Faszczówka i Tarnoruda 
Hałuszczyńce (wasi części) 
Iwanówka å 
Kołodziejówka i Panasówka , 
Kokoszyńce . . 

Kozina z Biłką i „ Monasteryiką 
mka mała . ; 
Nowosiółki grzymałowskie e 
Rożyska : 
Touste kat i Przekalce 

Żerebki królewskie 

Zerebki szlacheckie 


a iat 


S k 


Chlebiczyn polny 
Oleszków i Kielichów 
Stecowa 


Horodyszcze bazylianskie 
Perespa . . . sah 
Torki i Zboiska . 


Sokal 


czorki z pow. Żołk'ewskiego 


stycznia 1901 | 


Bełzki las z przyl.. tudzież Wie- 


Cena 


nia 


złr. 


620 
300 
550 


14.000 
120 


130 


161 
126 
480 
72 
205 
220 


J 
| 


| LJ 
+= 
DI 


wywoła- 
czynszu 
dzierża- 


100 |- 


wnego 


Termin lieytacyi 


20. kwielnia 


2i. 


25. kwietnia 


y 
= 


kwietnia b . 


LE 


r. 


kwietnia 


12, kwietnia 


Powiat 


Strzyżów 


Tarnopoł 


i Tarnów 


Zaleszczyki 


Zbaraż 


Złe czó w 


Zotkeiw 


Cena 


Miejscowość w której 


nia 
prawo propinacyi ma być | czynszu 
Pec dzierża- 
wydzierżawione wnego 


wywoła- 


Termin licytacyi 


Dobrzany z przyl., o ho? Prey 
Wolica i Pietniczony . 

Daliby i Grabowice : 

Dołkołuka I. If. z wyłączeniem 


4575 
2180 


Dolhołuekie błonie . 300 
Holobułów i Zawadów 1510 
Harnie 450 

| Nieżuchów 670 
Wyżłów obie części i | Żupanie 
wszystkie części . „ „| 450 


| Blizianka . 
Dobrzechów 
(Gwoźnica cala 
Konieczkowa 
Markuszowa 
Przybówka 
Wojaczówka „R ; 
Pietracza wola obie części 


jednarów z Bryniem . 1543 
Bludniki, Kurypow, Temerowee, 

Pukasowce i Siedliska || 1672 
Bratkowce . .| 849 
Ciężów . 595 
Porohów, Kołodziejów | i Sobotów 1217 
Dubowce z Dehową 550 
Halicz, Zatnkiew obie części St. 

Stanisław, Chorostków, Pitrycz, 

Miedzyhoree, Tustań, Kryłos, 

Podegrodzie i Sokół . | 7838 
następnie od 1. stycznia 1905 

wraz z Siemikowcami .| 7988 
Hanusowee z Jastrzębcem . . . 816 
następnie od 1. stycznia 1904 

razem z Uzinem . a 1416 
Jeznpol z Sieleem . „| 2293 
Kołodziejówka i Dobrowlany „| 515 
Komarów . i; 575 
Kończaki nowe i* "stare "tudzież 

Jeziorko : .] 890 
Kożina . 278 


Majdan z Huta "stara i nową 


i tndzież z Huciskiem starem 
i nowem . . | | sey 


856 


Uhrynów górny i Rybno : 
Wiktorów i Wysoczanka 


Chodaczków mały . 
Dubowee . A 
Kipiaczku . 

Smykowce i Podsmykowce. 
Zaścianka 


Bobrowniki wielkie i 
Jurków : 
Lubeza ad Szezepanowi ice i Da- 


brówka ad Szczepanowice . 


małe i 


Utryńkowce i Ubrynkowee , 
Stawki . A DE IF. 

Chartonowee 

Drohiczówka 

Szutromińce i Szutormińee 

Sródek z przył. . 

Koszyłowce i Sadki 

Popowce . 

Zazulince . 


Klimkowce z a 
Koziary 
Stryjówka 


Boniszyn z przyl. 
Beremowece . a 
Białykamień z przyl. . 
Białogłowy i Neterpińce 
Iwacżów Grę AE JE 
Krasne (wieś) z wyłączeniem 
prawa prop. na dworeu kole- 
jowym w głównym PAS 
stacyjnym : wą 
Łuka (cata) . 
Meteniów (cały) . 
Olejów z przyl. . . y 
O ower polny z przyl. . 
i Podhorce z przyl. D. 
Remizowce . ` 
Kropiwna i Żuków . 
Znkowce . 


800 
605 
95 


Batiatycze (całe) . 
Błyszczywody . 
Butyny z przyl. . 


207 
kwietnia 


26. kwietnia b. r. 


1. kwietnia b. r 


» 
A 


kwimtawla b m 


20. 


kwietnia 


15. 


17, kwietnia 


kwietnia b. r. 


Ig). 


kwietnin 


kwietnia b r 


18. 


Żółkiew 


Dzierżawa prawa propinacyi w powyżej 
ściach z wyjątkiem miejscowości Dolina pow. 


Miejscowość w której 


Powiat | prawo propinacyi ma być 


wydzierzawione 


Derewnia z przyl. . . 

Dobrosin z przył. 

Weise ooo 6 

Lilie 6 <= SE 

Majdan . . 

Mosty wielkie z przyl. 

pola 00005 0 6 

iReklmiece >. . sło. s SE 

Wiązowa i rta bez Czar- 
nego Rowu . . . 

Wola wysocka . . . . . . 


1. stycznia 1900. 


W miejscowości Dolina powiat Sanok rozpoczyna się dzierżawa z dniem 


1. listopada 1899. 


Licytacye odbędą się na jednym terminie w odnośnych e. k. Starostwach 


w dniach wyżej podanych. 


Cena | _ Cena Cena 
= m a a er r a = > a_a rr r « 4- (ea 
wa Ę Miejscowość w której pene > Miejscowość w której ka D 
ka a 5 bag prawo propinacyi ma być pm 5 || Powiat | prawo propinacyi ma być cone Ę 
zierża- | 7 [l zlerża- | = ENAR zierża- | 7 
wnego | 2 wydzierżawione wnego | 2 wydzierżawione wnego | -£ 
| : : 
złr. |et.] © E złr. letj = 
3400 |— E Zameczek SEE E 3 Haleszów i Łapczyn : 
1600 | —| = © następnie od 1. stycznia 1903 E Jajkowce , Obřażnica , Nowesioło = 
650 | = fo wraz z Lubelą i Biesiadami . E 2 i Lubsza . . $ 
150 |-- | Zwertów . A SAN NE E © Iwanowce i Turady x 
WSS e Żełdec . . . = N Młyniska (vel Młyniszcze) Smu- z 
5000 i—i = R Żółtańce i Wola zółtaniecka . ae © chów i Zabłotowce ‘ ja 
108 |--| © 6 Derżów © 
p |_| = — 
865 z > E g- BA m 3 s 
ne BS Demenka leśna W: a > ydaczów, ydaczowskie folwar- & 
6500 = a ` Hmizdyczów , Łowczyce , Wola E R kie, Żydaczów- Zarogozno, Mie- . 
399 |-1 S$ S hnizdyczowska E dzyrzecze i Wołeniów = 
> Ruda, Hanowee i Juseptycze us Kochawina . 
N R 
wyszczególnionych miejscowo- W Siarostwach tych można też przeglądnąć bliższe warunki, pod które- 
Sanok rozpoczyna się z dniem mi powyższe uprawnienia propinacyjne wydzierżawione będą. 


Z c. k. Dyrekcyi gal. funduszu propinacyjnego. 


We Lwowie, dnia 31. marca 1899. 


je" 


